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Błyskawica, która zwiasfnie pogodę. 


Na marginesie mowy kaliskiej marsz. Pitsudskiego 

Marszałek Piłsudski na mównicy. — Dwie struny. — Własne drogi 

państwowe. — Partyjne manowce. — Równość ojczystej zasługi. 

Tusz na strzeleckie głowy. — Śmiertelne grzechy sanatorów. — Most 

zgody. — Gzy nań wstąpimy? — Jedna cześć, jedna zasługa 
i choręgiew żołnierska. 
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Mowa marszałka Piłsudskiego, wy-| wy marszałka trudno zresztą podzie- 


głoszona dnia 7 sierpnia na zjeździe 
legjonowym w Kaliszu, padła niby 
błyskawica na horyzont myśli pol- 
skiej. Była to błyskawica, która nie 
grom wróży, lecz zwiastuje pogodę. 
Przynajmniej od naszej narodowej 
woli zależy, aby rozpłomieniła się w 
tak potrzebne Polsce słońce jedności 
i zbratania. 


Ślepi czeiciele marszałka nie spo- 
dziewali się z pewnością kaliskiej 
mowy. Z nadzieją usłyszenia zgoła 
innej, maszerowali do Kalisza Strzel- 
cy, uważający się za jedynego kowa- 
la odmiennego losu Ojczyzny, tuczą- 
cy się bezceremonjalnie krwią majo- 
wą. 

Mowa marszałka wywołała chór 
najsprzeczniejszych głosów. Przyja- 
ciele nie śmieli jej, mimo doznanego 
zawodu, krytykówać, — wrogowie 
chwalić. Niewątpliwie — całe prze- 
mówienie, pełne politycznej myśli i 
historycznej prawdy, ale i tajemnych 
niedopowiedzeń, — może być rozmai- 
cie tłómaczona. -A już słowa o „ob- 
cych agenturach* mogły dostarczyć 
po obu stronach wzajemnie ciska- 
mych, bolesnych strzał. W mowie tej 
dwa momenty muszą zasłużyć jed- 
nak na poklask każdego ' prawego 
Polaka. 


Moment pierwszy — to szlachetna 
troska, by wskrzeszona. Ojczyzna słu- 
żyła własnym, nie postronnym ce- 
lom. Troska, odsłonięta przez czło- 
wieka, wprowadzającego hartem i 
znojem swoje idee'w czyn dziejowy. 
Stąd wypowiedziane wielkie słowa 
sg równoczesną zapowiedzią wobec 
zagranicznych potęg, że wolna Pol- 
ska może być zgodliwą sasiadka, 


z wierną sojuszniczką, ale nigdy służ- 


ką. 

Moment drugi, ściśle już wewnętrz- 
ny, — to potępienie partyjnictwa. I to 
potępienie najsroższe w najbliższym 
obozie. Mści się ono w słowach mar- 
szałka o „legjonowym strumyczku 
krwi, zanadto znikomym i zanadto 
nieznacznym przy krwawych powo- 
dziach, które wylano w tym czasie 
na świecie“ — jeszcze potężniej w 
powiedzeniu: „My, legjoniści, nie je- 
steśmy wcale jedynymi Polakami, 
którzy za Polskę krew otwarcie prze- 
łewali. Idzie za nami całe mnóstwo 
ludzi, tak, że w tej masie płyniemy 
i nie możemy brać na siebie przed- 
stawicielstwa tej krwi, którą Polacy 
na polach bitew i w szalonych wysSił- 
kach przelali*. W dodatku wielkodu- 
szne słowa marszałka zwrócone Są 
wyraźnie do bóhaterskiej, - legjono- 


*wej garstki, oszezędzonej przez mos- 


kiewskie kule, a nie do tych, o któ- 
rych pisał w „Warszawłance” Stani- 
sław Stroński, że: „doczepiali się do 
roboty legjonowej jako bałamutne 
głowy, w wielkiej części karjerowi- 
cze i tchórze, a w pewnej mierze na- 
wet platni agenci obcych państw“. I 
słusznie dodał znakomity warszaw- 
ski publicysta, którego krytyki mo- 
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lać, że: „ilekroć ktoś wytknał tym 
przyczepkowym brudasom politycz- 
nym ich marność, krzyczeli oni w 
niebogłosy, że plugawi Się... legjoni- 
stów“. A prawdziwych legjonistów 
pozostało zaiste mało. W liście z 14 
listopada 1915, pisanym na pozycji 
pod Kotkami, nad Styrem, powiada 
sam Piłsudski: „Legjony poniosły 
straszne straty w ostatnich bojach. 
Druga brygada wycharatana'. A ko- 
mentarze do tego listu: IV pułk legjo- 
nów stracił 1400 ludzi. Pułk VI stop- 
niał z 1800 na 140 ludzi. Zaiste nie, 
pozostała, bohaterska garstka napeł- 
nia Polskę niemilknącą pycha, kłó- 
tnia i wrzawą. Czynią to w legjono- 
wem imieniu pozafrontowe zuchy, 
dmące w bezpieczną trąbkę sanacji. 
Po kaliskiej mowie powinni uciszyć 
się gruntownie. 

Kaliskie słowa marszałka Piłsud- 


skiego mogą stać się złotemi przęsła”: 
mi mostu zgody między Polakami. 


przez wszystkie odłamy polskie. 
Żałować należy, że słowa te nie pa- 


O ile będą zrozumiane i FE. 


| dły przed rokiem. Oszczędziłyby Pol- 


sce dużo szkód, wlokących się, 


światłem Marszałka, zapalającym 
lepszy dzień, w Ojczyźnie. Nie wi- 
dzielibyśmy może dzisiaj najtęższych 
głów i najlepszych cbywateli w pań- 
stwowej odstawce tylko dlatego, że 


jak 
posępne cienie, za niezaprzeczalnem 


majową konjunkturę, zapragnęła za- 
panować nad krajem wszechwładnie. 


Piłsudczyzna, wygrywając ogólna i | 


sce mała, nie spadłaby może w tej 
ehwili tak nisko jedynie dlatego, że 
belwederskim  pretorjanom uśmie- 
chają się rządy absolutno-urzędnicze. 
Tak łudząco przypominające austrja- 
ckich absolutystów, którzy przygoto- 
wali pocięcie w Wielkiej Wojnie na 
ćwierci habsburskiej monarchii. Nie- 
zgoda polska nie zepchnęłaby może 
polskiego władztwa z wschodnich 
kresów. Już dzisiaj, po tryumifal- 
nych wyborach samorządowych, lan- 
suje jedno z pism żydowskich myśl 
zastąpienia  odwiecznie polskich 
nazw ulic naszych miast kresowych 
semickiemi imionami, , zasłużonemi 
dla Światowego sjonizmu. Legjoni- 
ści i wszyscy inni ¿żołnierze polscy 
lali krew wyzwolenia za te miasta. 
Żydzi gotowi lać teraz farbą, by z 
ulic zetrzeć prawa i prawdy polskie. 


A' wszystko przez Szatańską pychę 
i nienawiść sanatcorów, Którzy przy 
wyborach rzucili hasło: „nawet z Sszo- 
winistą żydowskim, nawet z hajda- 
maką, byle nie z Polakiem innych 
przekonań politycznych“, Podobny 
zresztą, acz skryty Sojusz uprawia 
codziennie Strzelec w naszych woje- 
wództwach zachodnich. 


Kalisz zadokumentował, że ideolo- 
gja marszałka Piłsudskiego jest bie- 
gunowo inną od tej, w imię której 
Piłsudczycy plugawili i spychali w 
dół każdego niewygodnego przeciw- 


Powaga sejmu, z własnej winy w Pol 


nika, zawierali najszkodliwsze soju- 
sze, osłabiali polskość, byle utrzymać 
pozory siły, a z nimi władzę. 

'Z mowy swojego premjera powi- 
nien wyciagrać pierwsze konsekwen- 
eje rząd dzisiejszy. IStarać się opano- 
waé partyjnictwo i sianęć ramię przy 
ramieniu z wSzystkiemi stronnictwa- 
mi, goiowemi współpracować pod ha- 
słem rzetelnej, istotnej naprawy Rze- 
czypospolitej. Będzie io pewniejsze 
umocnienie pozycji i idei rządowej 
od szukania sił po rozmaitych sana- 
torskich kretowiskach. 

Konsekwencje powinny wyciągnąć 
również polskie organizacje wojsko- 
we. W Kaliszu zrównał niejako Mar- 
Szałek wszystkie wojenne sztandary 
w ojczystej zasłudze. Z tą chwilą, 
miejsce odrębnych obchodów Piłsud- 
czyków, Hallerczyków, Dowborczy- 
ków, powinna zająć jedna wspólna 
uroczystość żołnierska. Ona zbliży 
najsnadniej prawdziwie bohaterskie 
serca, scementuje gotowość obrony 
ojczyzny do ostatniej, wspólnej krwi 
kropli. 

(ab). 
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Redukcje 


Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) Urzęd- 
nicy Ministerstwa Skarbu zostali 
wczoraj żywo poruszeni okólnikiem 
Ministerstwa, skierowanym .do. wszy- 
stkich podległych urzędów, aby w 
najbliższym czasie urzędy te przedło- 
żyły wnioski o redukcję personelu. 


' Redukcje te, według brzmienia okól- 
nika, mają wynosić 10% ogólnego 


ników zaczynają 


0 proc. posad etatowych będą zniesione. 


Dziś 20 stron. 


Przedpłata wynosi w ekspedycji i agencjach 2.75 zł. miesięcznie, 
8.25 zł, kwartalnie; przez pocztę w dom 3.11 zł, miesięcznie, 9.33 zł, kwartalnie. 
Pod opaską: w Polsce 5.00 zł, do Gdańska 4.00 guld., 
do Niemiec 4.00 mk., do Francji i Ameryki 7.50 zł. miesięcznie. 
W razie wypadków, spowodowanych siłą wyższą, przeszkód w zakładzie, 
strajków itp., wydawnietwo nie odpowiada za dostarczanie pisma, 
a abonenci niemóją prawa do odszkodowania, 


Filje: Bydgoszcz 1299, Toruń 800, Grudziądz 294. 


Rok XXI. 


Jednodniówka o gen. Zagórskim 
skonfiiskowana. 


Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) Wczo- 
raj wieczorem ukazało się na ulicach 
Warszawy wydawnictwo jednodnió- 
wki „Rzeczypospolitej“, kolportowa- 
na przez gazeciarzy. Jednodniówka 
zawierała opis dochodzeń prowądzo- 
nych przez osoby prywatne, a mające 
na celu wyjaśnienie tajemnicy zagi- 
nięcia generała Zagórskiego. Jedno- 
dniówka została przez Komisarjat 
Rządu obłożona konfiskatą. 

* * 


ka 


Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) Dzisiej. 
sza „Rzeczpospolita“ została skonfi- 
skowana. 


Wielkie burze na Bałtyku. 


Gdańsk, (AW) Silna burza panuje 
od dwóch dni na Morzu Bałtyckiem. 
Przystań sopocka pokryta jest szcząt- 
kami rozbitych łodzi i statków. W po- 
bliżu przystani tej zatonęło 7 stat- 
ków, w tem 3 motorowe. 


stanu etatów i. mają być zrealizowa= 
ne w terminach do 31 grudnia b. r. 
i.81 marca 1928 r. Równocześnie w 
okólniku tym jest mowa, że redukcje 


te dotyczyć mają nietylko władz i u- 


rzędów bezpośrednich Ministerstwa 
Skarbu, lecz i funkcjonarjuszy, mo- 
nopoli państwowych. ESA 


k 


RENE ZRZEC 


Zasądzenie hakatysty. 


Łagodna kara na Kapitana statku niemieckiego, który chciał. 
zatopić 10 nauczycielek polskich. 


Gdańsk, 26. 8. (PAT) Kapitan stat- 
ku „Sachsen“ Seeck skazany został w 
dniu wczorajszym przez sad powiato- 
wy w Wejherowie za przekroczenie 
ustawy prohibicyjnej na 3 tygodnie 
aresztu, oraz za niewłaściwe kiero- 
wanie statkiem i wykazanie niechęci 
ratowania tonących na tysiąc złotych 
grzywny. Po rozprawie skazany zo- 
stał zwolniony na skutek zaliczenia 


' mu aresztu śledczego. Zaznaczyć na- 


leży, że świadkowie z Warszawy i Po- 
znania nie stawili się na rozprawę. 
Spór między towarzystwem „Żegluga 


Polska“ a właścicielem statku „Sach- 
sen“ eo do sumy, należnej za przeby- 
wanie statku w areszcie, rozstrzy- 
gnięty zostanie przez sad polubowny, 
na co strony zgodziły się na wspól- 
nem posiedzeniu w dn. 20 bm. 

Jak wiadomo, kapitan Seeck, będąc 
w stanie nietrzeźwym najechał przed 
kilku tygodniami w Gdyni na ża- 
glówkę, wiozaeą dziesięć nauczycie- 
lek polskich. Skutkiem zderzenia 
żaglówka przewróciła się, a kapitan 
Seeck odmówił wówczas udzielenia 
pomocy tonacym. 


Pośmiertne komedie ze Sacco 
«+ i Wanzettim. | 


Boston, 26. 8. (PAT). Pod strażą 30 
policjantów zwłoki Sacco i Vanzet- 
tiego przeniesione zostały wieczorem 
do kaplicy żałobnej w centrum dziel- 
nicy włoskiej Bostonu, gdzie będą 
wystawione na widok publiczny aż 
do niedzieli, poczem nastapi pogrzeb. 
Wiele kobiet i pewna liczba mężczyzn 
odwiedziła kaplicę, żegnająe z pła- 
czem zwłoki skazańców. Sekretarka 
komitetu obrony Sacco i Vamzeżtiego 
usiłowała umieścić wśród kwiatów 
pokrywających trumnę, tablicę z na- 
pisem, wskutek czego została aresz- 
towana pod zarzutem zakłócenia po- 
rządku ruchu. = j 


y 


stów amerykańskich. 


Policja bostońska zarządziła spale- 
nie zwłok obu straconych. Tłum przy- 
puścił szturm do krematorjum. 

Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) Komitet 
Wykonawczy międzynarodowy mo- 
skiewskicii związków zawodowych, 
zwrócił się do amerykańskiego komi- 
tetu obrony Sacco i Vanzettiego, o 
przesłanie prochów straconych anar- 
chistów do Rosji. Siostra Vanzettie- 
go oraz rodzina Sacco otrzymały pro- 
pozycję przyjazdu do Rosji. Rodzina 
Sacco dała odpowiedź odmowną, sio- 
stra zaś Vanzettiego wyjeżdźa do Mo- 
skwy w towarzystwie kilku komuni- 
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Tygodniowy przegląd 
polityki zagranicznej, 


Ubiegły tydzień zadokumentował 
mowy dowód niemieckiej nietoleran- 
cji. Na rozkaz Berlina delegaci Niem- 
ców ze wszystkich krajów Europy 
wysłani na tak zwany kongres mniej- 
szości narodowych odmówili udzia- 
łu w kongresie delegatom Fryzów z 
Niemiec. Berlin nie chce uznać Fry- 
zów jako mniejszość narodówą, jak 
wogóle utrzymuje świat w błędnem 
mniemaniu, że Niemcy są narodem, 
choć pojęcie Niemiec odpowiada ra- 
czej pojęciu Austro-Węgier. Niemcy 
są najmłodsza próbą unarodowienia 
różnych szczepów. Dziś można po- 
wiedzieć, że próbą nieudaną. Podob- 
nie jak w Hiszpanji powstał ruch ka- 
taloński, tak też należy oczekiwać w 
Niemczech wzmocnienia się ruchu 
„plattdeutsch". Zapowiedzia tego jest 
właśnie ruch narodowy wśród Fry- 
zów. Każda naukowa gramatyka 
niemiecka uczy, że język fryzyjski 
należy do rodziny języków  angiel- 
skich a nie niemieckich. Fryzowie 
już w VII wieku po Chr. narażeni by- 
li na napady ze strony niemieckich 
Franków, podobnie jak Sasi į Słowia- 
mie załabscy. Środkowa Fryzja we- 
szła w skład Holandji. Najdłużej za- 
trzymała niepodległość Fryzja 
wschodnia. Kraj ten 1744 zagarnęły 
Prusy, 1807 połączono go z Holandją, 
1810 z Francją, a od 1815—1866 r. na- 
leżał on do Hanoweru. Prusacy 
gwałtem zajęłi kraj ten, w którym o- 
czywiście nie wygasło poczucie krzy- 
wdy, przez Prusaków zadanej. Fry- 
zowie, to szczep demokratyczny, nie- 
nawidzący junkrów pruskich. Zie- 
mia jest w ręku bogatych chłopów, 
którzy znani są jako wzorowi hodo- 
wcy bydła, w Oldenburgji np. Ryba- 
kami są Fryzowie z Helgołandji oraz 
z wysp Borkum, Norderney, Sylt itd. 


Narodowo uświadomionych Fry- 
mów jest w Niemczech zaledwie kil- 
kadziesiąt tysięcy, nie mogliby oni 
Berlinowi przeciwstawić się, gdyby 
nie obawa, że pociągną za sobą miljo- 
my innych. Delegacja Polaków, Duń- 
czyków i Serbów z Niemiec założyła 
protest przeciw pogwałceniu praw 
Fryzów i opuściła kongres. Berlin 
jest przerażony i usiłuje przekręcić 
prawdę, bolejąc nad rozbiciem kon- 
gresu. W każdym razie sprawa, fry- 
zyjska dowodzi, że Traktat Wersal- 
ski, nie usung} zła, jakie Bismarck 
wyrządził Europie, stwarzając pań- 
stwo niemieckie. Możemy się jednak 
pocieszyć, że ten nienaturalny twór, 
krwia i żelazem spajany, ustąpi miej- 
sca idealniejszej organizacji w ja- 
kichś Stanach Zjednoczonych Euro- 
py, gdzie Fryzowie znajdą sprawie- 
dliwość. — 
| "Niezrozumiała jest logika tych ży- 
wiołów wywrotowych, które z powo- 
du stracenia anarchistów Sacco i 
Vanzetti, w gmachu Ligi Narodów 
zrobili szkody na 3 miljony franków. 
!Ameryka przecież nawet do Ligi nie 
należy, a Wilsonowi poczytuje utrwa- 
lenie tego pomysłu jako przestęp- 
stwo wobec nacjonalizmu amerykah- 
skiego. O, jak dziwnemi manowcami 
chodzi myśl ludzka! — 


"W tym tygodniu zeszedł ze świata 
człowiek, w którym niecałe 3 lata 
Berlin pokładał nadzieje, że zada 
cłos panowaniu angielskiemu w E- 
gipcie, mianowicie Zaglul pasza. 
Zmarły mąż stanu był premjerem, 
gdy padł z ręki skrytobójczej wódz 
naczelny „wehrmachtu“ egipskiego 
generał angielski Sir Lee Staack. 
Marszałek Allenby, wysoki komisarz 
'Anglji, z pruską iście arogantją za- 
jechał przed pałac premjera, wycho- 
wanego po francusku i zapytał: Do 
You understand english? (Umie pan 
po angielsku ?), poczem, nie czekając 
odpowiedzi odczytał tekst znanej no- 
ty angielskiej, która przez kilka tygo- 
dni trzymała świat w napięciu. 


" Marszałek Allenby skromnie opu- 
ścił Egipt i jako zupełnie cywilny, 
mały człowieczek wylądował w An- 
glji, nikomu nie śniło się nawet na 
złość panującej partji wysuwać go na 
czoło opozycji. Dla uwydatnienia tej 
różnicy wspomnijmy tylko, ile w pra- 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. 


sie polskiej wywołuje poprostu smro- 
du usunięcie jakiegoś starosty na 
Kresach czy jakiegoś wyższego ofice- 
ra z armji. W Anglji prasa, a przez 
nią opinja publiczna jest tak wycho- 
wana, że interes państwa góruje nad 
sprawami partyjnemi. Odszedł Al- 
łenby, któremu parlament przyznał 
ongiś 10.000 funtów „tantjemy* za 
dobry interes, t. į. wygrana kampa- 
nję z Turcją; a na widowni pozostał 
Zaglul, dwukrotny więzień angielski. 
Opinja angielska oddaje cześć jego 
charakterowi i zdolnościom oraz za- 
sługom około narodu egipskiego. To 
bowiem należy jęszcze powiedzieć, 
że król egipski, dwór, ministrowie, 
arystokracja, generalicja pochodzą z 
dawnych najeźdźców Egiptu, Ara- 
bów. Zaglul pochodził z rodziny 
chłopskiej, z owych „felachów*, ro- 
dowitych Egipcjan i mimo wywyż- 
szenia nie przeszedł do kasty dwor- 
skiej. Nie był ponoś lubiany na dwo- 
rze, ale Egipcjanie prawdziwi uwiel- 
biali go. 200.000 ludzi szło za jego 
trumną. j A. P. B. 


Dziadek jako Hamiet. 
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— Zgasić czy 


(z.) Warszawa, 26. 8. (Tel. wł) Z 
Londynu donoszą, iż doszło już do 
porozumienia między Anglią i Fran- 
cją w sprawie okupacji Nadrenji na 
rok następny. 


Francja zwiększyła 


wojenną. 


Według informacji jednego z pism 
paryskich zbrojenia floty wojennej 
Francji zrobiły znaczne postępy od 
1920 roku. Według ogłoszonego zesta- 
wienia flota Francji powiększyła się o 
74 jednostki bojowe, w czem 6 krążo- 
wników o tonażu 8-10 tys. tonn, 9 tor- 
pedowców pościgowych po 4,500 tonn 


Południowe Chiny przeciw 
komunistom. 


Masowe wyroki śmierci, — Feng naczelnym wodzem Chin 
, Połu dniowych, 


Pekin (AW). Donoszą tu z Wu- 
Czangu, że represje rządu lewicowe- 
go w stosunku do komunistów przy- 
jęły niezwykle gwałtowny charakter, 
przypominając ostatnie represje 
szanghajskie gen. Czdng Kaj Szeka. 
Na całem terytorjum, znajdującym 
się we władzy rządu w Wu Czangu 
przeprowadzane są dalsze aresztowa- 
nia oraz egzekucje publiczne. Ogó- 
łem ścięto w ciągu trzech dni ostat- 
nich około 200 komunistów. Obecny 


Czas_ odnowić przedpłaie! | 


; Zmniejszenie nadreńskiej arm 
okupacyjnej. 


"śmierć i życie. 


Raid samolotów 
nad Warszawą. 


Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) Ponad 
Warszawą pojawi się dziś po połud- 
niu 17 aparatów słowiańskich, które 
biorą udział w raidzie Małej Ententy 
i Polski. ý 

Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) Wczo- 
raj o 8-mej wieczorem wylądowali na 
dwóch aparatach na lotnisku Moko- 
towskiem lotnicy angielscy, którzy 
przez Puck, przybyli do Warszawy 
z Londynu. 


Samolot uja? defraudanta 
w samochodzie. 


Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) Z Tasz- 
kientu donoszą o pewnym wypadku 
zastosowania samolotu do celów po- 
licji kryminalnej w Rosji sowieckiej. 

Kasjer kolejowy zdefraudował wię- 
kszą sume i zbiegł samochodem. Po- 
licja zarządziła pościg Samolotem, 
dzięki czemu kasjera ujęto. 


nie zgasić ?... 


EETA 


W myśl porozumienia liczbę wojsk 
okupacyjnych ustalono na 56 tys. W 
ten sposób zredukowano wojska oku- 
pacyjne o 11 tys. żoł. z tego na Fran- 


cję przypada 8 tys., na Anglję i Bel-|| 


gje po 114 tys. żoł. 


znacznie swą flotę 


każdy, 22 zwykłe torpedowce, 18 łodzi 
podwodnych większego typu, 12 mniej- 
szego itd. W roku bieżącym według 
przyznanych przez izby kredytów ma 
być dokonana budowa nowych 2 torpe- 
dowców pościgowych, 4-ch zwykłych 
torpedowców, 9 łodzi podwodnych oraz | 
9 bojowych jednostek pomocniczych. 


kierownik rządu w Wu Cangu ogło- 
sił hasło wakil z komunizmem na 


Pekin (AW). Pomiędzy rządem w 
Nankinie a władzami w Wu-Czangu 
prowadzone są pertraktacje o wyło- 
nienie wspólnego dla całego południa 
Chin rządu. Dowódcą wszystkich 
wejsk południowych zostałby chrze- 
ścijański gen. Feng, szefem sztabu 
generalnego gen. Li-Ti-Sin. 


Nr. 196. 


+ 
Janina Omańkowska. 


Dnia 20 bm. zmarła wielka działacz- 
ka narodowa i posłanka na sejm ślę- 
ski śp. Janina Omańkowska. Zmarła 
w czasie niewoli na gruncie poznańskim 
i górnośląskim, dokąd się przeniosła, 
położyła wielkie ;zasługi około Sszerze- 
nia oświaty, zwłaszcza wśród dziatwy, 
i młodzieży, za co liczne znosić musiała: 
prześladowania ze strony władz pru- 
skich. 

Cześć pamięci zacnej Polki! Niech od- 
poczywa w pokoju! i 


Kronika telegraficzna. 


Zapasy Banku Polskiego rosną, 


Warszawa, 27. $. (AW.) Sprawozda- 
nie Banku Polskiego za drugą dekadę, 
wykazuje znaczne powiększenie się za- 
pasu złota i walut obcych. Zapas złota 
i srebra zwiększył się o 2,6 milj. zł, 


osiągając sumę 169,9 miljonów zł. Za- , 


pas walut zaś wzrosł o 5 miljonów do 
sumy 228,8 miljonów złotych. 


Zasypanie 5 górników w kopalni 


Tarnowskie Góry, 26. 8. (Pat.) Oneg- 
daj w kopalni Radzionków zasypanych 
zostało 5 górników. Dzięki podjętej 
natychmiast akcji ratunkowej zdołana 
wydobyć 4 górników ciężko poranio- 
nych, piąty zaś poniósł śmierć. 


Kaszubi w Warszawie. 


Warszawa, 27. 8. (Tel. wł.) Do War» 
szawy przybyła wczoraj wycieczka Ka- 
szubów z Pomorza  w,liczbie 45 osób. 
Skład wycieczki stanowią nauczyciele 
i działacze społeczni. 


Samolot sowiecki nad Krasnem, 


Wilno, 27. 8. (AW) Nad Krasnem 
koło Wilna ukazał się wczoraj samo- 
lot sowiecki. Pomiędzy samolotem s 
strążą graniczną, wywiązała, - Się 
strzelanina, wskutek której samolot 
wycofał się za granicę. 


Ten się obłowił! 


Bukareszł. (AW.) Został tutaj aresz- 
towany generalny dyrektor drukarni 
państwowej, na skutek ujawnienia 


| Zczerniałe, żółte lub zaniedbane 


Z 
doprowadza do porządku i nadaje śnieżną 
białość proszek 


ME [EB 6 EH 
Do nabycia we wszystkich pierwszorzęd- 
| nych składach aptecznych i perfnmerjach. 
Skład główny 17051 
| berfumerja PERFECTION, Szpitalna 10. 


PROGRAMY RADJOFONICZNE. 
NIEDZIELA, 28 SIERPNIA 
POZNAŃ 
280,4 m. , 15 kw. 
10.15—11,45 Transmisja nabożeństwa z Kate- 


dry Poznańskiej. +: 


12,00—13,00 Transmisja „Dożynków* ze Spa- 
ły, letniej rezyd, p. Prezydenta Rzeczypospo» 
litej. 

17,00—17.40 Program dla dzieci, wykona p, 
Kędzierski i p. Trojanowska, 

17,40—18,00 Komunikaty gospodarcze, 

18.00—20.15 Transmisja uroczystości dożynko- 
wych ze Spały, 

20.30—22.00 Koncert solistów, Udział biorą: 
pp. Szymanówna Sabina (sopran), Jabłonow- 
ski Zygmunt (baryton), Doliński Stanisław 
(wiolenczela), prof. Fr. Łukasiewicz (akom= 
panjament). 

22.00—24,00 Sygnał czasu, komunikaty spor- 


towe, muzyka taneczna z winiarni „Palais 
Roual”, z ; 
PONIEDZIAŁEK, 29, VII 
WARSZAWA 1111 m. 
17.20—71.45 Odczyt pt: ,W sprawie czytelnic- 
twa młodzieży szkolnej” z działu „Pedago- 
gika i Wychowanie” — wygl Dr. Tadeusz 
Mikałowski. 


17,45—18.00 Nadprogram, komunikaty, l 
18.00—19.00 Transmisja muzyki tanecznej 2> 
kawiarni „Gastronomja" w wykonaniu orkies 

stry Głobodnika i Gerwitza. 

19.00—19,15 Kómunikaty PAT. 

19.35—20.00 XIV-ta lekcja kursu elementarne- 
go języka francuskiego, według podręcznika 
prelegenta, prof, Lucien Requiny, 

20.00—20.15 Komunikat rolniczy. 

20.15 Transmisja koncertu z „Doliny Szwaj. 
carskiej". W przerwie biuletyn „Le Messager 
Polonais” w języku francuskim, 
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nadużyć na sumę zgórą 40 miljonów lei. 
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> poczem zgotowała mówcy 


z BANER AEEC M TRESC ZYKA 


Nr. 196. 


Paryż, 25. 8. (PAT) Dziś rano w obecno- 
ści premjera Poincarego została otwarta w 
pałacu Luxemburskim konferencja Unii 
Międzyparlamentarnej. Na przewodniczące- 
go konferencji wybrano przeydenta senatu 
Doumera. Po krótkiem przemówieniu sena- 
tora Mellina, przewodniczącego delegacji 
francuskiej, Poincarć wygłosił przemówie- 
nie inauguracyjne. 


Paryż, 25. 8. (PAT) Konferencja Unii 
Międzyparlamentarnej wysłuchała stojąc 
przemówienia inauguracyjnego Poincarego, 
entuzjastyczną 
owację. Następnie przemawiało szereg mów- 
ców. Między innymi przedstawiciel Niemiec 
Loebe wyraził nadzieję, że konferencja bę- 
dzie stanowiła etap na drodze do konsolida- 
cji pokoju. Mówca domagał się, aby stosun- 
ki między narodami były jawne, a tajna dy- 
plomacja został zniesiona. Loebe uważa, że 
Liga Narodów.pracuje zbyt wołno, wreszcie 
domaga się od Francji oświadczenia! iż w 
dniu 1 stycznia 1928 r. nie będzie na tery- 
torjum Niemiec ani jednego źcłnierza fran- 
cuskiego. Po krótkich przemówieniach de- 
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„DZIENNIK BYDGOSKI* niedziela, dnia $ 28 sierpnia 1927 r. 


Nowy krók ku utrwaleniu pokoju 
w Europie. 


Poincaré i Loebe na konferencji unji międzyparlamentarnej. 


legatów Japonji i Polski, posiedzenie odro- 
czono do godz. 15-tej. 


Paryż, 25 8. (Pat) Na _ dzisiejszem 
popołudniowem posiedzeniu konferencji 
Unji Międzypariamentarnej pierwszy 
zabrał głos senator Hubert, który o- 
świadczył, że dla Francji porozumienie 
francusko-niemieckie jest filarem po- 
wszechnego pokoju. Mówca dodał, iż 
jest rzeczą trudną zatrzeć w ciągu jed- 
nego dnia ślady, pozostawione przez 
wieioletnią wojnę. W tych warunkach 
jedyną rzeczą, jaką należy czynić z obu 
stron.granicy jest szukanie dróg do 
porozumienia celem zbudowania świą- 
tyni pokoju światowego. ' 

Po przemówieniu delegata węgier- 
skiego przedstawiciel Stanów Zjedno- 
czonych Barthold wypowiedział się za 
zawarciem ogólnego traktatu arbitra- 
żowego, na zasadzie którego wszelkie 
konflikty: między poszczególnemi pań- 
stwami musiałyby być obowiązkowo 
poddawane rostrzygnięciu trybunału 
rozjemczego 


krwiożerczy bolszewizm nie przestaje 
mącić pokoju. 


Trocki prorokuje rewolucję światową. 


Moskwa, 26. 8. (AW) Przywódca 
opozycji, Trocki wystąpił z nowem 
przemówieniem, w którem uzasadniał 
twierdzenie, iż groźba wojny europej- 
skiej słała się znowu nieuniknioną, co 
będzie wstępem do nowej rewolucji 
Światowej. Wojna wywołana zostanie 
walką o rynki światowe, skończy się 
zaś międzynarodowym przewrotem, So- 


porczywie i bezwzględnie, chciałyby 
jednak prowadzić budowę państwa so- 
cjalistycznego w warunkach  pokojo- 
wych. W zakończeniu, odpowiadając 
na zarzuty stawiane pod jego adresem 
przez urzędową prasę sowiecką, Troc- 
ki stwierdza kategorycznie, iż nie dąży 
on do obalenia obecnego rządu i że nie 
powinien być o tego rodzaju zamiary 


vao w razie ataku bronić się bedą u- | ASEA 


3 Sowiety aiani nawet ludność 


cywilną na manewry. 


W rejonie Odessy rozpoczęły się no- 
we manewry przy udziale czerwonej 


'floty czarnomorskiej oraz wojsk wszy- 


stkich rodzajów broni. Jednocześnie w 
marewrach udział wziąć ma udział 
ludność cywilna, fabryki mają zorgani- 
zować-robotnicze kolumny obronne itd. 
ruchome apteki itd. Pisma mają zor- 
ganizować skład redakcyjny pism po- 
lowych, drukarze urządzą drukarnie 
połowe. 

Manewry próbne ludności cywilnej 
odbyły się już poprzednio w większych 
miastach Ukrainy, m. i. także i w O- 


dessie. Ń 


Spóźniona Kariera. 


— Uważa Ka ten nasz Funio to 
musi być tępa głowa. 

-— Dlaczego? | 

— Ma już 20 lat i jesżcze nie jest ge- 
nerałem. 


Kasia Mądralska 


Dziś wesołe życie mam 
Bo mi RADION pierze sam. 


Panna Kasia Mądralska używa życia. Nie męczy śię 


praniem, 


bo Radion wykonywa za nią całą pracę. 


Ba zh KRA pierze! 


„Rozpuścić 
przedtem bieliznę włożyć do rozczynu i 


20 minut, 


RADIO 


Sam pierze! 


potem płukać 


Radion w zimnej wodzie, namoczoną 


gotować 
starannie 


Bielizna staje się czysta i śnieżnobiała. 


Tarcie i szczotkowanie jest zbęd 
nym trudem — niszczy bieliznę 
i ręce, a tak łatwe można tego 


uniknąć! 


Film fantastyczno-egzotyczny 
s wv 2 częściach, 


(Cigg dalszy). 


I 
— Tylko, że my nie będziemy cze- 
kać. Zdziwią się, jak znajdą w doli- 
nie tylko znaki po starych ogniskach. 


— Hm. Hm... Dużo maja wojska w 
obecnej chwili?.. Słyszeliśmy, żeś 
moc wytępił w wawezie, 


— Mniej, niżby dusza pragnęła, ale 
zawsze coś ich tam padło. Myślę, że 
dwie do trzech setek zostało na pla- 
cu. Nitar oblicza siły królowej na 
pięć tysięcy żołnierzy, licząc w to no- 
wozaciaągnięty tysiąc. 


— Oj, dużo, dużo! Toć ich wypada. 
dziesięciu na jednego naszego. Co in- 
nego zasadzki, napady, a co innego 
bitwa w otwartem polu. Nie zdzier- 
żymy.. — narzekał ostrożny zawsze 
Hazdrubal. Lecz w tej chwili Sofo 
zerwała się ze swego siedzenia. Zer- 
wała ręka zasłonę z twarży i zaczęła 
mówić szybko, gorączkowo: 

— A pocóż im mamy dawać pole? 
Skoro oni w tę stronę wyspy. to my 
na drugi koniec. Pojedyńcze, po 
dwóch, po trzech, prześlizgniemy "się 


| j | | 


lasami i przez dżungle, prześlizgnie- 
my się przez ich szeregi. Kiedy oni 
dotrą tutaj, my zajmiemy miasto, po- 
zbawione załogi... 

— Sofo, Sofo! Czy myślisz, że oni 
miasto bezbronne pozostawią? 

— Skoro chcą iść całą szerokością 
©**yspy, niewiele wojska reda mogli 

Tyrze załogą zostawić, a wówczas 
my będziemy górą. 


— W pięć setek żołnierzy: chcesz 
zdobywać mury? 
ə— Nacóż mury zdobywać? Popro- 
wądze oddział tym podziemirrym gan- 
kiem, którym przed rokiem wiodłam 
ciebie, Magonie. Choćby nawet pó- 
źniej przyszło cofnąć się z miasta 
przed przeważającemi siłami, to 
chwilowe zajęcie przysporzy nam 
zwolenników. Zabierzemy broń, za- 
bierzemy ze soba młodzież zdolna do 
noszenia oręża. Zresztą, kto wie jak 
będzie... Może lud się cały za nami o- 
powie i nie puścimy miasta WA Ži 
reki? 

— Dobrze mówi, jako żywo! — za- 
wołał Hamilkar, którego zuchwały 
plan dzielnej dziewczyny olśnił w 
jednej chwili. Dwaj setnicy, dotych- 
czas w milczeniu się przysłuchujący, 
potakiwali z zapałem. Nawet Ma- 
gon się wahać zaczął. Jeden tyiko 
Hazdrubal coraz to nowe przewidy- 
wał trudności, aż wreszcie umilki, 
przegadany ptżez x igkszość obradu- | 
jacych. Sofo zabrała głós znowu: 

— Kiedy mają wyraszyć na nas? 


— Nitag przypuszcza, że w siedem 
do dziesięciu dni po świętej nocy. 


— A od święta Aszery, miłość roz- 
dawającej, dzieli nas tylko cztery 
dni. S 
— Lecz co będzie, jeśli się odmy- 
ślą? Uradzili i postanowili obławę na 
nas, pod wpływem świeżej porażki w 
wąwozie. Przez ten czas mogli ochło- 
nąć i pomyśleli, że bezpieczniej sie- 
dzieć w mieście i po staremu wojnę 
prowadzić. 
Sofo zaśmiała się tak dziwnie, że 
jakiś dreszcz trwogi przeniknął 
wszystkich. Nie ustając w śmiechu 
mówiła wolno, a dobitnie: 


— Nie bójcie się! Już oni nie ochło- 
ną z zapałczywości, ale jeszcze bar- 
dziej będą zaciekli. Ja w tem. Nie 
zapomutjcie, że od tej wyprawy. 
przedziela nas święta noc. 

— To i cóż? 

— To bardzo wiele znaczy. W noc 
bogini całe miasto wylega na brzegi 
świętego jeziora. Tysiące ludzi za- 
pełnia las przyległy. W tem mrówiu 
łudzkiem mogę się i ja znaleźć oraz 
moi ludzie... Ha, ha, ha! Nasze piękne 
dziewczęta podobaja się przybyszom. 
Już tam żaden nie pominie sposobno- 
ści, zwłaszcza. że w tę noc musi im 
być każda niewiasta powolną... Może 
się więc to i owo zdarzyć. Ha, ha, ha, 
ha, ha, ka! 


— Co zamierzasz? +- spytał Haz- 
drubal nieco trwożnie. Sofo umknę- 


i 


! się, 


ła odpowiedzi i mówiła dalej g głosem 
coraz silniejszym: ; 

— Czy może kogo zadziwić, że w 
lesie są węże? Czy nie może Się zda- 
rzyć, iż moja śliczna „Guru“ napije 
się ciepłej krwi najeźdźców? Czy to 
daleko z dżungli do świętego lasu 
i czy nie może się tam pantera za- 
błąkać?.. Czy wszystkie dziewczęta 
muszą być koniecznie zdrowe? Prze- 
cież może się pomiędzy tyłoma trafić 
jodna lub druga zarażona trądem. 

— Trądem ?! — szepnął Hazdrubal 
i naraz wszyscy mężczyźni zaczęli 
szeptać niezawodne zaklęcia, aby 
niebaczne słowa nie sprowadziły du- 
cha zarazy przeklętej. A Sofo śmiała 
się wciąż, <oraz ciszej, coraz Aa 
wiej: 

— Wybrałam już trzy dziew Eri 
Ha, ha, ha, ha. Jakie ładne dziew 
czyny! Dopiero początek choroby 
przechodza. Plam prawie nie znać, 
zresztą w lesie jest ciemno. Ha, ha, 
ha! Moje wybranki cieszą się już na 
tę chwilę. Nudno im w „Kotlinie po- 
wolnej śmierci“ pomiędzy konający= 
mj. Swoją drogą, że tam straszno. 

W miarę, jak Sofo mówiła te słowa, 
wszyscy mężczyźni bledli i jeh się 
nieco od niej odsuwać. Wreszcie Haz- 
drubal przemówił ze drżeniem: 

— Nieszczęsna!.. Tyś tam była? 

` — Byłam. Kilka razy, byłam. Prze- 

cież nie wchodziłam do środka, jeno 

ze skał prowadziłam rozmowe. PBoicie 

ze tu chorobę brzyniosiam? 
(Ciąg dalszy nastąpi) 


- akcji misyjnej. 
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Przegląd religijny i społeczny. 


Z Brukseli do Poznania. — Trzy minuty medytacji w szkole 


chińskiej, — Wystawa „Czarnej 


Magji‘. — To i owo w kilku 


wierszach. 


W dniach 8—14 bm. odbył się w 
Brukseli pierwszy z rzędu „Tydzień 
Misjologiczny', poświęcony naukowym 
i metodycznym badaniom katolickiej 
Reprezentowanych by- 
lo kilkanaście narodów, m. in. przed- 
stawicielami Prymasa Polski byli ks. 
prof, Dr. K. Kowalicki z Poznania i 
ks. dr. Bajerowicz z Pniew. Jedną z 
najgoręcej dyskutowanych: spraw było 
zagadnienie kształcenia elity, złożonej 
z tubylców. Misjonarze przeważnie z 
Azji i z Afryki zdawali sprawę ze sku- 
teczności swych metod pracy, Prof. 
Schmidlin z Monasteru uzasadniał o- 
pinję, że nawrócenie świata zależy wię- 
cej od pozyskania obecnych przywód- 
ców ludów pogaństwa, niż od przeko- 
nywania mas. Prawie wszyscy mówcy 
stwierdzali niesłychaną agitację bolsze- 
wicką wśród ludów kolorowych. Obec- 
ny na zebraniu członek Międzyn. Biura 
Pracy w Senewil, ks. jezuita Arnon, za- 
lecał tworzenie wśród robotników w 
krajach misyjnych zawodowych zwią- 
zków katolickich, gdyż w Genewie nie- 
ma ani jednego robotnika kolorowego, 
któryby reprczentował katolicki ruch 
robotniczy. Są natomiast delegacje nie- 
katolickie a nawet bolszewickie. 

Dnia 28 września rozpoczyna się w 
Poznaniu Międzynarodowy Akademie- 
ki Kongres misyjny. Prawie ci sami 
mówcy co w Brukseli, przemawiać bę- 
dą i w Poznaniu, będziemy więc mieć 
jedyna w swoim rodzaju sposobność 
zapoznać się ze sprawą misyjną u źró- 
dła i poznać, jak w jądrze tych wła- 
śnie zagadnień kryją się dalsze losy 
świata. 
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Jeden z misjonarzy chińskich, prze- 
bywający w Brukseli z okazji „Ty- 
godnia misyjnego“ zamieszcza na ła- 
mach miejscowej prasy cały szereg; 
ciekawych wiadomości o agitacji bol- 
szewickiej i socjalistycznej w Chinach. 
I tak np. dzieci szkolne w  Karłowie, 
prowincji jak wiadomo najwięcej zre- 
woltowanej, edbywają z -polecenia 
władz co tydzień trzyminutową medy- 
tację nad testamentem San - Jat - Se- 
na, największego współczesnego rewo- 
lucjonisty w Chinach. Nauczyciel od- 
czytuje głośno tekst testamentu, które- 
go myślą przewodnią jest: nacjona- 
lizm, demokracja i socjalizm w wyda- 
niu rosyjskiem. Argumentem, który 
niesłychanie ułatwia wyrabianie wro- 
giego nastroju do pracy „misjonarzy są 
grzechy, angielskiego zwłaszcza, kapi- 
talizmu w Chinach. „Cesarstwo nie- 
bieskie* jest jeszcze ciągle i będzie dłu- 
go terenem walki „kodeksu rzymskie- 
go“ z „kodeksem bolszewickim"... 


Cd e 

Dowcipnie nazwał ktoś Ti] 
prasę.. „czarną magją”. Potrafi ona bo- 
wiem robić „cuda“, niezbyt jednak za- 
wsze ścisłością i prawdą pachnące. 
Wiadomo już dziś każdemu, że wolność 
słowa tak konieczna dla zdrowia demo- 
kratycznego, dostaje się coraz częściej 
w niewolę kapitału. Kto ma wpływ na 
ten kapitał, ten ma wpływ i na prasę. 
A nię zawsze kapitał znajduje się w 
rękach uczciwych i bezinteresownych... 

Czem jednak jest naprawdę prasa 
dzisiejsza, jak zdołała ona zaprządz do 
swego rydwanu nie tylko telefon, ra- 
djo, błyskawiczne pociągi i samoloty, a- 
le setki tysięcy rąk i mózgów ludzkich, 
ło zobaczymy. w r. 1928, od maja do pa- 
ździernika, w Kolonji. Niemcy urzą- 
dzają tam „Międzynarodową Wystawę 
Prasy“ (na której będzie reprezentowa- 
ny także i „Dziennik Bydgoski”. Dop. 
Red.) Od indyjskich ognisk i dymów, 
od polskich wici i maratońskich goń- 
ców, od rzymskich heroldów  ulicz- 
nych, poprzez średniowiecznych pocz- 
tyljonów, aż do nowoczesnych fotogra- 
fij telegraficznych, przewinie się przed 
światem „historja sposcbu porozumie- 
wania“. Jeśli kiedyś ludzkość poczuje 
się jedną gromadą, to zasługa w tem 
największa będzie po stronie prasy. A- 
le żeby ta gromada stała się jedna ro- 
dziną, na to prasa już nie wystarczy. 


Inna siła, musi tu wejść na widownis.. i 


Mówią, że sławny w Paryżu O. San- 
son, jeden z następców La cordaira na 
ambonie w Notre-Dame, nie będzie już 
więcej głósił kazań  wielkopostnych, 
gdyż udowodniono mu błędy dogma- 
tyczne w wygłoszonych tego roku i 
wydanych drukiem _ konferencjach. 
Bliższe wiadomości dla specjalistów w 
„Cahiers du Cercle Thomiste'. Następ- 
cą Sansona ma być radjo - kaznodzieja 
paryski, O. Lhaude. 


..,Oservatore Romana“ zapowiada 
gruntowną reorganizację Bibljoteki 
Watykańskiej, która ma się stać do- 
stępną, przez przyjęcie nowoczesnego 
systemu, dla hadaczy całego świata. 
Praca ta pochłonie kilka lat i sporo 
pieniędzy. Amerykańska fundacja Car- 
niego ofiarowała pomoc finansową. 
Nad szczegółami obradują już w Rzy- 
mie i ..w Waszyngtonie. 


„Ojciec św. Pius XI jako znany alpi- 
nista, szczególnie odczuwa konsek- 
wencje problemu kwirynalsko - waty- 
kańskiego. W czasie wakacyj i upal- 
nych dni letnich, których temperatura 
dochodzi do 40° Cel, Ojciec św. nie 
zmienia ani na jotę swych codziennych 
zajęć. Jedyną „wycieczkę“ stanowi 
krótka przejażdżka autem po ogrodzie 
watykańskim. Od czasu, jak raz spło- 
szone konie wywróciły karetę papieską 
w ogrodzie, używa Ojciec św. auta. 
Przed kapliczką N. M. P. z Lurd, znaj- 
dująca się w ogrodzie, zatrzymuje się 
Pius XI na krótką modlitwę. Czasem w 
czasie przechadzki odwiedza wspania- 
łą papugę, ktora pozdrowi Go po łaci- 
nie słowami liturgicznemi. 

«Biskup Waffelaert z Bruges w Bel- 
gji wydał ostry list pasterski zabrania- 
jący katolikom uczestnictwa w organi- 
zacjach , nacjonalistycznej młodzieży 
flamandzkiej, dążącej do separatyzmu. 
List stwierdza, że nie wolno knuć spi- 
sków tajemnych przeciw prawowitej 
władzy ani wprowadzać zamieszania 
niepotrzebnego w życie narodu. 


Ks, dr. Fr. Mirek. 
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otwarta tu została konferencja rzeczo- 
znawców prasowych, zwołana przez 
sekretarjat Ligi Narodów w wykonaniu 
rezolucji Zgromadzenia Ligi Narodów 
z wrześnią 1925 r. 

Celem konferencji jest: 

i. Wynalezienie środków łatwiejsze- 
go, szybszego i tańszego przekazywania 
informacji, aby zmniejszyć szanse nie- 
porozumień między narodami. 

2. Dyskusja nad sprawami zawodo- 
wemi, których rozwiązanie mogłoby 
przyczynić się do uspokojenia (pacyfi- 
kacji) opinji publicznej w różnych kra- 
jach. 

Na konferencję te jak wiadomo wy- 
jechali jako ezłonkowie: dyrektor P. A. 


Niema co, t. zw. republikańskie 
Niemcy mają szczególna słabość do 
„kronprinców*. Nabierał „feudalne” 
koła niemieckie Domela — znany z 
procesu kolońskiego w lipcu b. r. — 
jako syn kronprinca. Obecnie policja 
w Białogrodzie aresztowała pewnego 
| oszusta, który w Berlinie występował 
jako kronprinc, nie wprawdzie nie- 
miecki a — kurdystański. Egzotycz- 
ny kronpryne pokazywał się w 1925 r. 
w Berlinie ubrany w fantastyczny 
mundur turecki z błyszczącemi orde- 
rami na piersi. Wydawał się jako syn 
emira Kurdystanu czyli — jak go na- 
zwano w Niemczech — kronprine 


Konferencja rzeczoznawców 
prasowych w Genewie. 


Genwae, 25. 8. (Pat.) W dniu 24 bm. ] T. p. Górecki i redaktor „Kurjera Po- 


ind EAZA 


„Kronprine kurdystański". 


(Od własnego sprawozdawcy „Dz. Bydg.“) 


kurdystański. Jako taki imponował 
tak bardzo berlińczykom, że znalazł 
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Nosił wilk, aż ponieśli wilka. 


Sławnego detektywa angielskiego okradli złodzieje, — System 
aparatów ostrzegającyth, który zawiódł, — Detektyw zwątpił 
w swą przebiegłość i podał się do dymisji. 


Najznakomitszemu detektywowi An- | mywacz przechodząc koło niewidzial- 
glji, Wensley'owi, który był Conan Doy- nych promieni świetlnych bezwiednie 
lowi wzorem do postaci Sherlocka | wprawiał w ruch dzwonki elektryczne. 
Holmesa, zdarzyła się arcywesoła przy- Przed miesiącem Wensley otrzymał 
goda: został okradziony... . |tajemniczy list, w którym autor zapo- 

O spostrzegawczości Wensleya OPÓ-| wiadał, że dokona włamania do willi 
wiadańo cuda. Jest on zi ayy nauko- detektywa. Ale Wensley przeszedł nad 
wym detektywem. Kryminalistyka za- nim do porządku z uśmiechem lókcóś 
wdzięcza mu wiele nowych systemów ważenia: tak był pewny swoich urzą- 
odkrywania przestępców. Specjalnością, dz SĄ 
Wensleya są włamania „dżentelmeń- Fe Ei soboty wyjechał w odwie- 
dE OŚ wykony doj ia Ay dziny do krewnych, zostawiając willę 
„towarzystwa“, tak częste w ostatnich na opiece służącego „i dętektywa. W 
emea Angi wyc jag py nocy włamali się do mieszkania dwaj 
ari M się A pai A Anr aa złodzieje, zrabowali zbiory numizma.- 
PALE TN E Eat osiada pod Londy- | (czne i kolekcję obrazów i niezauwa- 
Ioys s ja „O sea y żeni przez nikogo zbiegli, unosząc z $0- 
non ewewoniagą Wilg, w której wj 8 bą, widocznie dla dowcipu, cudowny 
dził piękne zbiory numizmatyczne (mo- , ER È 
net) i kolekcję obrazów, Często chełpił Taaa AA 80, do wykrywania prze- 


się, że mieszkanie jego jest stuprocen- got À 
Szuka ich obecnie cała armja detek- 


towo zabezpieczone od włamań. Zasto- Í 

sował w niem wszystkie najnowsze | tywów, jak dotąd bezskutecznie. Wen- 

wynalazki, a także włąsny system a-| sley tak dalece zmartwił się porażką, 

larmowy, który polegał na tem, że wła- | że podał się do dymisji. 

27 mlijonów samochodów na Do społeczeństwa! 
świecie, Zbliża się chwila wielkiego Święta dla 


s : tych, którzy umiłowali nadewszystko swą 
Wydział Handlowy w Waszyngtonie AM a, których umysł stale zaprzę- 
sporządził możliwie dokładną statysty-ļ ¿3 myśl o Jej — Polski bezpieczeństwie 
kę samochodów, kursujących na całym | ; mocy. Tem świętem będzie zbliżający się 
świecie. Według tych obliczeń ilość sa- | okres „Tygodnia Lotniczego”, urządzonego 
mochodów na całym świecie wynosić | na obszarze Rzeczypospolitej w czasie od 
ma 27650267, w czem mieszczą się sa- 


4—11 września br. 
mochody ciężarowe i autobusy. W sa- Nie potrzebujemy apelować do tych, któ- 
mych Stanach Zjednoczonych znajduje | rzy rozumieją znaczenie lotnictwa i jego To- 
się 22137334 pojazdów  samochodo- | ję w obronie państwa. Ci obowiązek swój 
wych, czyli 80 procent cyfry ogólnej. | spełnią należycie. Lecz wołamy do pozo- 
Po niej następują: Anglia 1 023 651; | stałej części naszego społeczeństwa, do tych 
Francja 891000; Kanada 826918; Au-| co zastygli w niemocy jakiegokolwiekbądź 
stralja 365615; Niemcy 218000; Argen- | czynu ofiarnego dla rozbudowy narodowego 
tvna 222 660; Włochy 138 177, lotnictwa. Połączmy wszyscy nasze myśli 
Departament - Handlu nie «« posiada 


choć na chwilę jedną we wspólnym «elt 
cyfr, dotyczących Rosji, ale liczba sa- 


zabezpieczenia naszych granic. Nieśhaj 
mochodów tamtejszych nie może być 
znaczna. Z innych krajów: jak Polska, 
Czechosłowacja, Austrja, Rumunja itd. 
statystyka waszyngtońska stosunku 
nie oblicza, uważając je za zbyt małe. 


chania odrodzonej Ojczyzny. Niechaj każda 
matka-Polka opowie swym maleństwom 
o potężnych hufcach podniebnych-skrzydla- 
tych rycerzy, którzy czuwają nad nami w 
warkocie silników. 

A tak duchowo nastrojeni nie uchylimy 
się od ofiary — którą obowiązkiem zwać na- 
leży, — i nie spoczniemy dotąd, aż zastępy 
polskich płatowców będą tak liczne, że słoń- 
ce nam przysłonią. 

Wierzymy, że w Szeregach tych, którzy, 
przyczynią się do sukcesu „Tygodnia Lotni- 
czego“. nie zbraknie nikogo. 

Pokażmy światu swą moc i hart narodo- 
wy, którego brak stale nam jest zarzucany. 
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List do redakcji. 


Przed kilku dniami podaliśmy na ła- 
mach pisma naszego artykuł, nadesłany z 
Gdańska, na który Gmina Polska w Wol- 
nem Mieście Gdańsku nadsyła nam poniż- 
sze sprostowanie: 


Gdańsk, 22 sierpnia 1927 r. 
Do Szanownej redakcji 


„Dziennika Bydgoskiego” 
w Bydgoszczy. 


W numerze 187 „Dziennika Bydgoskiego“ 
ukazała się w artykule „Rozłam wśród Po- 
laków w Gdańsku" notatka . następującej 
treści: 

„Czy nie lepiej byłoby Pp. Czarnowskiemu 
ip. Augustyńskiemu, aby obaj, jako urzęd- 
nicy państwowi polscy, stali raczej na. ubo- 
czu, a nie wtrącali się tam, gdzie nie po- 
trzeba?!“ > & 

Stwierdzamy, że p. dyrektor Augustyń- 
ski nie brał żadnego udziału w walce oby- 
dwu waśniących się partyj, że przeciwnie 
zmierzał wszelkiemi siłami do pogodzenia 
obu tych rozłamów. 


Z należytym szacunkiem 
Gmina Polska w W. M. Gdańsku, E. V. 


(7) J. Czyżewski, (—) Dr. Kubacz, 
prezes. wiceprezes. 


rannego“ p. Ehrenberg oraz w charak- 
terze obserwatora z ramienia M. S. Z. 
Leon Klimecki. 


Genewa, 25. 8. (Pat.) W otwartej w 
dniu wczorajszym konferencji rzeczo- 
znawców prasowych bierze udział 120 
przedstawicieli prasy ze wszystkich kra- 
jów, dyrektorów biur prasowych i agen- 
cji informacyjnych oraz zawodowych 
dziennikarzy. 

Dyrektor „Daily Telegraph" lord 
Burnham nakreślił cele i program 
konferencji, któremi są rozszerzenie i 
ułatwienie wymiany informacji i wia- 
domości pomiędzy  poszczególnemi 
agencjami. 


skich. Mówił że nie podróżuje dla 
przyjemności, ale w celu zorganizo- 
wania wyprawy filmowej do swej 
dzikiej ojczyzny. Na tę wyprawę uzy- 
skał nawet kredyty, aż go aresztowa- 
no w pewnym banku berlińskim. W 
Berlinie odsiedział kilka miesięcy 
więzienia. j 

Z przeszłości fałszywego kronprin- 
ca policja dowiedziała się, że właści- 
wie nazywa się Said Mohamed Ka- 
kelo, pochodzi z Egiptu, gdzie był 
krawcem. Później przeniósł się na 
teren międzynarodowy i występował 
w Nowym Jorku, Londynie, Berlinie. 
Wszędzie robił efekt i swe „szczęście” 
przez swe eleganckie i fantągtyczne— 
ubranie. a Fa teh 


* 


Chetnie podajemy niniejsze sprostowa- 
nie, które należycie wyjaśnia sprawę, nie- 
zupełnie ściśle przedstawioną przez naszego 
korespondenta, Zarazem stwierdzamy, „że 
są pewne jadnostki w Gdańsku, starające 
się wnosić rozłam w życie polskie w Gdań. 
sku, co też siusznie podkreślił nasz ko 
respondent gdański. — Redakcja. “ 


wszystkie serca polskie uderzą tętnem dko-_ 
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Pokłosie warszawskie. 
i in. 

Uchylenie rąbka zasłony nad tajemniczą 

aferą generała Zagórskiego. — Kłótnie w 

„rodzinie” —- Dyktator w niewoli. -— Horo- 

skopy na przyszłość, kłóre nie są horosko- 

pami. 


„(Korespondencja własna). 


Warszawa, w sierpniu. 

Wakacje i okres urlopowy dobiegają do- 
piero końca. Czasy nie są zbyt upalne, po- 
goda zmienna, deszcze nie są rzadkością — 
to też ludzie w stolicy nie są nadto przemę- 
czeni, ani też pogrążeni w letnim błogosta- 
nie. Całe szczęście, gdyż stolica przeżywa 
od paru tygodni niebywałą sensację, rzuca- 
jącą ponure światło na nasze obecne życie 
polityczne, a raczej na jego kulisy... Gene- 
rał Zagórski i jego tajemnicze zniknięcie na 
kilkanaście godzin przed rakazanym rapor- 
tem u marszałka Piłsudskiego, zaprzątają 
umysły wszystkich, bez różnicy na sympa- 
tje czy antypatje, bez różnicy przynależno- 
ści partyjnej.. Jest to bowiem sprawa zasa» 
dnicza; zniknięcie w zagadkowy sposób ge- 
nerała polskiego prawie w przededniu ra. 
portu u zwierzchnika wojskowego i szefa 
rządu, z którego rozkazu został ów generał 
przewieziony z więzienia prewencyjnego na 
Antokolu wileńskim do Warszawy, celem 
osobistego zameldowania się u tegoż I ewen- 
tualnego wypuszczenia go za złożeniem sło- 
wą honoru na wolność, wobec zakończenia 
śledztwa i przygotowanego aktu oskarżenia. 

Nie będziemy w tej chwili zastanawiali 
się nad różnemi pogłoskami i przypuszczo- 
niami, które osnuły gęstym woalem tajem- 
niezości całą tę aferę. Niedaleka przyszłość 
powinna wyświetlić rzecz całą.. Tembar- 
dziej, że marszałek Piłsudski po otrzymaniu 
pewnego w tej sprawie raportu przed czte- 
rema dniami w Druskiennikach, wydał naj- 
surowszy rozkaz przeprowadzenia jaknaj- 
ściślejszego śledztwa we wszystkich kierun. 
kach domniemanych przypuszczeń, a więc 
1 w kierunku ustalenia tych osób, którym 
pono zależało na tem, aby generał Zagórski, 
b. zawodowy oficer wywładu austrjackiego, 
a następnie niemniej wybitny działacz in- 
nych wywiadów, nie stawał do osobistego 
razortu do marsz. Piłsudskiego, Pono gene- 
rał Zagórski był przygotowany do złożenia 
p. marszałkowi rewelacyjnych wyjaśnień co 
do roli niektórych osobistości, postawionych 
obecnie dość wysoko w hierarchji najbliż- 
szych współpracowników szefa rządu i fak- 
tycznego dyktatera, roli, którą te osobistości 
miały odgrywać w stosunku do dzisiejszego 
swojego wodza w okresie poprzedzającym 
zeszłoroczny maj.. Niewątpliwie, te rewe- 
lacje generała Zagórskiego byłyby dla tych 
osób zabójczemi, jeśli chodzi o stosunek dzi- 
siejszy pełen zaufania do nich marszałka 
Piłsudskiego. To też generał Zagórski nie 
złożył nakazanego raportu i pono nigdy ni- 
komu z żyjących się nie zamełduje, gdyż 
zdołał już złożyć raport innego rodzaju z ca- 
łego swojego życia Temu, do Kogo wszyscy 
staniemy z raportem, jedni wcześniej, dru- 
dzy później... Sędzia śledczy, który z rozka- 
zu najwyższej władzy prowadzi śledztwo 
w tej giężkiej sprawie, narzeka, że ma wiele 
trudrtości w rozwinięciu należytej akcji i że 
wiele trudu i czasu zatraca na usuwaniu 
kłopotliwych przeszkód, które raz po raz ja. 
kles tajemnicze ręce stawiają w poprzek 
śledztwa... A 

Marszałka Piłsudskiego zaś rozkaz wy- 
raźnie mówi: wynaleźć winnych, nie szczę» 
dząc nikogo! Ale czy rozkaz będzie wyko- 
nany? Zdawałoby się, że wątpić w to nie 
należy, a jednak zwątpienia czerw lęgnie 
się w najbardziej nieuprzedzonym Polaku. 

Nie chodzi tu bowiem o samą osobę ge- 
rerała Zagórskiego, nie, wszak nie była to 
osobistość bez skazy, nie był to „brylant 
wśród rycerzyków Rzeczypospolitej”, ale 
tragizm całej tej sprawy, wzbudzającej gro- 
zę, ma głębsze źródła. sy 
f wi w e 

Wśród grona’ do niedawna. najbliższych 
współpracowników marszałka Piłsudskiego, 
grona rekrutującego się z osób różnych par- 
tyjnych przynależności, zapanowała ciężka 
atmosfera, brzemienna we wzajemne niedo- 
wierzania, intrygi, podkopywanie wpływów 
i „utrącania*. Ambicje, częstokroć nieza- 
służone i w wielu wypadkach nieusprawie- 
dłliwione, ponoszą tych, których splot wy- 
padków i ich obecność „tuż pod ręką" wy- 
sungły na zaszczytne stanowisko wpływowe 
„i kierownicze w państwie. A 

W chaosie „rodzinnych“ swarów zazna- 
czyły się dwa zwalczające się obozy: adhe- 
renci „trzech": prof. Bartla, posła Marjana 
Kościałkowskiego i doniedawną szefa biura 


politycznego Prezydjum Rady Ministrów p. 
Grzybowskiego, — z drugiej strony pułk. 
Sławka, pułk. Prystora i min. Miedzińskie- 
go. Bezwzględnie, grupa druga jest bardziej 
zwarta, silniej scementowana i konsekwen- 
tniejsza — i dlatego zwycięża pierwszą. 

P. Grzybowski, który marzył zawsze o 
karjerze dyplomatycznej jeszcze wówczas, 
gdy przed kilku laty zajmował się handlem 
z żydąmi rosyjskimi w t. zw. „Podkopodo- 
lu“, zorjentował się pierwszy w zmienionej 
sytuacji i.. wyskoczył na z góry przygotowa- 
ną placówkę posła polskiego w Pradze! 

Charakterystyczne, że nikt z poważniej- 
szych osób z obozu „sanacji“, komu zapro- 
ponował p. Bartel dziedzictwo po p. Grzy- 
bowskim, a więc np. puik. Sławek, pułk. 
Pieracki, nacz. wydz. wojsk. w Min. spraw 
wewn. i inni, oraz p. Józefski, nie zgodził 
się na taką nominację, boć p. Józefski peł- 
ni tylko czasowo funkcję tego wysokiego 
dygnitatza. Złośliwi utrzymują, że przyczy- 
na takiej „powszechnej rekuzy* kryje sią w 
osobie oferenta, który właściwie już pono 
nie ma co do ofiarowywania w Prezydjum 
Rady Ministrów.. Ale tak twierdzą złośli- 
wi, a może i niepoprawni plotkarze z obo- 
zu zwyciężającego... Vae victis! 

* 


v 
* 


„Biada zwyciężonym!.* 

„Niema tego złego, coby na dobre nie wy- 
szło”, — jak mówi mądrość narodu, ile że 
każde przysłowie, to ponoć wyraz tej mą 
drości. Tak i w tych ponurych światłach, 
które się układają w dalsze lub krótsze 
smugi dookoła niektórych satelitów sana- 
cyjnych, przebiją się z początku dość lękli- 
wie, a następnie silniej promienie ożywcze 
duchów mocnych, które stoją niewzruszenia 
na straży godności i dumy narodowej i nie 
dadzą obniżyć lotu Orła Białego. 

A mając na pamięci pełny ambitu wojac- 
kiego okrzyk gladjatorów rzymskich, obóz 
ten stale zwartymi szeregami dookoła 
sztandaru amarantowego i chórem niebosię- 
żnym Śpiewa, jak jeden mąż: s 

„Nie damy ziemi, skąd nasz ród:*. 

W. Śr. 


R 


sierpnia 1927 r. 


Siękne włosy 


może mieć każdą kobieta, o ile stosuje 
do nich odpowiednie środki. Chcąc, by 
włosy podnosiły urok twarzy, trzeba im 
nadać jedwabistą miękkość i połysk, 
piękną falistość, kolor i puszystość. 


Shampoo Elida czyni włosy puszystemi 


i miękkiemi, jak jedwab i nadaje im sub» 
Sta teiny zapach. 


Jego delikatna piana oczyszcza dokładnie 
włosy i skórę, zapobiega tworzeniu się 
fupieżu i wypadaniu wfosów. 

Nie zawiera żadnych szkodliwy do- 
mieszek. Dlatego używajcie do pielęg= 
nacji włosów tylko 


SHAMPOO 


ELIDA 


Wielkie bankructwo we Lwowie. 


Znany na gruncie lwowskim hurto- 
wnik tekstylny Marel ogłosił w ostat- 
nich dniach bankructwo, przekraczają- 
ce olbrzymią sumę 2 miljonów złotych 
Wskutek tego bankructwa  poszkodo- 
wane zostały bardzo poważne firmy. 
Charakterystycznem jest, że niedawno 
ogłosili bankructwo również dwaj po- 
zostali bracia Marela jeden hurtownik 
galanteryjny, drugi zaś papierniczy, 


którzy również naciagnęli na bardzo 
poważne sumy szereg poważnych firm. 

Bankructwo Marela było świadome, 
gdyż sprzedawał on towary udzielone 
na kredyt niżej cen kosztów własnych, 
pieniądze zaś lokował w szeregu ka- 
mienic, nabywanych na imię żony. 
Jest rzeczą charakterystyczną, że nie- 
dawno ogłosili bankructwo dwaj bra- 


į cia Marela. 


Zając, który wyrwał, 


„ Można być jasnowidzem, a mimo to nie 
przewidzieć tak prostej rzeczy! 


Krwawy odpust. 


Odbywał się we wsi Ipsasie pod Ko- 
łomyją odpust grecko - katolicki Z 
tej okazji odbył się tam wiec. 

Nawoływanie do lojalności wobec 
państwa nie podobało się przywódcom 
ruskich radykałów, którzy zaczęli pod- 
burzać tłumy i za ich podszeptem 
przeszło 4000 chłopów rzuciło się na 
prezydjum wiecu. Miejsca wokoło zo- 
stały w mig zdemolowane, a tłum 
wśród strasznych wrzasków  obrzucił 
mówców gradem kamieni. i 

Policja zajście zlik 


Wilk syty i koza cała, 


„Jak wiadomo, rozwiązaną została we 

Lwowie Rada Niiejska, której rządy, 
(rządy tak zw, Strzelnicy) nie wycho- 
dziły miastu na zdrowie. 


Z takiego obrotu rzeczy nie bardzo 
była zadowolona i brać belwederska 
czyli Strzelec, który liczył na nowe wy- 
bory a nie na komisarza. 


To też aby ugłaskać i Strzelnicy i 
Strzelca, ministerstwo spraw we- 
wnętrznych komisarzem rządowym za- 
mianowało — p. Strzeleckiego, | `“ 


Dalsze wykopaliska 
na Kaszubach. 


Wysoki komisarz Ligi Narodów w. 
Gdańsku p. van Hamel niedawno zwie- 


dził teren pracy p. prof. dr. J. Ko- 
strzewskiego w Rzucewie, interesując 
się wykopaliskami z przed 4000 lat. 

Nadmienić nam wypada, że oprócz 
szkieletów ludzkich i kości zwierzę- 
cych, p. prof. Kostrzewski wykopał do- 
skonale zachowane rogi tura, oraz kil- 
ka rogów jelenich, jak również wiele 
naczyń i sprzętów użytku domowega 
człowieka epoki kamiennej. 

Dalsze roboty prowadzone będą w 
roku następnym. Teren odpowiednie 


List z Łodzi. 


Nierozwiazane rozwiązanie. — Niespo- 
dzianki. — W obronie nieistniejących 
praw. — Za chlebem pod obce niebo. 


W dniu 19 bm. urząd wojewódzki w 
Łodzi rozwiązał radę miejską m. Ło- 
dzi, jak również radę m. Kalisza. Sam 
fakt, że względów lokalnych, budzący 
w Łodzi oczywiste, zrozumiałe zainte- 
resowanie, nie jest pozbawiony cech 
charakterystycznych. Podczas, gdy bo- 
wiem urząd wojewódzki mówił w de- 
krecie odnośnym wyraźnie o rozwiązae 
niu, łódzka rada miejska jest zdania, 
że rozwiązaną nie jest, a jedynie — 
wohec upływu kadencji — działalność 
jej wygasa. Mimo to, tak dobrze zwo- 
lennicy rozwiązania, jak i wygasnięcia, 
przygotowują się pospiesznie do akty- 
wnej akcji wyborczej, która oficjalnie 
rozpocząć się ma w dniu 4 września 
rb. Same wybory odbędą się 9 paździer- 


nika. 


Komisarzem wyborczym mianowa» 
nym został sędzia okręgowy, p. Zabo- 
rowski, wybitny prawnik o wieloletniej 
praktyce i człowiek z najlepszą opinią. 

* n * 

Łódź stanowczo jest miastem niespo- 

dzianek. Nie to, że obywatel wycho- 


dząc rano z domu spostrzega ze zdzi- 
wieniem okopy i rowy tam, gdzie je- 


szcze w przededzień była równa ulica, 


nie to, że przekonuje się r iż w cią- 
gu nocy podrożało bez ja.  _okolwiek 
uzasadnienia to i owo. Niespodzianki 


bywają i dużo poważniejsze — jak np. 
stojący pół godziny na przystanku w 
zapadłej dzielnicy miasta niedoszły 
kandydat na pasażera dowiaduje się 
wreszcie, że tramwaju nie będzie, bo- 
wiem podobno dziś jest jednodniowy 
strajk protestacyjny; w kilka dni pó- 
źniej ta sama historja, z tym miłym 
warjantem. 

Słowem — morowe miasto i 
zwyczaje. 


śliczne 
w * * 

Jak wiadomo, rząd cofnał udzielenie 
zapomog t. zw. zawodowym  bezrobot- 
nym, tj. tym, którzy od dłużzsego cza- 
su nie umieli się postarać o jakąkol- 
wiek, choćby krótkotrwałą pracę. — 
Zarządzenie to dotknęło w samej Ło- 
dzi 7 tys. bezrobotnych robotników. 
Wielu z pośród pozbawionych zasiłków 
straciło faktycznie podstawę  egzy- 
stencji. Zrozumiałe jest, że wzburzony 
tłum _bezzasiłkowych bezrobotnych 
przeciwstawił się pozbawieniu go sta- 
łego źródła dochodu, w związku z 
czem doszło do manifestacyj ulicz- 
nych a nawet zajść, Urząd wojewódzki, 
w porozumieniu z Min. Pracy i magi- 
stratem łódzkim opracował plan robót 
inwestycyjnych, przy których więk- 


szość bezrobotnych  hbezzasiłkowych 
znajdzie zatrudnienie. 
* * * 


W Łodzi i najbliższej okolicy zazna- 
cza się od dłuższego czasu ruch, który 
określićóby można jako — małą emigra- 
cję. Przed kilkunastu miesiącami cały 
szereg fabryk przeniósł się do Rumunji, 
chcąc wykorzystać tamtejsze dogodne 
dla rozwoju przemysłu warunki i brak 
konkurencji. Ponieważ w związku z 
tem w Rumunji zaznaczył się brak wy- 
kwalifikowanych robotników, wobec te- 
go przeinysłowcy zwrócili się do zrze- 
szeń robotniczych, starając się ścią. 
gnąć z Polski swoich byłych pracowni- 
ków. 

Warunki, które proponują przemy- 
słowcey, przedstawiają się tak: 10 dola- 
rów tygodniowo i mieszkanie (pokój na 
-Awie osoby) z LA, AU ZOW 


mycia okien i 


Str. 5. 


Jakie wynalazki 
są najpotrzebniejsze? 


W trzeciem wydaniu już ukazała się 
książka angielska, traktująca o tem, 
czego właściwie ludzie jeszcze potrze- 
 bują, co należałoby wynaleźć? 

Otóż figuruje tam parasol, który dał- 
by się całkowicie składać i chować do 
kieszeni. Gospodarne panie domagają 
się znowu wynalezienia maszyny do 
froterowania podłogi. 
Jeszcze bardziej pragną one wynalezie- 
nia sposobu pieczenia chleba bez droż- 
dży i różnych proszków. k 

Wogóle znaczna większość żądań w 
tym zakresie wychodzi od kobiet. Je- 
dna np. chciała wynalezienia sposobu 
mechanicznego czyszczenia ryb. Inna. 
znowu żądała takiego szkła, któreby 
się nie tłukło, a jednocześnie dawało 
się zginać. 

Jakiś praktyczniejszy nieco mężczy- 
zna pragnie znalezienia sposobu na to, 
by tlenek i dwutlenek węgla uczynić 
nieszkodliwemi dla ludzkiego organi- 
zmu (bylibyśmy wtedy bezpieczni przed 
zaczadzeniem). Ktoś inny znowu żąda 
wynalezienia takiego samochodu, który 
mógłby przejeżdżać i przez wodę, u- 
trzymując się jednak na jej powierz- 
chni. 

Pewien muzyk powiada, że bardzo 
przydałoby się narzędzie do odwra- 
camia kart w nutach, pozwoliłby Bo- 
wiem taki wynalazek na nieprzerywa- 
nie muzyki. A jakiś malarz pokojowy 
prosił o wynalezienie takiego pendzla, 
któryby zamieścił odrazu kilka  kilo- 
gramów iarby i umożliwił pomalowa- 
nie w szybkim czasie bardzo znacz- 
nych powierzchni, 


priy 


Nie drwij z kalectwa. 


W miasteczku Belfig (w Niemczech) po- 
pełnioną została w poniedziałek rano sensa- 
cyjna zbrodnia. Jeden z liliputów, którzy 


ohjeżdżali miasteczka niemieckie i dawali 
przedstawienia, zastrzelił po ostrej sprzecz- 
ce fabrykanta Kreuscinga. który wyśmie- 
wał jego niski wzrost, 
towany. 


Liliput został aresz- 


Samobójstwo zwyrod- 
niałego osobnika. 


Gwałciciel nieletnich dziewcząt, sieją- 
cy postrach przez kiika lat w Bezlinie 
i okolicy zakończył tragicznie swój 
zbrodniczy żywot. — Pościg za łotrem 
i oblężenie przez kilkudziesięciu poli- 
cejantów, oraz robotników. 


(Wiadomość własna „Dz. Bydgoskiego“) 


Przedmieście Berlina Hallensee było 
w sobotę widownią niezwykłego zaj- 
ścia, które zwabiło kilkudziesięciu po- 
licjantów i robotników, wracających z 
pracy. Przy Joachim - Friedrich - Stra- 
se jakiś osobnik usiłował za białego 
dnia, bo okcło godziny 16-tej, dopuścić 
się gwałtu na 7-letniej dziewczynce, co 
widząc powracający od swych zajęć 
robotnicy, rzucili się nieszczęśliwej na 
pomoc i chcieli ująć zwyrodniałego ło- 
tra, Nieznajomy zaczął uciekać, a w 
ślad za nim podążyli robotnicy, do któ- 
rych  przyłączali się -kolejno spo- 
tykani po drodze przechodnie, tak, że 
liczba biorących udział w pościgu 
wzrosła do kilkuset osób. Zbrodniarz, 
widząc, że nie ujdzie, przebiegłszy kil- 
ka ulic, wpadł do pewnego garażu przy 
Westfaelischestrasse i zatrzasnął drzwi 
za sobą. Niezwłocznie zawiadomiono 


pogotowie policyjne, skąd przybyło kil- 


+ 


się formalne 


kudziesięciu policjantów i rozpoczęło 
oblężenie, które przez 
dłuższą chwilę pozostawało bez skut- 
ku. Wreszcie policja siłą wypchnęła 
ciężkie drzwi, lecz zbrodniarz uszedł 
rąk sprawiedliwości, wymierzając So- 
bie sam karę śmiertelnym wystrzałem 
z rewolweru. 

Przy trupie znaleziono szereg cen- 
nych przedmiotów, pochodzących z 
kradzieży, oraz różne klucze i wytty- 
chy, Jak stwierdzono jest to znany 
totr, który dopuścił, się kilkudziesięciu 
występków przeciw moralności na 
dziewczętach nieletnich i od kiłku lat 
siał postrach w Berlinie, oraz okolicy, 
lecz zawsze uchodził przed karzącą tę- 
ką sprawiedliwości. 


re były sensacją długich miesięcy, ksią- 
żę Walji wyraził chęć poznania genjal- 


=i] 4 


TAKEN 
4 


ma IBUŁNSE 
d y 33% KRE k + 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. 


Na naszej ziemi żyje 1 miljard 
819 miljonów ludzi. | 


Z tych większa połowa wierzy w jednego Boga. 


Odsetek chrześcijan w  zaludnieniu 
świata stanowi 37,6 procent. Ostatnie 
dane statystyczne wykazują wyznań 
religijnych: 330 miljonów katolików, 
czyli 18,1 proe., protestantów 210 miljo- 
nów, czyli 11,6 proe, prawosławnych 
144 miljonów, ezyli 7,9 proc., żydów 15 
mitjonów, czyli 0,7 proc, mahometan 
235 miljonów, czyli 12,9 proe., buddy- 
stów 200 miljonów — 11 próe., hindu- 
sów 217 miljonów — 11,9 proc., konfu- 
cjonistów 300 milionów, czyli 16,5 proc., 
szyntoistów w Japonji 25 milionów — 
czyli 1,4 proc., awinistów i pogan bli- 
źżej nie wyszczególnionych 140 miljo 
nów, tj. 7,8 procent. Tak więc ze wszy- 
stkich ugrupowań religijnych, jako 
najliczniejsi zajmują pierwsze miejsce 
katolicy. Jednakowoż statystyka reli- 
gijna przedstawia wiele trudności co 


U 


do absolutnej ścisłości, specjalnie gdy 
chodzi o żydów i ludy azjatyckie. Nie 
każdy chce wyjawić swe wyznanie, O- 
gólna liczba mieszkańców ziemi wyno- 
si i miljard 819 miljonów ludzi, z któ- 
rych na Europę wypada 454 miljony, na 
Afrykę 132  miljony  (wyludnionej 
wskutek handlu niewolnikami), na A- 
zję 956 miljonów, na Amerykę północną 
140 miljonów, południową 67 miljonów 
i Qceaniję 66 miljonów. Od roku 1900 
ludność ziemi wzrosła z 1588 miljonów 
do 1819 miljonów. W tej liczbie od- 
setek chrześcijan wynosi 37,6 proc., tj. 
€8£ miljony przy 1132 niechrześcijan, 
tj. większości 448 miljonów. Ogólna zaś 
liczba wyznawców jednego Boga sięga 
934 miljonów, tj. 51,4 proc. (włączając 
w to żydów i mahometan). 


Śmiertelna walka ze skazaficem. 
Morderca, skazany na Śmierć, stoczył krwawy bój z dozortami 
więżiennymi. 


(Wiadomość własna „Dziennika Bydgoskiego“). 


W więzieniu frankfurckiem „Freien- 
dietz“ znajduje się morderca niejaki 
Kraemer, którego niedawno sąd przy- 
sięgłych skazał na śmierć. Kraemer 
przed kilkunastu dniami zmyliwszy 
czujność dozórcy, który wszedł do jego 
celi, wyciągnął mu z pochwy rewolwer 
i zaczął biegać po celi, czem wywołał 
ogólne zaniepokojenie. Po dłuższych 
zabiegach służby więziennej Kraemer 
oddał dobrowolnie rewolwer, oświad- 
czając, że jeszcze nie ma zamiaru ode- 
brać sobie życia. 


Kilka dni temu Kraemer zaópatrzył 
się znów w rewolwer, którego pocho- 
dzenia dotąd nie stwierdzono i groził 
dozorcom więziennym, że ich pozabija. 
Natychmiast zbiegła się służba z całe- 
go więzienia i formalnie obległa celę 
mordercy, któremu wreszcie odebrano 
rewolwer, lecz morderca odniósł przy 
tem śmiertelne rany, tak, że wkrótce 
zmarł i wyrok śmierci przez ścięcie gło- 
wy, w myśł postanowienia sądu, nie 
został wykonany. 


Człowiek, którego chciano Kupić 
za cenę kolonii. 


(Wiadomość własna „Dziennika Bydgoskiego"). 


-- Panie Barrymore, Anglja chętnie 
zapłaciłaby za Pana Ameryce jedną ze 
swych afrykańskich kolonij. 


Podczas występów gościnnych Bar- 
tytmore'a na scenach londyńskich, któ- 


— Sir — odrzekł Barrymore — Ame- 
ryka jest zbyt biedna, by odprzedać 
mnie za taką cenę, 


Facecją powyższą (bo trudno uwie- 
rzyć w podobnie głupie odezwanie się 
ks. Walji)) powtarzany na odpowie- 
dzialność agencji filmowej „Gloria“. 
Chcemy tem samem scharakteryzować, 
do jak przesadnych i bezczelnych re- 
klam uciekają się dzisiaj bohaterzy e- 

| kranu. 


nego tragika i spędzenia z nim wieczo- 
ru. W czasie kolacji wyniknął spór na 
temat przewagi sztuki teatralnej i fil- 
mowej. Barrymore. twierdził, że każda 
z nich działa jednakowo potężnie, cho- 
ciaż za pomocą odrębnych środków, i, 
by dowieść swych słów, zaimprowizo- 
wał scenę z „Hamleta“ oraz jako pen- 
dant scenę z „Bestji Morskiej'. Książę 
Walji siedział milcząc, głęboko wstrzą- 
śnięty. Po ukończonej scenie rzekł do 
znakomitego aktora: 
U 


Pomysłowy adwokat kosziem wdów 
chce się dorokić. 


Za informacje i pouczenie, policzam kwotę 
5 zł, którą proszę uprzejmie przesłać do mej 
kancelarji załączonym czekiem P. K, O, — dr. 
Stanisław Kulpa. 


Kancelarja adwokata dra Stanisława Kulpy 
w Krakowie rozesłał do wszystkich wdów, po- 
bierających renty w okręgu krakowskiej Izby 
Skarbowej, następujące pismo: r 

Jeżeli się uwzględni, że na terenie Izby 
Skarbowej, pobiera rentę kilkadziesiąt tysięcy 
wdów, a w tej liczbie znajdzie się jedną trzecią 
część naiwnych, którzy p. Kulpie poślą 5 zł, to 
sprytny adwokat zrobi nie zły interes na gro- 
szach sierocych. 


„Szanowna Pani"! Uprzejmie donoszę, że już 
od 1 lipca 1927 r. Izba Skarbowa w Krakowie 
zacznie wypłacać wszystkim wdowom i siero- 
tom. oraz rodzinom po poległych zmarłych i 
zaginionych na wojnie żołnierzach, a więc i 
Pani, rente znacznie podwyższoną. Renta ta 
wynosić będzie taką kwotę, jaką Izba płaciła 
rok rocznie temu, zwiększoną jeszcze o 10 proc. 
Ta podwyższona renta przyznaną została od 
kwietnia 1927 r., tak, że, za miesiące: kwie- 
cień, maj, czerwiec i lipiec br. otrzyma Pani 
wyrównanie, które wyniesie wcale poważną 
kwotę. z 

Przy tej sposobności przypominam, że w li- 
pcu br. należy przesyłać Izbie Skarbowej nowe 
deklaracje po zatwierdzeniu ich w urzędzie 
gminnym, urzędzie paratjalnym, w starostwie i 
w urzędach skarbowych. Druk deklaracji załą- 
czam i proszę po iej zatwierdzeniu u wyżej wy- 
kazanych władz. przesłać ją wprost (najlepiej 
listem poleconym) do Izby Skarbowej, Wydział j 
Rent i Emerytur w Krakowie, ul. Grodzka 65, | według listownych zapewnień p. adwokata, ca- 
albowiem w razie nienadesłania jej w tym cza- łokształt ustaw inwalidzkich p. t. „Praktyczny 
sie, mogłaby się Pani narazić na wstrzymanie poradnik dla inwalidów", Książeczki te są rów- 

ę nież kolportowane przez różnych agentów, 
i ł 


Związek inwalidów wojennych i wdów w 
Białej, ostrzega wszystkie wdowy w powiecie 
bielskim i innych powiatach przed „mądrością 
adwokata, dr. Kulpy. Wdowy, które otrzymały 
wraz z deklaracjami i blankietami P. K. O. po- 
wyższe pismo, niech je wrzucą do pieca, a w 
sprawie deklaracji zwrócą się w jesieni do 
Związku Inwalidów, gdzie bez pouczenia p. 
Kulpy i bez 5 zł sprawę załatwią. Wdowy i 
inwalidzi mają swoją organizację i niepowoła- 
nych obrońców nie potrzebują. 


Prócz powyższego, dr. Kulpa rozsyła do 
wszystkich inwalidów i wdów. ża zaliczką pocz- 
tową 3 zł 60 gr. książeczki, mające zawierać, 


wypłaty renty. 
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Czy dwa razy żniwa 
na rok? 


„Elektrokultura” I jej zastoso- 
wanie. 


Inżynier Kurt Fritsche w Berlinie 
wynalazł now ysposób nawożenia roli 
przez prądy powietrzne i elektryczne. 

Za, pomocą tego systemu chce òn u- 
zyskać drugi zbiór zboża w roku bie- 
żącym. Na swem polu. doświadczalnem 
pod Berlinem żniwował w czasie od 
12 do 15 lipca br. żyto i jęczmień, To 
samo pole obsiał ponownie i przepro- 
wadza obecnie nader ciekawe i nieby= 
wałe w naszej strefie ziemi doświad- 
czenie. Jako wynik swej pracy spodzie- 
wa się pomysłowy inżynier ni mniej ni 
więcej jak żniwować w tym roku pò 
raz drugi. 

„Elektrokulture* stosowano copraw- 


da już od kilku lat na niektórych po- ' 


lach doświadczalnych, używając sztucz- 
nego prądu. Doświadczenia ze sztucz- 
nym prądem nie przyniosły jednak po- 
żądanych wyników i dlatego ich zanie- 
chano. Fritsche antomiast karmi gle- 
bę prądem czerpanym z powietrza przez 


aparaty  elektro-magnetyczne i połąe 
czonym z naturalnym prądem ziem- 
nym. 


A więc zobaczymy, czy Fritshce bę- 
dzie żniwował w jesieni. 


Tajemnica duchów == 
wyjaśniona! 


Sensacyjne rewelacje profesora Pearse. 

Duchy są młeszkańcami Marsa i od- 

wiedzają nas na zlemi, napróżno stara. 
jąc się z nami porczumieć. 


Wielką sensację w Ameryce budzą 
rewelacje prof. E. A. Pearsea, kiero- 
wnika obserwatorjum astronomicznego 
w Chicago, który ogłosił pracę p. t. „Ul- 
trafioletowy człowiek”. 

Prof E. A. Pearse rości 
tensję do nagrody w wysokości 100 000, 
franków, które przed 50 laty złożył pe- 
wien paryski filantrop we francuskiej 
akademji dla odkrywcy człowieka pla- 
netarnego. | 

Prof. Pearse zmierzył temperaturę 
Marsa, która wynosi przeciętnie 90 
stopni Celsjusza, a w pewnych chwi- 
lach dochodzi do 140 stopni, W takiej 
temperaturze rozwija się życie zupełnie 
niepodobne do naszego. 

Istoty, zamieszkujące Marsa zbudo- 
wane są z innej materji, którą uczony 
amerykański nazywa kosmiczną. 

Materja ta jest lotna i pozwala miesz- 
kańcom Marsa poruszać się swobodnie 
w przestworzach. Nie jest wykluczone, 
iż zjawiają się oni na ziemi i dokładnie : 
znają nasze życie. 

Być może, że zjawy spirytystyczne i 
wiara w duchy polega właśnie na zaob- 
serwowaniu tych kosmicznych istot, a 
ludzie obdarzeni wyjątkowo wyostrzo- 
nemi zmysłami widzą czasami iesz- 
kańców Marsa i biorą ich za duchy 

Na tych obserwacjach opiera się na- 
uka o zjawiskach nadprzyrodzonych 
wszystkich „ludów, zamieszkujących 
ziemię. Nie mogąc bowiem * wytłuma- 
czyć sobie dziwnych widziadeł, uważa- 
ją je za duchy. Mieszkańcy Marsa po- 
siądają o wiele doskonalsze zmysły niż 
ludzie. 

Nie potrzebują rozpinać anten, aby 
łowić szmery fal elektrycznych, ucho 
ich jest doskonalsze od najlepszego na 
ziemi radjo-odbiornika. Oczy ludzi z 
Marsa widzą swobodnie na setki tysię- 
cy kilometrów. Odżywianie ich jest 
zupełnie inne, niż na ziemi, a długość 
życia jest nieograniczona. 

Niema tam żadnej miary wieku, a 
śmierć następuje skutkiem jakiegoś ka- 
taklizmu i połączona jest z eksplozją 
calego ciała. 

Stosownie do swego ustroju zajmują 
się Marsjanie zupełnie innemi sprawa- 
mi, niż ludzie ziemscy. 

Nasze wiełkie sprawy wydawać się 
im muszą tak błahemi, iż nie mają 
najmniejszej chęci zwracać na nie u. 
wagi. 

Pisma amerykańskie przepełnione są 
rewelacjami prof Pearsea, które uwa- 
żame są jedną z najsensacyjniejszych 
hipotez, jakie postawili uczeni w ciągu . 
ostatnich pięciuset lat. 


sobie pre- 


m 
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Obrazek bydgoski. 


Siedział w cukierni Łuczyka nad 
szklanką czarnej kawy jak aligator nad 
wodami Nilu. Oczy, podobne do zbu- 
twiałych śliwek, zatopił w „Dzienniku 
Bydgoskim“ z taką chciwością, jakby 
to nie.był papier, tylko ciepłe jeszcze 
kombinacje koronkowe. Z gęby co 
chwilę chciała mu uciekać ślina, ale 
łapał ją zawsze w ostatniej chwili ję- 
zykiem jak borsuk szczukę. 

— Czasy, co? — jęknął, gdy zauwa- 
żył, że mu się przypatruję. 

Machnąłem ręką jak człowiek, który 
już dziesięć razy wisiał i zawsze się 
urwał. 

Przez następne pięć minut panowało 
milczenie, podczas którego on chlipał 
swoją czarną, a ja ostróżnie wertowa- 
łem „Kurjera Poznańskiego”, od któ- 
rego biło gęste powietrze. 

— Pan taki szczwaniarz — rzekł ņa- 
reszcie — powiedz mi pan, co robić, a- 
by nie zdechnąć z kretesem? 

Chciałem go kopnąć w brzuch, ale 
przypomniała mi się cholera na bol- 
szewickiej graniey. On zaś mówił da- 
lej głosem żołądkowym: 

_— Pan Bóg rządzi światem, ale na- 
szą biedną Polskę chyba djabłu "zdał 
w opiekę. 

— Nie zaczepiaj pan Piłsudskiego — 
rzekłem surowo. 

— Pan myśli, że Piłsudski co pora- 
dzi? Wydusił w Ameryce te parę miljo- 
nów, to i co z tego? Rozpyli te pienią- 
dze na cały kraj, zamiast żeby temu i 
owemu radykalnie dopomódz. Ja. wnio- 
słem do ministerstwa skarbu podanłte 
o zapomogę. I wiesz pan, co się stało? 
Zapomogi odmówili a skazali mnie na 
5 złotych grzywny za nieostęplowanie 
podania. Będą je widzieć — te pięć 
złotych! Cholera na nich... 

Wypił duszkiem resztę kawy, jakby 
chciał żółć spłukać, a potem zwierzał 
się „dalej: kk 

— Jeszcze. parę dni poczekam, 
mi się los nie odmieni, a potem zrobię 
jakiś kajzersznyt. Albo starosta, albo 
psiakrew kapucyn. ` 

— Cóż pan właściwie zamyślasz? 

— Sam jeszcze niewiem, co zrobię. 
W państwie, w którem obywatel wy- 
Żyć nie może, nie obowiązują żadne u- 
stawy, żadne paragrafy. Rozumiesz 
pan? 

= Dlaczegobym niemiał rozumieć, 
4 = Jeszcze gdyby rząd niemiał. Ale 
, ma. Pożyczają w Ameryce, a na czyjeż 
, konto, jak nie na nasze, obywatelskie. 
Dałby to taki amerykański bankier 
złamanego dolara, gdyby nie to, że 
Polska ma ludzi chętnych do pracy, 
zmyślnych, przedsiębiorczych. No po- 
wiedz pan! 

— O tak. My mamy dużo 
„zmyślnych i przedsiębiorczych. 
pierwszy... 


ludzi 
Pan 


| wepchnął w nurty rzeki. 


N 


„DŹ IENNIK BYDGOSKI“ 


niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. 


‘Rowerzysta wepchnął dwóch 


chłopców 


do wody. 


Jednego z nich wydobyto, drugi utonął. 


Wczoraj w południe liczni prze- 
chodnie przez most teatralny byli 
świadkami niezwykłego wypadku, 
spowodowanego przez rowerzystę. 


Nad brzegiem Brdy na ulicy Her- 
mana Frankego bawiło się dwóch 
chłopców. W tym czasie przejeżdżał 
tamtędy jakiś osobnik - na rowerze, 
który na chłopców tych najechał i 
Widząc o0- 
fiary swego wybryku czy też wypad- 
ku, rowerzysta szybko odjechał i 
znikł z oczu zbierającej się publicz- 
ności. f 

Jednego chłopaka uratowano. Po 
wydobyciu go z wody, uciekł on. 


Drugi chłopiec, lat 10, Mieczysław 


Staśkowski (Pocztowa 3) utonał. 
Zwłoki jego wydobyto i odwieziono 
do kostnicy. i 

Przy tej sposobności nie możemy 
nie wyrazić swego oburzenia 
z powodu bierności tłumów, 
przysglądających się, jak to- 
nął ów małoletni chłopiec. Nie zna- 
lazł się nikt, by pośpieszył na ratunek 
nieszczęśliwemu chłopcu. A gdyby 
na mostach — jak to swego czasu pi- 
saliśmy — były umieszczone pasy 
ratunkowe, to napewno, nawet nie 
pływak, pośpieszyłby na ratunek to- 
nacym. Jest wina naszych władz 
miejskich, które zda się nie chcą wi- 
docznie zastosować s do wskazań 
„Paleeó kaj, 


Hodurowcy budują Kościół! 


W dniu 15 bm. urządzili hodurowcy 
wielką wycieczkę do Lipna w b. Kon- 
gresówce, aby uczestniczyć w „uroczy- 
stości* położenia kamienia węgielnego 
pod kościół, który tam budują. Z Byd- 
goszczy wyjechało około 50 sekciarzy z 
Zawadzkim na czele, tak samo silną 
grupę wystawił Toruń, a przewodził jej 
rzekomy ksiądz Walichniewicz. Naj- 
silniejsze stada „baranków* wystawił 
Grudziądz, bo około 200 osób z głoś: 
nym Hajdukiem na czele. 

W Lipnie chciał Hajduk 
urządzić  „procesję z dworca do 
miejsca, w którem kamień węgielny 
miał być położony, ale przeszkodziła 
temu policja, za co Hajduk grozi jej 
przełożonym skargą do władz wyższych, 


[co jest oczywistem nonsensem, bo żad- 


na  niezatwierdzona sekta nie ma 


prawa. procesyj urządzać, a. hodurowcy | nął, Jo mu tam było. za gorąco. 
czy | 


— A widzi pan! Ja, pan i ñam podo- 
bni jesteśmy tą żywą hipoteką... 

— Pardon, niech mnie pan nie mię- 
sza do tego towarzystwa. Ja jestem 
człowiek cichy, mnie się już od życia 
dużo nie należy. 

— Redaktorze, to niedobrze być ta- 
kim skromnym, jak redaktor. U nas 
trzeba być bezczelnym, trzeba iść z 
pięściami naprzód. Inaczej redaktora 
wyzyskają, wycisną jak cytrynę i rzu- 
cą, Jak np. z tą żywą hipoteką. Rząd 
na nasz rachunek, pod naszą obywatel- 
ską gwarancją dostaje miljony, a my 
co? 

— Może właśnie te miljony wydobędą 
nas z biedy. 

— Lawifari! W jaki sposób? Rząd je 
wpakuje w koleje, w budowle, w jakieś 
meljoracje i inne kaduki, a czy pan 
myśli że to mnie albo panu ulży? 


nie są sektą 
rzekomi księża ciągle to 
rankom obiecują. 


Na temat wycieczki do Lipna opo- 
wiadają przywódcy hodurowców roz- 
maite bajki, aby przekonać naiwnych 
jaką to oni mają siłę. W rzeczywistości 
siła ta stale się wykrusza, a tylko tu i 
owdzie zasilają szeregi  hodurowców 
ludzie, którzy — z takich czy . innych 
przyczyn — w kościele katolickim nic 
do szukania nie mają. 


swoim þa- 


Informują nas, że X. Kronenberg 
Małopolski, brat rodzony głośnego i na 
bruku bydgoskim najgorzej zapisane- 
go Leopolda Kronenberga, przeszedł do 
hodurowców. W Lipnie pozostaje na 
stałe jakiś duchowny, który bawił na 
studjach w Rzymie i stamtąd czmyeh- 


— Przy pomocy rycynusu... czemu 
nie. 

Popatrzył na ranie jak pies na cen- 
trytugę, ale zamiast się obrazić, wolał 
udać rozbawionego. 

— Ma pan słuszność, że te miljony a- 
merykańskie będą dla Polski jak ry- 
cynus, Ześlizgnie się po nich nasza 
bieda i tyle. A tu potrzebaby bardzo 
gruntownej reparacji wszystkiego. 

— Jak pan sobie tę gruntowną repa- 
rację wyobraża? 

— Jak? To jest taki obszerny pro- 
jekt, że mnieby się znudziło gadać a 
panu słuchać. Ale w zarysie to panu 
powiem. Każdemu, kogo bieda gnębi 
dać jakiś kapitał na rozrobek. 

— Pan rozrobiłby swój kapitał 
sztosa albo w szmendefera. 

— No to co? gunt, żebym R po- 


w 


zatwierdzoną, choć ich | 


3 


mógł i zaczął egzystować na własną rę- 
kę. 

— Zamiast na cudzą kieszeń. 

Spojrzał znowu na mnie wzrokiem, 
od którego możnaby parchów dostać, 
ale zamiast udać obrażonego, tak swo- 
ją rzecz wywodził dalej: 

— Ja nie pójdę ani Wisly regulować, 
ani nasypu pod kolej do Gdyni robić 
ani nie będę Raczkowskiemu nosił ce- 
gieł na budowę. I takich, jak ja, jest 
tysiące oe których żaden rząd i żaden 
Piłsudski nie pomyśli. A pan wie chy- 
ba, że głodny inteligent jest najniebez- 
pieczniejszy. On sieje rewolucję. I 
dlatego takim, jak nam, należy przede- 
wszystkiem przyjść z pomocą. No czy 
nie? 

Udawałem, że się interesuję bufeto- 
wą, wobec czego on tak mówił dalej: 

— Kpi pan, że ja się kartami będę 
rozrabiał. Gdyby nawet... Taki chłop, 
jak co zarobi, zaniesie do szynku, da 
żyda, a żyd schowa to do kabzy i już 


tych pieniędzy niema, znowu nastąpiła 
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stagnacja, Pieniądz powinien krążyć, 
bo inaczej straci swoją wartość. Przy- 


puśćmy, że ja otrzymają subwencję 


Feljeton tygodniowy. 


(Witajcie do nas! Pokazać obraz 

prawdziwy! — Zabezpieczenie osobiste. 

— Przygotowania na przyjęcie gości. — 

Kondolencja I gastronomja, — Wino i 

kręgle. = Czy nie zabraknie płci pię- 

knej? „Landwera* w spódnicy. — 
My i Warszawa), 


Lubią nas goście zagraniczni i wie- 
dzą, kiedy przyjeżdżać. Akuratnie po- 
wróciliśmy z zapasem wrażeń i opale- 
nizny z letnisk, gdzie nas podziwiano; 
teraz my podziwiamy, i podziwiać bę- 
dziemy przybyszów. 

Albowiem nie skończyło się na Ame- 
rykanach. Po Dolarach jadą Franki, 
bardzo sympatyczne przyjacioły, które 
-— pokłon im za to — myślą o Polsce 
jak najlepiej. 

Główny przedstawiciel komitetu re- 
cepcyjnego, zapatrzony w obietnice ma- 
gistrackie, pragnie gości francuskich 
przyjąć szczerze po polsku i pokazać 
naszą ziemię z inwentarzem martwym 
i żywym zupełnie realnie tj. nie obwi- 
jając w bawełnę miejsc bołących, od- 
słaniając też to, co mamy zaszczytnego. 

Czy się to SĘ „zrobić bez dostateczne- 


wania, należy Waśnić „4 


Jedna z najgłówniejszych czynności, 
mianowicie bezpieczeństwo osobiste go- 
ściom zapewnione. Wprawdzie poło- 
wa policji rozbiegła się za gen. Zagór- 
sbim, druga pilnuje, by nie umknął i 
„nie zmyli pogoni“ gen. Almanzor Ży- 
mierski, ale wobec braku u nas mani- 
festacyj na cześć Sacco i Vanzetti'ego, 
mogą cudzoziemcy spać spokojnie, © 
ile oczywiście właściciel hotelu nie bę- 
dzie szczędził „Flitu“ na solidne skro- 
pienie łóżek. 

Z innych powinności może iako tako 
wybrniemy. Trzeba jednakże  zastoso- 
wać niektóre formalności — zdaniem 
niektórych — konieczne. 

Przedewszystkiem głowa do góry! 
Chodzimy bowiem w takim smętku po- 
chyłeni ku ziemi, jakby nas podatek 
centnarowy przywalił lub jakbyśmy po 
Amerykanach szukali zgubionych do- 
larów. 

Nadto chcąc zagranicznym człowiecz- 
kom przedstawić rzeczywisty obraz 
Polski, trzebą z ulic usunąć żebraków, 
(jesteśmy bowiem krajem bogatym) i z 
uł. Długiej (z przyległościami) sprzą- 
tnąć okazy nalewkowe (w Wielkopol- 
sce bowiem żydów niema). 

Również kyłoby rzeczą wskazaną, by 
ktoś — najodpowiedniejszym byłby w 
tym wypadku dyrektor Maksymalny 
lub Bipabowski — wygłosił wobec 


Prańcużów. Mtowe Mondotentyjie > Be | mowę kondolencyjną z po- 
wodu zniszczenia Moulin «Rouge. Trze- 
ba bowiem pokazać, że znamy się na 
Sztuce scenicznej i takową wielce ce- 


nimy, j 


O sprawy natury kulinarnej niema 
co obawiać się, mimo że berło gospo- 
darczo - gastronomiczne wręczono pre- 
zesowi K., który raczej ascetą, a nie 
podstolego reprezentować może. Niech- 
by bodaj zdradził się, że z legjonu u- 
rzędników przeszedł de kohorty eme- 
rytów państwowych. 3 


Nie wiadomo też, czy na czas uwia- 
dorciono firmy, produkujące wino kra- 
jowe, a ozdobione na Wystawie Wo- 
dnej medalami, aby raczyły pochwalić 
się napojem, z którego czerpią swą sła- 
wę. 

Do p. Kujawskiego na bombkę i krę- 
głe zapewne nie zaglądną goście fran- 
cuscy, a szkoda, że nie pokosztują tak 
miłej zabawy, póki pora letnia pozwa- 
la. Czas jednak nie pozwala. 


Płeć nadobna będzie prawdopodobnie 
silnie i powabnie prezentowana, szko- 
da. jednak, że nie w komplecie. Słuchy 
mianówicie dochodzą, że panie nasze 
garną się do oręża. Gdzieś tam na 
wschodnie jadą rubieże, by znosić tru- 
dy obozowe, czyścić karabiny, a nawet 


strzelać — kulą w płot, „Eega „jeszcze, 


nie i nie bywało u tas: CRIDAS ud A u nas. Chlubny udział istot 
żeńskich w armji ograniczą się dotych- 
czas do nielicznych markietanek i bab 
wielkanocnych, bardzo miłych dla żoł- 
nierskiego podniebienia. 

Patrzcie, państwo, co za duch boha- 
terski w „kombinacjach“! Dawniej 
podczas wojny uciekały przed inwazją, 
gdzie pieprz rośnie, a teraz nawet pod 
czas pokoju biorą się do — że tak po- 
wiem poetycznie — pancerza i szpady. 
Co to będzie na wypadek wojny? Po- 
dwójna armja: strzelających z karabi- 
nów i strzelających ze strachu. 

Takie dzielne okazy świata niewie- 
ściego warto pokazać przybyszom, któ- 
rzy mieli tylko jedną dziewicę woju- 
jacą. 

Jeśli tak skrupulatnie, z takim za- 
pałem pragniemy uświetnić program 
recepcyjny, mamy swoje powody. Cho- 
dzi przecież o to, ażeby goście  zóba- 
czyli Polskę z fak najpiękniejszej stro- 
ny, i właśnie Bydgoszcz jest na ten 
cel najodpowiedniejszym terenem, bo 
jesteśmyspewni, że Warszawą Francuzi 
nie zachwycą się. Cóż tam mogą szcze- 
gólnego zobaczyć? 


Liczniki telefoniczne, żydów i urzę- 
dniczą ae u płotu pod wierzbą z 
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próbuję zdublować grą w karty. Pie- 
_ miądz idzie odemnie i znowu do mnie 
wraca. Dziś tracę, jutro się odbijam. 
Ten się przysiada, tamten się dosta- 
wia. Kto wygrywa, ten coś funduje. 
Pieniądz zatacza w ten sposób coraz 
Szersze kręgi, działa jak magnes, jak 
rosnącą lawina, partycypuje w nim co- 
raz więcej ludzi.. Uważa pan? ` 

„77 Uważam. 

J — Ta drobna subwencja, rzucóna w 
| stosowny ośrodek, decentrycznie czyli 

edśrodkowo, rozpływa się w szerokie 

Kręgi, siłą samorzutn obejmuje coraz 

to nowe jednostki... Rozumie pan? 

„=> Rozumiem. 

— Podstawą zdrowege życia gospó” 
darczego jest cyrkulacja kapitału. Ale 
do tego trzeba mieć pewien wrodzony 
intelekt, którego ani cham, ani robot- 
nik nie posiadają. I dlatego ja sie dzi- 
wię Piłsudskiemu... 

— Że panu nie dał na szmendefera? 

ii Kiedy z panem nie można na serjo 
mówić, U pana złoty to martwy kru- 
szec. A on tymczasem powinien mieć 
"w sobie życie, siłę pędną, powinien, jak 
ta dobra kobieta, rodzić... rodzić bodaj 
grosze, rozmnażać się między naród. 
lle co to z panem o tem gadać. Pan 

wszystko traktuje pod kątem swoich 
kpin, swojej paraliżujacej ironji.. 

e. I lekceważąco machnął na mnie ręką. 
śą Pożegnałera go, przyznając jednak w 
duchu, że takie zużytkowanie amery- 
kańskich  miljonów bodaj na krótki 


„ czas nasze życie gospodarcze wielce by 
ożywiło.  —%w"* s. 
A St. Brandowski. 


„. Bydgoszcz, sobota dnia 27. sierpnia 1927, 


KALENDARZYK. 


Dziś w sobotę Józefa K. 

Tutró w niedzielę Augustyna. 

W poniedzialek Ścięcie św, Jana. 
Wschód słońca 0 godzinie GAZA 
Zachód steńca o godzinie 6. 57. 


DYŻUR NOCNY W APTEKACH. 


Od poniedziałku 22. hm. do poniedziałku 
29. bm. dyżurują następujące apteki: 

1) Apteka pod Aniołem, ul, Gdańska, 

2) Apteka Kużaja, ul. Długa. 

3) Apteka pod Łabędziem, ul. Gdańska 5. 
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POGOTOWIE RATUNKOWE przy Stra: 
ży pożarnej czynne codziennie od godz. S-ej 
wiecz do godz. 8-ej rane. Telsfen nt. 615. 


„_ Wypożyczalnia książek Lettera, ulica 
Gdańska 141, otwarta codziennie od godz 
8 rano do 6 wieczór. Telefon 17359. 


TEATR MIEJSKI. 


Codziennie „Slo-Slo“ Tehara bawi weso- 

łą treścią i przepięknemi melodjami, 
„Ptasznik z Tyrolu" po pełndnie, W nad- 
. chodzącą niedzielę dnia 28. bm. na liczno 
żądania, publiczności zamiejscow=j daną bę- 
dzie prześliczna operetka Zellera „Ptasznik 
z Tyrolu", Początek o godz. 4. popołudniu. 
Ceny miejsc zniżone. Że względu na wyja- 
zdy attystów biorących udział w tej prze- 


miłej operetce, rzecz ta ukaże Się RIEOAWO- | 


łalnie po raz ostatni w. sezonie. 


TEATR POPULARNY. 


> „Teatr Popularny* powrócił wczoraj Z 
wędrówki po największych miastach Pomo- 
rza, gdzie go przyjmowano owacyjnie, Przy- 
czyniły się do tego przedewszystkiem Wy- 
stepy Lucyny Messal, która wróciła z byd. 
goskim Popularniakiem i wystąpi jeszcze 
tylko dwukrotnie t. zn. w sobotę i niedzie- 
le w „Księżnej Czardaszce” i „Zuzannie”. 


W niedzielę popoł. o godz. 4.30 poraz o- 
statni „Dokoła miłości”. W przysziym tygo- 

- dniu „Teatr Popularny” zamknie letni swój 
'sezon po pełnej sukcesów pracy artystycz- 
mej. Będzie to również pożegnalny tydzień 
występów p. B. Mierzejewskiego. Bilety do 


j nabycia w księgarni p. Gieryna. (Tel. 545.) 


[z 


! a- Wakacje szkolne mie zostały przelła- 
żone. Wobec notatki podanej w niektórych 
dziennikach. że wakacje szkolne mają być 
przedłużone, Kuratorjum Okręgu Szkolnego 
Poznańskiego po poprzedniem porozumieniu 
się z Ministerstwem Wyznań Religijnych i 
Oświecenia Publicznego zawiedsmia, że rok 


£, szkolny 1327/28 rozzoszyna si normalnie 
x tj. dnia 1. września bi. 


„DZIENNIK BYDGOSKI* niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. 


ź Rady Miejskiej. 


Wobec spodziewanej półmiljonowej nadwyżki budżetowej u- 
szczerbek 50.000 zł. z powodu strajku kin, dla magistratu fraszką? 
— Po Wystawie Wodnej będziemy mieli... Drzewną! — Sprawa 


elektrowni osłonięta tajemnicą, 


Po dłuższej przerwie wakącyjnej odbyło 
się wczoraj, dnia 26. bm. posiedzenie Rady 
Miejskiej — tym razem w auli gimnazjum 
Kopernika, ponieważ w dotychczasowej sali 
obrad, w Magistracie, przeprowadza się 
gruntowny remont. 


Obecnych jest 36 radnych. Przewodniczy 


į r. Beyer, prezes Rady Miejskiej, 


Wiceprezydent miasta Dr. Chmielarski 
odbiera najsampierw przysięgę od nowo- 
wybranego radcy miejskiego, p. Mateckiego, 
którego wybór Województwo zatwierdziło, 
poczem rozpoczynają się obrady według u- 
stalonego porządku. 

Uchwalono 22.000 zł, na wykonanie par- 
kanu na Babiej Wsi, gdzie niedawno pobu- 
dowano domy mieszkalne. 

Stwierdzono, że budżet, uchwalony na rok 
1927/28, zestawiony według starego wzoru, 
jest zgodny w poszczególnych swych pozy- 
cjach z budżetem, jaki obecnie wymagają 
władze nadzorcze. Dział administracyjny i 
zakłady miejskie figurują teraz osobno. Nad- 
wyżkę 546.541 zł. z podatków itp. obraca się 
na rozchody nadzwyczajne. Zakłady miej- 
skie mają bilans wyrównany —— 5.387.205 zł. 
w dochodach i rozchodach. 

Naczelnikiem spraw ubogich obwodu VII, 
w miejsce ustępującego p. Młynarczyka, Wy- 
brano p. Bosiackiego, ul. Gdańska 90. 

Członkiem rady szkolnej w Łęgnowie Wy- 
brano p. Biernackiego. 

Na wniosek nagły, uchwalono na odno- 
wienie czterech szkół powszechnych prze- 
znaczyć większą kwotę, niż poprzednio, oraz 
uchwalono zwrócić dyrektorowi ogro- 
dów miejskich p. Gintzlowi i jego asysten- 
towi koszta podróży na wystawę ogrodniczą 
w Lignicy. 


Interpelacje mieszkańców Jackcie, gora- 
co na plenum popartą przez r. Trzebiatow- 
skiego, o zmiesienie uciążliwych opłat ża 
czyszczenie ulic na odległem 4 km. od mia- 
sta przedmieściu, odesłano raz jeszcze do 
magistratu celem przeprowadzenia Ścisłej 
kalkulacji, czy się taborom ta robota. wogó- 
le opłaca. 

Draźliwa sprawa podatku biletowego ož 
kin znowu wypłynęła przed forum. Magi- 
strat wniósł o wybór komisji uzgadniającej 
po myśli $ 36 ordynacji miejskiej, ponie- 
waż do.uchwały Rady Miejskiej, obniżają- 
cej podatek, nie mógł czy nie chciał się przy- 
chylić. Komisję wybrano. Radny Lewandow- 
ski przypomina komisji, aby podźrzymała 
uchwałę Rady Miejskiej, do właścicieli kin 
zaś imieniem obywatelstwa apeluje, by 
kina miezwłocznie otworzyli. Za straty, ja- 
kie kasa miejska poniosła (obliczają je na 
SB --— 58 tysięcy złotych) wiunyeh peciąynie 
się de ofdpowiedzialności. Mówca domaga 
się wyjaśnienia od Magistratu, kto zawinił, 


— Zapowiedziany przyjazd gości francu- 
skich nastąpi 20 bm. o godz. 7.15 z Torunia. 
Wśród tych przyjaciół Polski ma również 
wziąć udział w wycieczce p. Bailly, autorka 
niedawno wydanej w Paryżu broszurki o 
Bydgoszczy. Przyjęciem gości zajęło się 
miasto nasze, Wyjazd nastąpi dnia następ- 
nego o godz. 15,24 do stolicy. : 


— Dlaczego nie mieliśmy wczoraj prada 
elektrycznego? Wezoraj w południe wsku- 
tek braku prądu elektrycznego, „Dziennik 
Bydgoski” ukazał się z pewnem opóźnie- 
niem. Po zasiągnięciu informacji w elek- 
trowni dowiedzieliśmy się, że w nocy 2 
czwartku na piątek stróż nocny na ulicy 
Mostowej zauważył iskry wydobywające się 
ze skrzyni żelaznej umieszczonej w chodni- 
ku obok mostu, zawierającej przewody elek- 
tryczne. Stróż ten zawiadomił policjanta, 
ten zaś zaalarmował straż pożarną, Przy- 
była straż, zaczęła gasić iskry wodą, co Spo- 
wodowało większy płomień i spalenie się 
przewodów. A więc winę przepalenia kabli 
ponosi straż pożarna, która miast zawiado- 
mić elektrownie, popełniła ten błąd, że sa- 
ma zabrała się do gaszenia wydobywają- 
cych się z kabli iskier. Skutek, wobec za- 
brania się straży do niesx(oich rzeczy był 
ten, że nie mieliśmy wczoraj na czas prądu, 
Elektrownia okrężną drogą prądu następnie 
dostarczyła, ale to nie wpłynęło już na 
punktualne wydanie „Dziennika“. 


— Dyrekcja Liceum Handlowsgo Izby 
Przemystowo-Handiswej przyjmuje zapisy 
do dnia 31 sierpnia 1) da Liceum Handlo- 
wego (dwuletniego) uczniów i uczsnice Z u- 
kończoną klasą szóstą gimnazjum lub pelna 
szkołą wydziałową do lat 19. 2) na ręczny 
kurs handlowy żeński uczenice z ukończoną 
klasą szóstą gimnazjum lub pełną szkołą 
IAW Sokretariat (ul. Królowej Ja- 
f awigi 17) czynay codziemitie od godziny 2—1 
t peó. > A 


i dużo właściwie miasto wskutek opóru ma- 


gistratu jesi stratne. 


Ponieważ jednak wszyscy milczą, i nikt 
wyjaśnień nie udziela, radni stawiają Wnio- 
sek, aby na przyszłem posiedzeniu szczegó- 
łową im zdano relację. — Komisja porozu- 
miewawcza, jak się dowiadujemy, zbierze Się 
w poniedziałek. Nie wątpimy, że panowie 
„kiniarze” polegając na stanowczej decyzji 
Rady Miejskiej, która. uchwały swej nie 
zmieni, przychylą się do jej życzeń i otwo- 


rzą swe kino-teatry. 


Radny dr. Wiecki, imieniem klubu cha- 
deckiego stawia wniosek, aby Magistrat Toz- 
ważył projekt urządzenia w Bydgoszczy pier. 
wszej pelskiej Wystawy Drzewnej. Zakoń- 
czona cajeno wystawa wodna, mimo powa- 
żnych braków, jakie wykazała, przyniosła 


miastu znaczne korzyści, gdyż wzmógł się 
ruch turystyczny. Bydgoszcz jest najideal- 


niejszem miejscem dla wystawy drzewnej. 


na wzór królewieckiej „Hołz-Messe". Eks- 
porterzy odwiedziliby Bydgoszcz. Oprócz le- 
śnictwa, możnaby zademonstrować obróbkę 
drzewa, pokazać różne maszyny pomocnicze 
i gotowe wyroby drzewne. Wystawę tę trze- 
ba lepiej zorganizować, jak wodną. Termin 
wystawy — przyszły TOK, jednak przed ©- 
twarciem Powszechnej Wystawy Krajowej 
w Poznaniu. $ 

Radny inż. Wdziękoński radzi:w Spra- 
wie wystawy porozumieć się z lzbą Prze- 
mysłową. Warunki odpowiednie mamy, cho- 
ciaż rozmach przemysłu drzewnego nie jest 
taki, jak był ongiś, tudzież bydgoska. giełda 
drzewna, która przed dwoma laty powstała, 
dziś jakby nie istniała, gdyż nikt z niej nie 
korzysta. Może „Wystawa Drzewna” jakoś 
je ożywi i ściągnie kupców z „zagranicy... 

W zasadzie projekt nowej Wystawy WSzy- 
stkim odpowiadał. Magistrat również myśl 
tę popiera. Wybrano komisję złożoną z Ya- 
dnych Błaszczyka, Dr. Wieckiego i Kronen- 
berga, która podejmie kroki wstępne, i zaj- 
mie się propaganda wystawy drzewnej. 

Wpłyrął jeszcze wniosek nagiy 0 rozpo- 
częcie budowy łazienek. Uchwałóno i wy- 
brano jak zwykle, komisję. Stanowią ją r. r 
Dr. Nowiński, Źmudziński, Zacharjasiewicz 
i Loerke. 


* * 
* 


Na tajnem posiedzeniu omawiano po Taz 
niewiadomo już który sprawę wykupu elek- 
trowni i tramwajów bydgoskich w drodze 
przymusowej likwidacji, i spraw budowy 
nowej elektrowni. Projekt przedstawił rad- 
ca Regamey. Elektrowni jeszcze niema, — 
ma kosztować 5 miljonów zł. — ale jest 
już zaangażowany dyrektor. 

Radni socjalistyczni żądali, aby te spra- 
wy omawiać jawnie, na publicznem: posic- 
dzeniu, lecz wniosek ich 23 głosami przeciw 
12 odrzucono. 


O aman teene 


— Zakład íroblowski przy w. Jagielloń- 
skiej 54, długoletniej kierowniczki zakładów 
wychowawczych oraz autorki szeregu po- 
wiastek ze świata. milusińskich i głębokiej 
znawczyni duszy dziecięcej, p. Marji Boru- 
niowej po przerwie wakacyjnej rozpoczął 
zapisy dzieci od lat 3—7 od godz. 4—6. 


— Dyrekcja praktycznych kursów han- 
dlowych podaje do wiadomości, że ` nowy 
kurs handlowy półroczny, koedukacyjny, 
dzienny i wieczorny rozpoczyna się w domu 
własnym przy ul. Chrobrego 7 od 1-go Wrze- 
śnia rb. s Program kursu obejmuje następu- 
jące przedmioty: książkowość wszystkich 
typów w zastosowaniu praktycznem, ko- 
respondencja polska i niemiecka (kupiecka 
i bankowa), stenografja polska i niemiecka, 
rachunki kupieckie i bankowe, nauka © 
handlu i prawo handlowe, ćwiczenia kan- 
torowe, kaligrafja i pisanie na maszynach. 
System nauki praktyczny, t. j. kantorowy. 
Prospekty bezpłatnie. Zapisy codziennie w 
godz. od 5—7. 


— Dyrekcja Francuskich Kursów Rząde- 
wych, w gimnazjum Kopernika podaje do 
wiadomości, że pragnąc uprzystępnić naukę 
jaknajszerszej 1 najbardziej nawet nieza- 
możnej publiczności, główny zarząd kursów 
postanowił uzyskać u rządu francuskiego 


zwiększenia subwencji i obniżyć znacznie 9- ł 


płatę, która wynosić będzie w rozpoczynają- 
cym się roku szkolnym 4 zł miesięcznie, 
kwartalnie zaś 19 zł, Nauka według pro- 
gramu lat ubiegiych, rozpocznie Się 5-go 
wiześnia. Prowadzone będą: kursy dla do- 
rosłych (przygotowawczy, elementarny, srs- 
dni i wyższy), przyczem ahsolwenci III i IV, 
kursu otrzymają dyplomy rządowe, francu- 
skie, z pieczęcią i podpisem konsula frans, 
oraz prof. Uniwersytetu p. Langlade. Prócz 
lego provsdrzone heda kursy dla dzieci i 
jzalodzieży Uroczyste wręczenie 


ölnek 


úyplomöw 1 nagród odbędzie się w połowie Czołem! 


Nr. 196. 


października. Zapisy przyjmuje z dn. 1-go 
września sekretarjat kursów, otwarty co- 
dziennie od 6—9. Oplata 4 zł miesięcznie, 
10 zł kwartalnie. 


— Sześciomiesięczne kursy handlowe w 
godzinach wieczornych urządza wzorem lat 
ubiegłych Miejska Szkoła Handlowa z po- 
czątkiem września. Wykładane będą: księ- 
gowość wszelkich systemów w zastosowa- 
niu do handlu, przemysłu i bankowości, ra. 
chunki kupieckie, korespondencja handlo- 
wa, nauka o handlu, prawo wekslowe oraz 
wiadomości » dziedziny ekonomji i podat- 
ków. Ponadto udzielać się będzie nauki 
stenografji i pisania na maszynach. Dla in- 
walidów, wojskowych i niezamożnych ulgi 
w opłacie. Zgłoszenia przyjmuje Dyrekcja 
Miejskiej Szkoły Handlowej, ul. Jagielloń- 
ska 24, róg Konarskiego codziennie od 9—1. 
Tel. 16-61. 


— Dyrekeja Seminarjum Nauczycielskie- 
go Żeńskiego z prawami szkół państwowych 
Zduny 1, tel. 658, zawiadamia, że egzamina 
na kurs I. odbędą się dnia 30. sierpnia, zaś 
na kursy II — IV dnia 31. sierpnia br. o 
godz. 9. rano. Zgłoszenia przyjmuje się €0- 
dziennie od 11 — 1. w poł. Do wzorowej 
szkoły wstępnej, (kłasa I i II) przyjmuje się 
w dalszym ciągu uczenice i uczniów, w wie- 
ku szkolnym. Opłaty 15. zł. miesięcznie, U- 
czenice Seminarjum mają prawo do zniżek 
kolejowych, za eórki urzędnicze zwraca, pat- 
stwo opłaty szkolne. 

— Orkiestra przysposobienia wojskowego 
przyjmuje uczni na każdy instrument za 
wyjątkiem fortepjanu. Umiejętnie , szkoli 
dzieci na skrzypcach począwszy od 7 lat i 
sumiennem staraniem wyszkoli dzieci do 
najwybitniejszego Stopnia w muzyce. Wa- 
runki dla ucznia są bardzo przystępne. 
Moja przeprowadzona szkoła w wojsku 
polskiem zdobyła I nagrodę i pochwały. 
Także przyjmuje tutejszych muzyków. Wpi- 
sy codziennie od godz. 2--6 po południu. 
Walotka, ul. Sowińskiego 15. 


— Towarzystwo Miłośników Sceny urzą- 
dza w niedziele, 28 bm. w restauracji Par- 
kowej w Kapuściskach Małych wielką zá- 
bawę jesienną z urozmaiceniami. Początek 
o 6-tej wieczorem.  Szan. publiczność Byd- 
goszczy, Kapuściśk Małych i okolie na po- 
wyższą, zabawę jaknajuprzejmiej zaprasza 
Zarząd. 

— Wyniki kulania w kręgle u Wicka Ku- 


jawskiego, Pierwszą premję otrzymał p. Wa- 


wtzyniak, Poznań, 2) Leszczyński, 3) Mim- 
czewski z Fordonu, 4) W. Bigoński, 5) Kvt. 
Sturomski, 6) laszek, 7) Bigalke, 8) Derda, 
9) Górecki, 10) Czepczyński, 11) K. Kujawski, 
12) Leszkowski z Inowrocławia, 13) Waiter, 
14) A. B. Lewandowski, 15) R. Lewandow- 
ski, 16) Żmich, 17) Wolschke, 18) Müller, 19) 


Cz. Kaczmarek, 20) Rozinke. Przy rezkulaniu 


byłe wielkie naprążenie, i zainteresowanie, 
ile kto osiągnie. Trzech pierwszych kulaczy 
prócz obdarowania ich cennemi przedmiota- 
mi, udekorowano pięknymi orderami, co 


wywołało niemałą radość i ogólne zadowole- 


nie. 

— Rower w krzakach. Nad ślnzami W 
krzakach zmałeziono rower męski, stary, toO- 
chodzący najprawdopodobniej z kradzieży. 
Poszkodowany niech sie zgłosi po odbiór do 
HI. Komisari. P. P. przy ul. Grunwaldzkiej. 


-— Zginęły konie wraz z Worem. Dzier- 
żawca probostwa w Dóbrczu p. Żmudziński 
wysłał swego parobka do młyna w Magda- 
lence. Parobek. pozostawił konie bez dozoru, 
a gdy wrócił, spostrzegł, że konie zbiegły w 
niewiadomym kierunku .Opis koni: t, wa- 
łach gniady, wysoki 1,80 em., 2. kinez gniadą 
wysoka 1,80 em. wóz w deskach. Kto może 
wskazać konie, zechce się zgłosić. 4 

— Na Wystawie Wednej wytwórnia win 
krajowych R. K. Mzsbner i Ska w Fordonie 
otrzymała najwyższą nagrodę „złoty meda! 
od Izby Przemysłowo-Handłowej w Byd- 
goszczy z pośród wyetawców win krajo- 
wych. Wytwórnia ta, założona 1807 roku, 
jako najstarsza na Ziemiach Zachodnich, 
wydaje na rynek tylko stare, tsobrre pit- 
lęgnowane i edleżało wina. Daje gwarant- 
cję, iż do fabrykacji win nie używa domie- 
szek w postaci chemikalji, esencji itd. Ja- 
kość win nie różni się wiele od zagranicz- 
nych, jedynie cena wynosi zaledwie tfs ce- 
ny win zagranicznych. Gorąco polecamy: 


nabycie wyrobów w pierwszorzędnych skła. 
dach win i restauracjach. 


a fid gs 
Baczność Sokoli 

gniazd bydgoskich! 

W miedzieleę, dnia 28 o godz. 40 urza- 
dza się ogólną zbiórkę na boisku P2- 
tzera przy ul. Św. Trójcy. Słanąć muszą 
wszyscy, tj, wszystkie oddziały, a więc 
i kobiety. jak niemniej niećwiczący. 

Przybywa delegat z Warszawy, dlate- 
go punktualność i jaknajwiększa ilość 
członków pożądana, * 

Strój uroczystościowy — conajmniej 
czapka sokoła, 


Naczelnik Okr. V. 


'Na marginesie. 


Sędzia, jakich mało. — Kandydat 
króla polskiego z ojca Piasta i z m: 
Jagiellonki, — Minister, któremu 

wołno znać tajemnic jego resortu 


- Głośną i obrzydliwą jest afera ? 
waka, masarzą we Lwowie, który 
bezczelny sposób truł ludzi, oszukiy 
skarb, uprawiał lichwę, wyzyskiw 
personel, fałszował  fasje podatkoi 
dostarczał wojskowości zgniłe mię 
miał magazyn nieopłaconych wód 
jednem słowem nie było łajdactwa, 
prócz mordu może, któregoby się tı 
człowiek dla pomnożenia swego m 
jątku nie dopuścił. A mimo to był « 
radnym miejskim i dokonywał kaw: 
łów, które chyba tylko w Bolszewji s 
możliwe. 

Dla przykładu jeden wypadek: 

Wojskowość, której wędliny Nowe 
ka wydały się podejrzane, odsyła jed 
analizy do Urzędu badania srodkó 
żywności. Analiza wykazuje w wędn 
nach: 1) koninę, 2) zepsuty tłuszcz, 
zgniłe, hypermanganem odkażone mi 
30 — 


W każdem innem, bardziej niż n 
praworządnem państwie, po taki 
ekspertyzie Nowak dostałby się za p 
dwójne i potrójne kraty. U nas dzie 
się inaczej, Nowak skarży do sądu d 
Hiolskiegó, kierownika Urzędu badan 
środków spożywczych, o obrazę czci. 

„Sad skazuje dra Hiolskiego na mi 
Sląc aresztu! 

Wyrok ten wywołał taką burzę, 
poruszył on nawet koła naukowe, ki 
re wysłały deputację do Warszawy 
przedstawieniem całej ohydy podobr 
go wyroku. e 

Wyrok w rezultacie został zmieni 
ny, ale pan sędzia — urzędu 
dalej! 


* * 
e 


_ Jesteśmy za wolnością przekonań r 
litycznych, ale są jednak propaganc 
które powinny być ograniczone a pr: 
najmniej pilnie kontrolowane, bo sz 
xag one gpuatoszenie w mózgach luc 
ich. w Pore 4 i f j 

Przychodzi do redakcji tego tyg 

dnia jegomo ardzo star i 
. annie ubr 

ny, ale z AA głową i brot 
i z niespokojnie latajfcena ucza: 

Podaje nam arkusz papieru z prośbą, 
aby to zamieścić. w niedzielnym nu- 
merze, na pierwszej stronie, możliwie 
najgrubszym drukiem. "-—— gui 

Czytamy: 

Odezwa do Narodu Polskiego! Ja, 
Stanisław I, z łaski Bożej Król Pol- 
ski, Wielki Książę Litewski, Władca 
Śląska, Oraw i Śpiżu, Wielki Kniaź na 
Białorusi, Pokuciu i Mazowszu, uro- 
dzony z Ojca Piasta i z Matki Jagiel- 
lonki, Męczennik za Wiarę i Ojczyznę, 
itd. itd. ita, zapraszam Wszech Obec- 
nych na moją Koronację, która się od- 
będzie w Gnieźnie w Kościele Katedral- 
nym w niedzielę dnia 28 sierpnia o 12 


zagraniczne, to zbiera się Komitet 
Trzech (pp. Piłsudski, Knoll i Aschke- 
naze) i oni decydują o wszystkiem. P. 
Zaleski jest na takim konwentyklu 
cierpiany, albo i nie. Zdarza się, że przy 
omawianiu bardzo dyskretnych i dra- 
źliwych spraw, pana Zaleskiego wy- 
praszają do sąsiedniego gabinetu, aby 
tam odczekał i nie był świadkiem po- 
ufnej tych trzech panów narady. 


DECE WĘDESTZZSK CEO E CODY TREK YNTPĄ 
Album Braci Strzelców na Po- 
morzu dla Pana Prezydenta 
Rzeczypospolitej. 

Na pamiątkę II Wszechpolskiego Kon- 


Kalendarzyk urzędowy. 


Dziś: Biurokracego, wszechwładcy. 

Jutro: Kawałka urzędowego. 

Pojutrze: Urgensa służbowego, 
cesarsko - królewskiego. 


Nowy poseł sowiecki w Warszawie. 


Po długich naradach w łonie rządu 
sowieckiego w Moskwie postanowiono, 
że opróżnioną placówkę poselską przy 
rządzie polskim w Warszawie zajmie 
pan Mojsie Bolszewiker, który w sto- 
licy Polski ma bardzo wielu znajo- 
mych i przy ich pomocy zamierza do- 


rumor i satyra. 


konać przewrotu bolszewickiego. Se- 
kretarzem poselstwa sowieckiego w 4 
Warszawie mianowany ma być pan 


w południe. Stanisław Kosma Pascha- gresu Bractw Strzeleckich, jaki odbył się 
lis Porada (m. p.) niedawno w Grudziądzu, wyjdzie NK 

7 i j iezwy- Zarządu Okregowego „Księga Pamiątkowa, 
p ję PAPA dry” Kongresu z Albumem Braci Strzelców na 


— Panie profesorze, czy mógłby mi 
pan powiedzieć jaki jest to kwiat? 


kiym gościem wywiązała, poznaliśmy, | 7 m zu”. Wieczorem na Placu Teatralnym. kp Bij AS dy a de kw 
że biedak cierpi nie tylko na obłęd po- Pan Prezydent Rzeczypospolitej, który ry j ge y 
lityczny, ale i religijny, bo zaraz po | by? protektorem Kongresu, otrzyma jeden e- Ý zaii czowie, | 
swej koronacji planował wielką kru- gzemplarz honorowy Księgi Pamiątkowej, ( AUE Koniec obwiepola. 


cjatę przeciw wszelkiemu pogaństwu, 
ale głównie przeciw masonom, których 
przyrzekał wytępić ogniem i mieczem. 


X dy 1 4 pima 
T} (ARIE, I1 *% š had 


Onegdajsze depesze z Warszawy do- 
niosłv, że w ministerstwie spraw Za- 
pranicznych dokonano szeregu nomi- 
nacji bəz wiedzy ministra Zaleskiego. 
Prasa belwederska tłomaczy to tem, że 
min. Zaleski jest w tej chwili chory i 
twudno było w sprawach nominacji za- 
sięgać jego zdania. Prasa zaś antyma- 
jowa podnosi wrzask nie do opisania, 


która prócz tego rozesłana będzie różnym 
dygnitarzom na Pomorzu. 

Wzywa Się więc wszystkich tych Braci, 
którzy nie spełnili jeszcze swego obowiązku 
względem powyższego wydawnictwa, aby 
najpóźniej do dnia á września br. nade- 
słali swoje fotografje i życiorysy do redak- 
cji „Księgi Pamiątkowej w Grudziądzu, ul. 
Kościuszki 17. Na koszta kliszy itp. wysłać 
trzeba sumę 9 zł na Komunalny Bank Po- 
wiatowy w Grudziądzu. Kto zagubił formu- 
larz, temu wydawnictwo prześle nowy, po- 
trzebuje tylko napisać. 

W ostatniej chwili apeluje Się więc do 
wszystkich Braci, aby bez zwłoki załatwili 


Osławiony obwiepol (obóz wielkiej 
Polski) kończy swój żywot, albowiem 
ustąpił zeń wielki mistrz. Obecnie z 
wielkiej tej chmury pozostał obóz ma- 
łej Polski, który, jako rzecz mała, zgi- 
nie wkrótce w morzu rzeczy wielkich. 


m" Tona 


ks 


40 


piętnując jako rzecz niesłychaną, aby slirkowe, M 
ważne resortowe stanowiska obsadzano aku í 
poza plecami ministra, choćby ten na- ah kj 
wet był umierający. ZMARLI 

Prasa antymajowa ma w tym wYy-| „ p. Stanisław Stabęcki, dzierżawca 


padku --słuszność, Wskazywanie na majętności Niemarzyn. 
chorobę min. Zaleskiego jest rzeczywi- Ś. p. Franciszek Kempski, mistrz kra- 


ście tylko wyłgiwaniem się z- wielce | wiecki w Kruszwicy. : p Tła. 8 l | 
niefortunnego postąpienia: Jest zresztą S. p.| Stefa , Wiśniowski, komornik ssj. T SH pier AA LZS TY Optymista: Poczekajcie chłopcy, 

j i i la, że p. Zaleski] gowy w Toruniu. WBK Jest” r , i ) sta: Poc jcie Pey, 
ię APRA W! p „.papiero- ARE Stanisława z Olszańskich Wysocka | — A i ja też, tylko że tramwaj najja was przecież złapię, gdy wrócę z ku- 
Jesti JSR y ą Promenadę już nie pojedzie. racji. odtłuszczającej, Psi 


pa 


wych ministrów. Gdy chodzi o sprawy | w Poznaniu, 


t = Ay ry g 
y * 4 


ciągu vru ox- 

szybkości: Warszawa, czy byaguszu, vvo 
nie zdołałem stwierdzić, ani też owa Polka 
z Ameryki nie mogła mi dać w tym wzglę- 
dzie wyjaśnień, ale mniejsza o to, dość, 
że telegram mknął, jak żółw... 

Przyznam Się Wam, Szanowni Czytelni- 
cy, że z wielu stron nadchodzą do mnie za- 
pytania, wzgl. wskazówki, jak i co mam 
pisać. Ale o tem pomówię przy innej oka- 
zji. Pragnę tylko opisać drugi kwiatek 
sprawności naszej poczty. Otóż poczta na- 
sza stanowczo nie ma Szczęścia do przesy- 
łek pospiesznych. Właśnie w tym tygodniu 
zwrócił się do mnie pewien czytelnik „Dzien. 
nika Bydgoskiego", którego syn bawił w 
obozie przysposobiesia wojskowego na He- 
lu. Chłopczyna chciał wziąć udział w zjeź- 
dzie wojaków w Kartuzach i' napisał do 
ojca list z prośbą o pieniądze. Ojciec na- 
tychmiast wys'ał kilka złotych przekazem 
ekspresem, nadając na tutejszym urzędzie 
pocztowym w piątek, 12 bm. rano, Pokwi- 
towanie przekazu nosi numer 326. Przekaz 
ekspres szedł bardzo szybko, bo już we wto- 
rèk, 16. bm. poczta w Swarzenie dostarczyła, 
owe pieniądze adresatowi. Dawniej przeka- 
zy pocztowe, ekspresy załatwiano w ten 
sposób, że urzędnik dosiadał roweru i dorę- 
czał natychmiast, a dziś podobno skasowa- 
no ten przeżytek, czego dowodem fakt, że 
pieniądze przyszły na Hel już po zjeździe 
kartuskim. Brawo, poczta! 

Jezszcze jedna pochwała pod aresem po- 
czty: Mieszkańcy ulicy Gdańskiej żalą Się 
redakcji, że ze znajdującej się tam na do- 
mu numer 79 skrzynki pocztowej nie wyj- 
mowano listów przez tydzień, niemal do 
ubiegłego piątku, tak, że listy te nie trafiły 
do miejsc przeznaczenia. Czy teraz wyjmu- 
je się już stamtąd listy, nie wiadomo, ale 
wystarczy, że podam tylko ten fakt. Nie- 
jedni uważają, iż urzędnik pocztowy naj- 
zwyczajniej, zapomniał o opróżnieniu wspo- 
mnianej skrzynki. Ciekawe, czy zapomni 
też ów urzędnik odebrać swe pobory mie- 
sięczne?  * 

Tyle o poczcie, aby nie narazić się niko- 
mu, a pewnemu jasnowidzowi w urzędzie 
pocztowym, który przez telefon zobaczył 
mnie i przekonał się, jakie noszę nazwisko, 
nie dać znowu powodu do podobnych jasno- 
widzeń. 

* « * 

W ub. niedzielę zamknęła swe podwoje 

wystawa wodna. Poszedłem tam, aby po 


Pawa wy a 0 opoeeanemieCKi „Ich brauch 
nicht polnisch zu sprechen, ich bin ein Reichs. 
deutscher!“ 

To niesłychane wystapienie, graniczące z 
prowokacją uczuć poiskich na ziemi polskiej 
dało powód do stanowczego protestu i tylko 
dzięki interwencji spokojniej usposobionych u- 
czestników nie doszło do wygarbowania skóry 
zarozumiałemu niemiaszkowi. 


Czy nie ma sposobu, ażeby podobnych lu- 
dzi odesłać do ich „Vaterlandu“? 

Piszę o tem przykrem i dla nas wszystkich 
tak obecnym, bolesnym fakcie, ażeby się ogół 
dowizdział, jakich to prowakatorów gościmy w 
naszym grodzie nadbrdziańskim. 

Tylu bezrobotnych błąka się za posadą i 
nie ma dla nich miejsca, bo firmy różne zatru- 
dniają takich Bulawych, którzy w nikczemny 
sposób obrażają nasze polskie uczucia, naszą 
mowę, a co więcej, w bezczelny sposób naduży- 
wają naszej gościnności. A 

Robotnicy, zorganizawani w związkach za- 
wodowych, podnoszą stanowczy protest prze- 
ciwko podobnemu udzielaniu gościny, czego wy- 
razem było solidarne wystąpienie przez obec- 
nych przedstawicieli Chrz, Zjedn. Zaw., Zjedn: 
Wolnych Związków i Zjedn. Zaw, Polskiego, 


Z poważaniem 


(—) Gołąbek, 
sekretarz okręgowy Chrz, Z, Z, 
EDITED OEE TE ZE BOO AE ESTEA 


Baczność, inwalidzi wojenni! 


Łegja Inwalidów wojsk polskich w Po- 
znaniu, ul. Łąkowa 18 podaje do wiadomo- 
ści wszystkim inwalidom wojennym, wdo- 
wom, sierotom dotychczas nie zorganizowa- 
nym, że od roku 1926 został powołana orga- 
nizacja pod powyższą nazwą w- Rzeczy- 
pospolitej Polskiej z centralą w Warszawie 
a siedzibą oddziału jest Poznań, któremu 
podlegają pododdziały w Śremie, Szamotu- 
łach, Pniewach i Nowym Tomyślu. Zada- 
niem organizacji jest całkowite zrealizowa- 
nie ustawy inwslidzkiej oraz niesienie də- 
raźnej pomocy materjalnej jak i moralnej. 
Ponieważ organizacja nowa pragnie inwa- 
lidorn, wdowom i sieroton: przyjść z do- 
raźną pomcą maźerjalną jeszcze przed na- 
dejściem pory zimowej, apeluje się / do 
wszystkich, by w jaknajkróiszym czasie 
zgłaszali się na członków nowej organizacji, 


F acek S urdyga 
donosi: 


Szanowna Redakcjo! Do bani z cha- 
mami i z całym Witosem. Gdyśmy się już 
wygadali o polityce i ułożyli nowy program 
stronnictwa chłopskiego, Witos powiada: 


— Jacusiu, sprawy polityczne swoją dro- 
ga, a swoją drogą chleba za darmo u mnie 
jeść nie możesz. Bier widły i wyrzuć gnój 
z obory! 

Jak mi tak powiedział, to mi o mało ser- 
ce nie pękło ze zalu. To ja na to życie całe 
pracuję nad duchowem odrodzeniem naro- 
du, aby mnie teraz taki parciany Kriegs- 
gewinnler do swego obornika komendero- 
wał? Mówię ja tedy do Witosa: 

— Kumie Wincenty, ja wiem, że u was 
jest za dużo gnoju, ale ja wam go wybie- 
rać nie będę, bo to nie dla mnie robota. 
Przecie mówiłem wam, że się ze starej 
szlachty wywodzę, że mój pradziad był u 
margrafa w kondycji, i gdyby nie wojna, 
która mnie fortunę zniszczyła a wam ma- 
jątek dała, to dziś jabym był dziedzicem 
a wy u mnie karbowym albo (uchowaj 
Boże) gumiennym. Chętnie byłem waszym 
politycznym konsuleniem, bom tak rozu- 
miał, że tem samem służę i sprawie naro- 
dowej, jeśli chamów oświecam i na dobrą 
sprowadzam drogę. Ale wasze obozy czyść- 
cie sobie sami, bo mnie by nos spuchnął ad 


l 
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nien papieros. 


>+ Teraz prędko, jak kula, wpadłem 
ez Jezuicką na Niedźwiedzia i Starym 
nkiem zmierzatem co tchu w stronę Mo- 
wej. Zdala na Placu Teatralnym ujrza- 
a tramwaj. Pędzę, ale po Mostowej 
yżna. iść tylko prawą stroną, ze względu 
wąskie chodniki, a że ruch tam jest 
ki, więc szedłem powoli, żeby przypad- 
m nie wpaść pod jaki pojazd. Ledwie 
szedłem z Mostowej i znalazłem się na 
cu Teatralnym, tramwaj już odszedł. 


Ze złości zapaliłem drugiego papierosa 
„ostanowiłem przestrzeń, dzielącą mnie od 
vorca, przebyć pieszo, bo przy końcu Hig 
ca nie mogłem sobie pozwolić na, dorożkę 
mochodową. i 
Kiedy przebyłem większą część ulicy 
worcowej, zatrzymał mniej jakiś, może 
\ lat liczący chłopak, który zażądał ognia. 
sgo już było zawiele. Sięgnąłem. do re- 
srtuaru wyrazów najbardziej cierpkich 
jazda na chłopaka, prawiąc mu, że, pO- 
"nien sobie kupić książkę, a nie palić pa- 
:rosy i tak dalej. Chłopak. nie pozostał 
dłużnym, odciął się po swojemu. Chcia- 
n go aresztować, ale nie było czasu ani' 
ticjanta w pobliżu. Jazda więc na dwo- 
©. Niestety, było już pięć minut po odej- 
u pociągu. Nie pojechałem więc, lecz za- 
łem w duchu i zawróciłem z drogi. 
Pan Dorobkiewicz napisał mi list, w któ- 
n wytyka mi, że nie dotrzyma'em słowa, 
się na mnie gniewa, że zawodu, jaki mu 
awiłem, nigdy nie zapomni. ; 
U djabla! Gdybym był wiedział, że taki. 
ew ściągnę na Siebie, starałbym się choć 
tym dniu nie palić papierosów, a tak — 
m znów jednego nieprzyjaciela, Wszyst- 
mu winien nieszczęsny papieros, 


Zgrzyt. 
+ 
PEŁ WNE EO OOOO OOTACIW POECIE SZEW TONIE OTZEOTZEE DA 


aczność „Sokół Konny"! 


Jutro w niedzielę o godz. 9.30 zbiórka ca- 
drużyny ćwiczącej i niećwiczącej na Pla- 
Poznańskim. Strój uroczystościowy. 

zołem! Skibiński, komendani. 


FZ 


o smrodu, choć już niejedno wąchałemi ` 


nojem życiu. 

Rozeźlił się Witos na mnie jak pies, na- 

ał mnie pieczeniarzem i dybikobkiem, a 
iżby mr uespeśt wyrządzić, to zamiast do 
siebie do stołu, posłał mnie obiad jeść do 
kuchni do czeladzi. 

Gdy tedy ja i Witos niemogemy naszej 
polityki uzgodnić, to trza mi będzie opuścić 
Piasta i szukać nowych dróg zbawienia dla 
Ojczyzny. - 

Prawdą a Bogiem to najchętniej wró- 
ciłbym do Belwederu. Z Dziadka jest cho- 
leryk, ale to mogę sumiennie poświadczyć, 
że pierze wtedy tylko, gdy człowiek na to za- 
robi. Rozumie się, że do slużby w Belwe- 
derze nie mógłbym wrócić bez zastrzeżeń. 
Ja np. co do monopolów mam swoje wyty- 
czne, które się rozchodzą z zapatrywaniami 
Dziadka. Także polityka finansowa i go- 
spodarcza Dziadka nie jest zupełnie po mo- 
jej: myśli. «Że to jednak gotów jestem do 
ustępstw od moich najświętszych przeko- 
nań, więc mam nadzieję, że z Dziadkiem 
dojdziemy jeszcze do porozumienia. Pod 
takim jak Dziadek budowniczym Ojczyzny 
ja chętnie jako podmajstrzy służyć będę. 
EEE PENN Y E ZY OOOO S E a 


Skóra głowy należy do najwraźliwszej 
części ciała ludzkiego. Dlatego marnieją 
włosy, jeśli się skórę draźni mydłami, naftą 
nawet żółtkiem. Ponieważ częste mycie gło- 
wy stanowi niezbędny warunek pielęgnowa- 
nia włosów, radzimy Czytelnikom posługiwać 
się często Dr. Lustra Shampoonem, 
dostosowanym Ściśle do właściwości skóry 
głowy oraz kołoru włosów. 


W. Cz. Andrzejewski 
dentysta, ulica Śniadeckich 11. 
Zęby sztuczne, plomby od 4 złetych 

złote korony od 29 zł. (12155 
Pierwszorzędne wykonanie. 


, Przeciw obstrukcji hemoroidom, zaburze- 
niom w żołądku i kiszkach, zastoinie w wą- 
trobie i śledzionie, bólem krzyża, zaleca się 
picie naturalnej wody gorzkiej „Franc szka- 
Józefa“ kilka razy dziennie. Badania lekar- 
skie chorób podbrzusza stwierdziły, że woda 
Franciszka-JSzefa działa zawsze pewnie, ła- 
godnie i skutecznie, Żądać w aptekach 
i drogerjach. (19595 
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W pospolitej szarzyźnie życia prowincjo- 
nalnego teatr stanowi jedną z najbardziej 
atrakcyjnych, umysłowych rózrywek. PY, 

W jego murach i pod jego dachera wy- 
powiada się manifestacyjnie w momentach 
uroczystych poważnie skupiona dusza ogó- 
łu, w tych samych jego murach i pod tym 
samym jego dachem szuka codzieńnym zno- 
jem życia utrudzone społeczeństwo odpo- 
wiedniej, godziwej rozrywki. 

Teatr wrósł się w życie i duchowe potrze- 
by dzisiejszego społeczeństwa tak głęboko, 
że trudno już wogóle wyobrazić sobie gdzie- 
kolwiek żywsze tętno kultury i sztuki bez 
jego dobroczynnego wpływu i oddziaływa- 
nia... 

Z powyższych względów zrozumiała jest 
ciekawość, z jaką miejscowe społeczeństwo 
śledzi krytycznie wszystkie swego miejsco- 
wego teatru projekty i poczynania. Cieka- 
wość ta idzie w dwóch ważnych, dla każde- 
go dobrego teatru zasadniczych kierunkach: 
obchodzi mianowicie miejscowe społeczeń- 
stwo zarówno aktor, jak repertuar teatru. 

Nawet w kwestjach teatralnych prósty 
laik dobrze to już dzisiaj pojmuje, że aktor 
jest duszą a repertuar ciałem każdego te- 
atru. Inowacją artystyczną, grą i sztuką 
swoją aktorską ożywia aktor na scenie i 
często doprowadza, niejako dopowiada do 
końca pomysł i myśl dramatycznego autora. 

O aktorach teatru bydgoskiego pisalem 
dotychczas niejednokrotnie tak dużo, że w 
przeddzień nowego sezonu teatralnego pra- 
gnę się dzisiaj dłużej i gruntowniej zatrzy- 
mać nad repertuarem naszej sceny. 

Bez animozji, ale zarazem i bez szkodli- 
wego pochlebstwa na wstępie dalszych na 
ten temat rozważań podkreślić tu należy, 
że sprawa repertuaru sceny bydgoskiej była 
od samego początku, od chwili przejęcia Te- 
atru Miejskiego z rąk niemieckich, stałą, 
nieprzerwaną, dręczącą bolączką naszą 
miejscową. Ani jeden sezon teatralńy nie 
przeszedł pod znakiem zadowolenia miejsco- 
wego ogółu polskiego z repertuaru naszego 


"teatru. W każdym sezonie nieraz w kilka 


tygodni po rozpoczęciu pracy w naszym Te- 
atrze Miejskim zjawiały się powody, budzą- 


ce u polskiego ogółu poważne niezadowole-- 
nie z wygranego lub projektowanego reper-| 


tuaru. ; 

Niezadowolony „ogół. podkreślał w swoich 
żalach rozczarowanie i zawód, jaki go ze 
strony teatru spotykał głównie z powodu 
rozbieżności między wysokim,  wartościo- 
wym, na początku szumnie reklamowanym 
a później jednak prawie nigdy niedotrzyma- 
nym repertuarem. | 

Sezony poprzednie zapowiadano i rozpo- 
czynano u nas prawie zawsze literackiemi 
arcydziełami a kończono je również prawie 
zawsze najnędzniejszemi, wprost rachitycz- 
nemi sztuczydłami. Gorzej nawet nieraz 
pod tym względem bywało — niejednokrót- 
nie już w pierwszej połowie sezonu obniża- 
no poziom naszego teatru pod względem re- 
pertuarowym do smutnego, miłośników te- 
atru irytującego zera. 

Pod tak wykoszlawioną banderą płynął 
corocznie nasz teatr do końca sezonu ku 
wielkiemu rozczarowaniu i rozgoryczeniu 
naszej teatralnej publiczności. 

A działo się to wszystko dzięki temu, 
że nie orjentowano się należycie w umyśto- 
wych potrzebach ludności miejscowej, że 
nie starano się wniknąć w.te potrzeby, że 
je sobie nawet nieraz wystawianiem okrop> 


ności i potworności dramatycznych -wyraź- 


nie lekceważono, 

Na każde krytyczniejsze słowo szczerej 
4 uczciwej krytyki rzucano w nerwowej, nie- 
przemyślanej odpowiedzi krótkie zdanie, że 
przecież właśnię tę lub ową piętnowaną, 
sztukę grano z tryumfalnem powodzeniem 
na stołecznych scenach. 

Stołeczne sceny! 

Bardzo to luźny i niesłychanie rozległy 
frazes ta szumna nazwa: stołeczne sceny. 

Wiemy, że „Miraż“, „Perskie Oko" i tym 
podobne „Qui pto quo“ uważają się także 
z racji swego pobytu w Warszawie za sceny 
stołeczne a przecież chyba nikt nie będzie 
walczył o uznanie repertuaru tych teatrzy- 
ków za odpowiedni dla scen prowincjonal- 
nych. 

Stolica kraju posiada duchowo bardzo 
zróżniczkowaną publiczność i w swoich liez- 
mych, rozmaitej muzie hołdujących teatrach 
może z tego względu napinać łuk swego re- 
pertuaru od szczytowych arcydzieł do lits- 
racko niepoczytalnych, „potwornych figla- 
sów, nie może już jednak na to sobie po- 
zwolić teatr prowincjonalny i to w dodatku 
krosowy,  - ; i 


repertuar Teafru I 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. 


' J.E. ks. biskup Okoniewski - 


Sprawa repertuaru jest u nas tak ważna, 
ńietyłko ze względu na poziom, ale i ze 
względu na treść naszego Teatru Miejskiego. 
Treść ta musi być bardzo urozmaicona. Za- 
chowując ściśle celową przewagę dramatu 
nad operetką, teatr, nasz musi jednak u- 
względnić oba działy ku zadowoleniu naszej 
nietylko dobrego dramatu, ale i dobrej one- 
retki spragnionej publiczności. 

Dramat w swoich rozmaitych rodzniach 
i część muzyczno-wokaina 'w swoich nis- 
mniej różnych gatunkach winna się obok 
pożądanych wyjątkowych, estradowych wy- 
stępów, składać na treść repertuaru nasze- 
go Teatru Miejskiego. Zbyteczna chyba nad- 
mieniać, że ze względu na zadania teatru 
kresowego repertuar sceny naszej powinien 
przy tak wydatnej, finansowej pomocy mia- 
sta uwzględniać przedewszystkiem rzeczy 
polskie. 

Teatr Miejski spełni lepiej w przyszłym 
sezonie swoje zadanie, jeżeli w porę obmyśli 
sóbie odpowiednio skombinowany repertu- 
ar. Jeżeli nadał pod względem reperiuaro- 
wym bujać i błąkać się będzie nad prze- 
pastnemi głębiami szkodliwej dorywezości, 
to zarówno jego rola, jak i jego znaczenie 
narodowokulturalne pozostanie dla naszych 
ziem zachodnich na długo mocno iluzory- 
czne, 

Jan Kaźmierczak, 
CATE ENO EOE AS T FTETYRETZ ANTYKI KĘ TPCREC ZD 
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Ze spraw bieżących. 


Prezydent Mościcki na polowaniu 
w Spale „ułaskawił* dziką Kaczkę, 


Z PROWINCJI. 


Z NAKŁA piszą nam obywatele: Od 2-ch 
dni panują egipskie ciemności na większej 
części ulic. Latarnie gazowe się nie palą. 
Niewiadomo, czy się maszyny popsuły, czy 
też skutek braku węgla. Być może, że i wę- 
giel niedobry, skoro światło w ostatnim cza- 
sie dużo do życzenia pozostawia. Komisja 
gazowni ma wdzięczne pole do działania, 


_ KCYNIA. (Napad na drodze). Na ulicy 
Poznańskiej napadli robotnika Śniegockie- 
go, jakiś Dettemer i dwaj młodzi, którzy 
żtlaznym drutem zadali Ś. kilka ciosów W 
głowę. Lekarz dr. Jadwabski”w Szubinie 
udzielił mu pomocy lekarskiej. 


KORONOWO. (Nowe ceny). Niedługo, 
Ko zaledwie cztery dni, cieszyli się mie- 
szkańcy tut. miasta nieco zniżonemi cenami 
na mięso i jego przetwory, które w ub. 50- 
botę magistrat nasz ustalił. Wskutek inter- 
wencji miejsc. rzeźników, magistrat na. pro- 
pozycję komisji do badnia cen ustalił w dn, 
24 bm. nowe podwyższone ceny na mięso 
i jego przetwory, które poniżej podajemy: 

Mięso wołowe przedn. jakości z kośćmi 
kosztować ma (ceny za %% kg.) 1.50 zł, bez 
kości 1.60, wołowina średniej jakości z kość- 
mi 1.15, bez kości 1.30 zł, mięso wołowe sie- 
kane 1.80, mięso wieprzowe przedn. jakości 
1.90, siekane 2.00 2ł, kotlet I kl. 1.90, II Kl. 
1.80 zł, mięso wieprzowe średniej jakości 
1.80, boczek wieprzowy I kl. 2.00, II Kl. 1.80, 
słonina I kl. 2.80, II klasy 2.10, smalec wie- 
przowy 2.80 zł, skopowina 1.20—1.60 zł, cielę- 
cina 1.00—1.40 zł, wątrobianka przedn. ja- 
kości 2.10, zwyk'a wątrobianka 1.40 zł, kieł- 
basa wędzona 2.40, salceson 2.00, łój topio- 
ny 2.00. Ceny na następujące kiszki: czosn- 
kową, pomorską, królewiecką, metkę i kiet- 
base suchą, pozostały niezmienione. 1 chleb 
żytni 1% kg. kosztować ma 95 gr, 1 kg. mąki 
żytniej 65% det. 66 gr, 1 kg. mąki pszennej 


65% 90 groszy, 


Str. 11. 


w Fordonie. 


(Od własnego sprawozdawcy „Dziennika Bydgoskiego"). 


W ubiegły piatek tj. dnia 24 bm. For- 
don przeżywał bardzo podniosłe, uro- 
czyste chwile. W dniu tym bowiem do 
grodu fordońskiego raczył zawitać ks. 
biskup Okoniewski, arcypasterz diece- 
zji chełmińskiej. Kroniki miasta z 
radością wspominać będą, jak to poraz 
pierwszy witano biskupa Polaka, jak 
te poraz pierwszy w Niepodległej Pol- 
sce witano swego arcypasterza w For- 
donie, 

Na przyjęcie tak dostojnego gościa 
miasto wystąpiło z całym przepychem 
zewnętrznym. Mimo, iż poraz drugi 
przystrajańo miasto, przy dużym na- 
kładzie starań i pieniędzy (dla bardzo 
ważnych powodów przyjazd biskupa 
był odwołany) nie zaniedbano niczego, 
aby godnie przyjąć biskupa. Całe ulice 
stanęły w zieleni, w barwach chorągwi 
narodowych i papieskich, wystawiono 
bardzo liczne bramy tryumfalne i łuki 
ze wzruszająco serdecznemi napisami, 
jak: Ziemianie witają najserdeczniej 
Arcypasterza. Bądź pozdrowiony Ar- 
cypasterzu wśród owiec wiernych gro- 
na. Błogosławiony, który idzie w Imię 
Pańskie itd. 

W oknach domów przystrojono bar- 
dzo ładne ołtarzyki, wystawiano obra- 
zy, wykładano bogatymi dywanami. 
Bardzo pięknie przybrano również 
składy i sklepy, wymienimy tylko 
niektóre jak: rest. Krygiera, Rydzkow- 
skiego, Szaszorowskiego, Podgórskiego, 

Markiewicza, Rosińskiego, Kodakow- 
skiego, Kotowskiego, hotel Krigera, 
Ziółkowskiego, Pomerenkego, Dąbrow- 
skiego, Bukowskiego, Wiśniewskiego, 
Knapika, Guderskiego, Furmanka Świ- 
talskiego itd, itd. 

Bardzo bogato przybrano Rynek: 
wystawiono tam cały szereg kolumn 
powitych zielenią w formie wielkiego 
baldachimu-czworoboku. Szczególnie 
ul - Bydgoska, tonęła,.w. zieleni wielkiej. 


Część miastu i burmistrzowi za “ich 


serdeczny zapał! A 
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Już o godz. 3 po poł. zaczęli gromadzić się 
na Rynku parafjanie, szczególnie wsześniej spie- 
szył lud okoliczny, aby czasami nie spóźnić 
się. Przyjazd ks. biskupa zapowiedziano na 
godzinę 4-tą. Ulicą Bydgoską raz poraz wi. 
dzimy maszerujące oddziały towarzystw, sto- 
warzyszeń, spieszy również  dziatwa szkolna, 
biel kościelna, towarzystwa i bractwa kościel- 
ne ze sztandarami i chorąświami 4 

U wyłotu miasta przy wielkim moście u stóp 
całego szeregu bram tryumfalnych poczęło się 
gromadzić duchowieństwo (14 księży) przybył 
również starosta bydgoski p. Bereta, pułkownik 
Karkosiek, zauważyliśmy również burmistrza 
miasta p. Wawrzyniaka, p. Płotkę, członka do- 
zoru kościelnego, cały szereg miejsc. obywateli. 
Po obu stronach vlic skupiały się tłumy pu- 
bliczności. O godz. 4 i pół zajechało auto bi- 
skupie. Wysiadającego arcypasterza powitano 
rozgłośnem, tysiącznem — niech żyje! Bur- 
mistrz przedstawia po kolei Ekscelencji obec- 
nych z którymi bardzo uprzejmie wita się ks. 
biskup, wreszcie zajmuje miejsce w pięknie 
przystrojonym fotelu, na wzniesieniu. Pierwsze 
słowa powitalne wygłosił burmistrz p. Wawrzy- 
niak, Mówił on o radości wielkiej swych o- 
bywateli, którzy poraz pierwszy witają biskupa 
Polaka i składał zapewnienie o gorącej, nieusta- 
jącej wierze, jaką ludność robotnicza pielęgnuje 
wraz z miłością dla Ojczyzny — wiarę ojców 
swoich. Kończąc, wniósł okrzyk na cześć ks, 
biskupa ordynarjusza, który zebrani trzykrotnie 
podchwycili ę 

W odpowiedzi ks, biskup dziękował za tyle 
serca, które już tu na wstępie "mu okazano, 
Wspominając historję ongiś zamożnego grodu 
życzył miastu, aby w Niepodległej Polsce, przy 
błogosławieństwie niebios szło ku wielkiej przy- 
szłości. Zachęcał wreszcie parafjan, aby jak 
w czasie niewoli zachowali serca nieskażone 
w wierze chrystusowej i w przywiązaniu go- 
rącem dla kościoła św. Zakończył wreszcie o- 
krzykiem na pomyślność miasta i jego obywa- 
teli. 

W tej chwili odezwała się orkiestra wojsko- 
wa 15 pap. a lud podchwycił śpiewną melodję 
modlitewną: „Kto się w opiekę, podda Panu 
swemu” śpiewając rozgłośnie Panu nad Pany. 
Baldaąchim umajony zielenią nieśli Bracia Ka- 
szewscy z Fordonu i Jarużyna. 

Uroczysta procesja przechodziła powoli ul. 
Bydgoską w stronę Starego Rynku i kościoła 
parafjalnego, aby lud pobożny mógł się nasycić 
widokiem swego ukochanego arcypasterza, któ- 
rego wyniosła, piękna postać górowała ponad 
głowami tylu setek wiernych. 

U wrót świątyni bardzo ładne przemówienie 
oprawione. w dobrą formę językową i styli- 


e 


styczną i oratorską wygłosił im, zarządu ko- 
ścielnego p. Płotka. W dzięcznem sercem przy- 
jął to przemówienie ks. biskup, który też w 
krótkich słowach odpowiedział mówcy, po?czem 
wprowadzono ks. biskupa do kościoła, W tej 
chwili zabrzmiał pod strop świątyni piękny 
śpiew na głosy „Ecce sacerdos magnus”, oto 
kapłan wielki.. Po krótkiej modlitwie ks. bi- 
skup zasiadł na tronie, po lewej stronie wielkie- 
go ołtarza. W imieniu swojem i parafjan prze- 
mówił do biskupa miejscowy administrator. 

Ks. Pruszak, Witał on w gorących słowach 
swego ordynarjusza, przełożonego, witał też jako 
arcypaslerza parafii, składając Mu należny hołd 
i cześć, W dalszym ciągu mówił on o gorącej 
wierze swoich parafjan i o wielkiem przywią- 
zaniu dobrego ludu roboczego do kościoła Św 
wspomniał o tych olbrzymich wysiłkach, jakie 
cała parafja podjęła, aby wybudować nową świą 
tynię Pańską. W końcu prosił ks. biskupa o 
błogosiawieństwo arcypasterskie dla parafj 

Piękną była przemowa ks. biskupa. Słu- 
chano Go z zapartym oddechem, z wdzięczno: 
ścią przyjmując jego słowa. Najbardziej roz- 
rzewniał i wzruszał ks, biskupa ten serdeczny 
odruch parafjan, którzy postanowili: własnanii 
siłami pobudować kościół, Wspominając o tem 
ks, biskup przepięknie przeprowadził porówna- 
nie budującego się kościoła z życiem katolika, 

Zaraz potem odbyła się uroczysta procesja 
żałobna za duszę zmarłych, celehrowana przez 
J. E. ks. biskupa. Po posiłku w plebanji ks. 
biskup bierzmował wiernych do późnego wie- 
czora, 

Na zakończenie tak uroczystego dnia jeszcze 
raz zgromadzono się przy różnokolorowych 
światłach na Rynku, aby uczcić ks, biskupa. 
Na cześć jego przemawiano, toastowano, grano, 
śpiewano, wygłaszano deklamacje. Zacna spo- 
łeczność Fordonu jak mogło i jak tylko umiała 
czciła swego pasterza. 

Należy dodać, iż przy moście powitalny 
wierszyk wygłosiła córka pp. Małkowskich, któ- 
ra wręczyła ks. biskupowi wiązankę białych 
róż. 

W uroczystości brały udział wszystkie to: 
warzystwa bez wyjątku. Wzorowy porządek 
utrzymywała miejsc. policja z komendantem na 
czele (b. ładnie przybrano posterunek staraniem 
p. Cichawłasa).. . Szpaler. w- czasie „uroczystej 
procesji tworzyła straż ogniowa w „mundurach 


(kom. Schreiber), | Rodzicami chrzestnymi przy, -, 


Bierzmowaniu byli: p. Bachowa i p. Kaszewski. 

W dniu dzisiejszym o godz. 8 rano ks. bi- 
skup odprawił cichą Mszę św. Kościół był 
szczelnie wypełniony wiernymi, Po nabożeń: 
stwie odbyło się w sposób bardzo uroczysty 
poświęcenie kamienia węgielnego pod nową 
świątynię Pańską. Ceremonji tej dokonał ks. 


biskup w asyście licznego duchowieństwa. 
Dzień 25 i 26 sierpnia długo zostanie w pa- 
mięci parafjan Fordonu i okolicy, 
i 


Wagrowiec. 


Z rody miejskiej. W ub, wtorek odbyło się 
posiedzenie rady miejskiej w sali posiedzeń ra- 
tusza, Po zagajeniu obraz przez p. dr. Kuliń- 
skiego i po przyjęciu do wiadomości sprawozda- 
nia z kontroli Kasy Kamelaryjnej za sierpień, 
przystąpiono do obrad nad sprzedażą Modrze- 
jewa. Ostateczna cena sprzedaży, przyjęta je- 
dnogłośnie przez radę wynosi 29,000 zł. Magi- 
strat jednak zastrzegł sobie prawo pierwokupu. 
Na tem program oficjalny obrad zakończono. 

W wolnych głosach poruszył sprawę bez- 


robocia w naszem mieście radny p. Walasiak, ` 


Wskazuje on na przykre położenie robotnika, 
który już teraz podczas żniw nie ma pracy. 
Burmistrz p. Kuchczyński przyrzeka postaw 
rać się o pracę i pieniądze ze sprzedaży Mo- 
drzejewa obrócić na.ten cel, Przy tej sposobno- 
ści apeluje p. burmistrz do obywateli, aby wy” 
kupywali kartki przeciw żebractwu regularnie 
co miesiąc, a nie dopiero wtedy, kiedy znagło- 
ny koniecznością bezrobotny zaczyna żebrać, 
Ze sprzedaży powyższych kartek miasto osię- 
śnęłoby kilkaset zł które możnaby przeznaczyć 
na danie zatrudnienia bezrobotnym. Radny p. 
Kamiński porusza sprawę eksmisyj, podając, że 
na miesiąc wrzesień komornik ma do wykonania 
40 eksmisji i wzywa magistrat do wstrzymania 
tej sprawy. Radny p. Gramse mówi, że znajdu- 
jemy się w błędnem kole i radzimy a nie go- 
spodarujemy. Za przykład wzorowej gospodarki 
samorządu stawia Szamotuły, gdzie braku 
mieszkań się nie odczuwa. Radny p. Stamber 
zrzuca całą winę za eksmisje na ochronę loka- 
torów, twierdząc, że gdyby jej nie było, to 
właścicieł wydzierżawiłby każde zbyteczne po- 
mieszczenie, Sprawę eksmisji przyrzekł bur- 
mistrz załagodzić. i 
Teraz parę słów pod adresem obywateli. Na 
ostatnich obradach jak zwykle ławy dła pu- 
bliczności świeciły pusikami, Obywatelstwo 
powinno interesować się gospodarką miejską i 
zużyciem podatków, tem więcej powinno u- 
częszczać na obrady, że nasza rada miejska 
pracuje zgodnie i obrady. są rzeczwiście cies 
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Osobiste. Dyrektor gimnazjum klasycznego 
w „Grudziądzu, p, Kiedryński powrócił w tych 
dniach z wakacji i rozpoczął urzędowanie. 


Wycieczka na Targi Wschodnie. izba Prze- 
mysłowo-Handłowa w Grudziądzu pragnie u- 
rządzić wycieczkę do Lwowa w czasie trwania 
Targów Wchodnich (4 do 15 września). Według 
otrzymanych od zarządu Targu wiadomości za- 
powiadają się one korzystnie z powodu znacz- 
nego udziału poważnych firm przemysiowych. 
Związek Towarzystw Kupieckich na Pomorzu 
zwraca się przeto z apelem do kupiectwa po- 
morskiego, aby skorzystało z nadającej się o- 
kazji i wzięło udział w wycieczce, Zgłoszenia 
kierować należy do Izby Przemysłowo-Handlo- 
wej w Grudziądzu. Zniżka kolejowa dla zwie- 
dzających Targi Wschodnie wynosi 66 proc. 


Stawi opór policji. Baczkowski Leon, zam. 
przy ul. Kościuszki 4 stawił opór policji. Miał 
się wylegitymować po zajściu, jakie miał na 
ulicy Lipowej, gdzie pobił przechodnia. 

Uczynił to jednak w komisarjacie. 


. Zgubił portiel. Wolnowski Aleksander za- 
wiadomił policję, iż zgubił pertfeł wraz z BO zł 
na podwórzu restauracji Słońskiego przy ul. 
Rzezalnianej. 


Nowy „zbawca”* świata. Do redakcji naszej 
w Grudziądzu zgłosił się Lucjan Czarnowski j 
jak sam mówi, wynałazł on „nowy sposób na 
zbawienie łudzi i to zupełnie bez pieniędzy”. 


"Myśl ta powstałą up niego w chwili, gdy został 


„bęzrobotnym umysłowym” i rzeczywiście eoś 
nie wszystkie klepki jego są w porządku, Chce 
on, by grudziądzanie zrzekli się wszelkich pre- 
tensyj do pieniędzy i jedynie magistrat byłby 
w posiadaniu gotówki, ale nię gotówkąby piacił, 
tylko kwitami. W sprawie tej ma się odbyć po- 
siedzenie 27 bm. w lokalu abstynentów przy ul, 
Radzyńskiej, 3, Kto nauczyć się chcę tej sztuki, 
jak za gotówkę daje się kwitki, niech się zgłosi 
o godzinie 7-ej wieczorem tego dnia. a posiądzie 
sekret i może jednącześnie zapisać się do no- 
wopowstającej organizacji Czarnowskiego, która 
nosić będzie nazwę: Organizacja Ekonomiczno- 
finansowa gburstwa Il. W tym wypadku dwójka 
rzymska ma „wielkie znaczenie”, gdyż ma ona 
wykazywać kategorje Grudziądza w stosunku 
do „wynalazku“ Czarnowskiego. Podzielił on 
bowiem „wynalazek” na 6 kategoryj i ostatnią 
jest jąk zapewnia, — naszą ziemia i inne pła- 
nety, a nad tem wszystkiem Bóg. Nie prawdaź, 
że to oryginalny i nowy wynalazek?! 


„Kradzież. Aresztowano za kradzież. Fran- 
ciszka Żołońskiego i Antoniego Koryniewskiego 
Kradzjeż zaś zgłosił Ignacy Butkowski, zam, 
przy placu 23-go Stycznia 27. Nieznany złodziej 
skradł mu tekę skórzaną wartości 12 złotych. 


Kiedyż żydzi zrozumieją?! Pisaliśmy kilka- 
krotnie o bezczelności żydowskiej w naszem 
mieście i wskazywaliśmy nazwiska i adresy firm 
tych, które mają napisy najpierw w żargonie, a 
później w języku polskim, Nie odniosło to do 
tego czasu pożądanego rezultatu i żydzi w dal- 
szym ciągu stawiają na pierwszem miejscu swój 
żargon, przeto ponownie zwracamy na fakt ten 
uwagę czynników miąrodajnych. 


Q czystość miasta. Dr. Lachowski interper 
lował na ostainiem posiedzeniu rady miejskiej 
w sprawie zamiatania ulic i innych dotyczących 
czystości naszego miasta. Pisaliśmy o tem kil- 
kakrotnie, a zwłaszcza o skandalicznem wprost 
zamiataniu. Niedość, że ulice zamiata się raz 
ra jakiś czas, ale jednocześnie zamiatą się je 
jakby z łaski. Zamiast najpierw pokropić wodą 
i dopiero zamiatać, robotnicy miejscy drapią 
ulice szczotkami, podrzuca tumany kurzu. 

W sprawie czystości ulic i lokali publicz- 
nych interpelowała również P, P, $. na ostat- 
niem posiedzeniu rady miejskiej, 

Rada miejska a Izba Przem.-Handlowa. W 
tych dniach prezydent Włodek i prezes rady 
miejskiej J. Szychowski podpisali i wysłali te- 
legramy do wiceprezesa rady ministrów Bartla 


joraz ministra przemysłu i handlu i następują- 
į cej treści: 


„Rada miejska w Grudziądzu uchwałą z dnia 
22. bm, stwierdziła, że ośrodkiem przemysłu 
i handlu Pomorza jest Grudziądz, wobec czego 
jedynie nasze miasto winno pozostać siedzibą 
Pomorskiej Izby Przemysłowo-Handlowej”. 

„Rezolucję powyższą powzięła rada miejska 
z uwagi na wydać się mające w najbliższym 
czasie rozporządzenie wykonawcze pana mini- 
stra Przemysłu i Handlu, wyznaczające ckręgi 
Izb Przemysłowo-Handlowych i ich siedziby. 

Zawody straży ogniowej. Dnia 4 września 
odbędą się w mieście naszem zawody straży 
ośniowej ochotniczej, w których udział wziąć 
mogą tylko straże, należące do Związku Straży 
Pożarnych Wojoów. Pomorskiego, Zbiórka nastą- 
pi o godz. 1,15 przy wspinalni straży grudziądz» 
kiej. Początek zawodów o godz. 1,30. Przed 
zbiórką odezwą się w mieście sygnały alarmo- 
we na znak rozpoczęcia zawodów. 

Strażacy winni się stawić w pełnym ryre 
sztunku, a mianowicie w mundurze bojowym, 
hełmie, pasie z liną i toporem. 

Zgłoszenia udziału w zawodach należy nad- 
syłać mie później, jak- da dnią 2 września do 
zarządu Związku Straży Pożarnych Wojew. Po- 
moskiego, Grudziądz, ratusz Il, gdyż później- 
sze nie będą brane pod uwagę. 

Bliższe informacje dotyczące zawodów po- 
damy w następujących numerach naszego dzien- 
nika oraz dokładny program, 
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odnowić przedpłatę na „Dziennik 
Bydgoski“, może to uczynić 
jeszcze gag w każdym urzędzie 
pocztowym. 


Podziękowanie, 


Po uroczygtościach naszych przystępu- 
jemy do miłego a wdzięcznego obowiązku 


. podziękowania, wszystkim tym, którzy przy- 


czyniłi się do urządzenia i upiększenia na- 
szego zlotu dzielnicowego, a w szczególności 
należy się szczere podziękowanie i uznanie: 

Prasie naszej za poparcie i propagandę, 
Której nam łaskawie udzieliła; 

władzy duchownej za szczęrą opiekę, ją- 
ką Sokolstwo nasze otoczyła; 
| władzom wojskowym za pomoc w umun- 
dyrowaniu i wyżywieniu tych mas sokolich; 

magistratowi m. Grudziądza, a szczegól- 
nie prezydentowi p Włodkowi, za łaskawe 
udzielenie pomocy przez oddanie boiska i 
zapomogi na wyżywienie drużyn sokolich; 

p. wojewodzie pomorskiemu b. min. Mio- 
dzianowskiemu za przybycie i serdeczne sło- 
wa zachęty wypowiedziane pod adresom s0- 
kolstwa; 

policji państwowej za wzorowy porządek, 
który utrzymała podczas całych uroczy- 
stości; 
~ dyrekcji Polskiej Kolet Państwowej za 
łaskawe udzielenie b. koszar, gdzie mogli- 
śmy ulokować drużynę sokolą, rekiorowi 
p. Ziółkowskiemu za udzielenie szkoły Kró- 
lowej Jadwigi na kwatery dlą drużyn żeń- 
skich; x . 

obywatelstwu grudziądzkiemu za przy- 
strojenie i upiększenię swych domów i go- 
ścinne przyjęcie naszych drużyn sokolich i 

. komisjom zlotowym za spełnienie tru- 
dnego gwego obowiązku. 

Wszystkim wymienionym, jako i nie z 
złej woli pominiętym, składamy z głębi sere 
naszych najserdeczniejsze podziękowanie. 

y CZOŁEM! 


Przewodnictwo Dzielnicy Pomorskiej 
Związku Tow. gimn, „Sokół” w Polsce. 


jmniał) 


chaojfmice 
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Osobiste, Ks. prof. dr, Kirstein powrócił z 
podróży dwumięsięcznej do Ziemi Świętej. Ks. 
dr. Kistrein zamierza wygłosić kilka referatów 
ze swych przeżytych wrażeń z tej cennej po- 
dróży. 


Walne zebranie członków konsumu urzędni- 
czego, urzędników państw, i komunalnych, od- 
będzie się dn. 5 p. m. we własnym lokalu przy 
ul, Głuchowskiej. Z powodu ważnych obrad, 
jakie będą omawiane na porządku zebrania, u- 
prasza się wszystkich członków 0 konieczne 
przybycie, 

Przyjęcie do pierwszej Komunji św. W nie- 
dzielę, dn. 28 bm. odbędzie się w kościele far- 
nym uroczyste przyjęcie dzieci do pierwszej 
Komunji św. 


$ńannabsżEnE'GR. 


Z ruchu Śpiewacześo. Dnia 23 bm. odbyło 
się nadzwyczajne zebranie tow. śpiewu „Lut- 
nia” w sali „Sokolniczówka”, Przewodniczył 
prezes p. Burczyk. Na wstępie odśpiewano jed- 
mą zwrotkę „Boże coś Polskę", poczem obrado- 
wano nad poszczególnemi punktami porządku 
obrad, Uchwalono m. in, urządzić 2 października 
koncert w Boluwie i w listopadzie wieczór hu- 
moru w Starogardzie. 

Po zebraniu odbyła się w gronie tow. skro- 
mna zabawa taneczna, na której po raz pierw- 
szy wystąpiła własna niedawno utworzona or- 
kiestra. 


Tutejsze Tow. Upiększenia Miasta uchwa- 
lilo na swem ostatniem zebraniu rozdać 15 na- 
śród za piękne udekorownie okien, balkonów 
it d y 

Pod zarzutem kradzieży przytrzymano na 
dworcu w Tczewię niej Ericha Friedmanna, sy- 
na Bartłomieja Friedmanna z Steklina, Posądza 
się go o kradzież roweru i długich butów na 
szkodę Stanke'go z Dęblina, paw. kościerski. 

Odroczenie poświęcenia sztandąru. Przewi- 
dziana na dzięń 28 bm. uroczystość poświęcenia 
sztandaru Tow. Powstańców i Wojaków w Ry- 
wałdzie została odroczona do 4 września br. 

Rybakowi z Michalskiemu z Ocypla skra- 
dzieno sieć długości. 18 m. i 5 par żaków. 
Sprawców dotychczas nie wykryto, 
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„DZIENNIK BYDGOSKI” niedziela, dn 


ła 28 sierpnia 1927 r. 


|. Tczew j 
e 

Zastraszające zwyrodnienie młodzieży. 
wna kobieta, mężatka, zbierając kłosy na tere- 
nie tczewskiego pola, została napadnięta przez 
jakiegoś człowieka, który ją chciał zniewolić, 
Wystraszony energiczną postawą i krzykiem 
niewiasty, zwyrodnialec ułotnił się. Policja jest 
na tropie nie tylko jego jednego, albowiem w 
ostatnich dniach zostały zaatakowane dwie 
dziewczyny na wale kolejowem w pobliżu ogro- 
du Strzeleckiego przez dwóch lekkoduchów. 
Jeden z tej trójki już siedzi pod kluczem, zaś 
dwóch, jeden woźnica a drugi szofer jeszcze się 
ukrywają, 

Wyszło szydło z worka. W Knybawie z o- 
grodu p. Laszewskiego od jakiegoś czasu ginęły 
owoce w większych ilościach. Nareszcie wyszło 
na jaw, że owecę wynosił niejaki B., który 
pełnił obowiązki ogrodnika w gospodarstwie 
p. Łasiewskiego. 

Ze sportu. O godz. 2 popoł. w niedzielę, 
28 bm. na boisku przed Szkołą Morską spot- 
kały się dwie drużyny piłki nożnej. Grę rozpo- 
częła „Olimpja” i zdobyła po 3 minutach pierw- 
szą bramkę, strzeżoną przez środkowego. Na- 
stępnie „Olimpja” zdobyła jeszcze 6 bram. Za- 
kończono mecz zwycięstwem dla Tczewa w 
stosunku 7:0 (4; 0]. 

Zarząd Pomorsk. Zw. Osadników Rolnych 
wzywa służbę folwarczną, pragnącą nabyć o- 
sady z parcelacji, do wpisywania się w szeregi 
Pom. Zw. Osad Rolnych. 

Sekretarjat mieści się w hotelu Dworcowem 
w Tczewie i czynny jest od godz, 8 do 12 przed 
poł. tylko w środy i sokoty. 

Z rynku. Ceny przeciętne: wieprzowina 1,90, 
Wołowina 1,50, skopowina 1,40, cielęcina 1,10, 
1,20, masto 2,90—3,60, smalec 2,80, łój 1,80, 
jaja 2,70—2,90 mendel, kury od 4—5 zł za 
sztukę, kurczaki 2,00—2,80, kaczki 5,50, węgo- 
rze 2,70, szczupaki 1,60, liny 1,70, płotki 0,60— 
1,00, flundry 0,60—0,70 gr., gruszki 1,00, jabłka 
0,60, wiśnie 1,00-—1,20, kapusta 0,10—0,15 gr., 
marchew 0,15, groch szablasty 0,25, ogórki 20— 
40 gr., kartofle 0,07—0,10 śr. 

Zawody pływackie niem. tow. „Turn i Sport- 
verein 1862", Na dzień 28 bm, zapowiada nie- 
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wielkie zawody pływackie w Tczewie. Zawody 
te rozłożono na 3 klasy, mianowicie: I kl. dla 
młodzieży do t7 lat, IL kl, dla pań i panów po 
35 latach i IH. kl. główna, w wieku średnim 
od 20 do 35 lat życia. 

Do wszystkich zawodów mają prawo sta- 
wać tak panie jak i panowie, Zapisy przyjmują 
do 24 bm. włącznie pp. Sygfryd Meyer i Paweł 
Klein w Tczewie. 

Początek zawodów dla młodzieży klasy L 
o godz. 1,30 w południe, w klasie drugiej o godz, 
2,15 a klasa III. rozpocznie punktualhie o godz. 
3-ej pppołudniu. A co robią nasze koła pły- 
wackie? 
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tow, gimn. „Turn i Sportverein 1862" 


niej. Kwocza Stanisława z Poznania, po- 
szukiwanego oddawna za liczne kradzieże 
i napady. 

Na widok policji K. starał się ukryć W 
stodole jednego z gospodarzy, w już poprze- 
dnio przygotowanem schronisku. Przychwy- . 
cono go jednak i oddano do dyspozycji 
władz sądowych w Poznaniu. 


Goście angielscy, | 


24 hm. o godzinie 15 przybyły do 
Pucką trzy zapowiedziąne hydroplany, 
wojskowe „Iris“ nr. 185, „Valkyrie“ nr. 
186 i „Singapore“ nr. 179. Załoga ich 
składa się z 24 ludzi, w tem 10 ofice» 
rów pod dowództwem komandora 
Maicock. Na przyjazd hydroplanów 
przybyli z Warszawy attache wojsko- 
wy angielski pułk. Bridge oraz szef 
departamentu lotnictwa M. S. Wojsk. 
pułk, Rayski. W ciągu 3-ch dni poby- 
tu na polskim wybrzeżu załoga hydro- 
planów angielskich będzie gościem 
naszej marynarki wojennej. 


BRZĘŻNO NOWE. (Przychwycony opry- 
szek) W ub. niedzielę policja aresztowała 
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Nocny dyżur ma do dnia 2 września apteka 
pod „Lwem“, Rynek Nowomiejski. 

Pięciolecie T, K, S. Dnia 4 września T. K. 
S. Toruń obchodzi pieciolecie swojej pracy na 
polu rozwoju polskiego sportu na Pomorzu. 

Program uroczystości nast.: 1) Msza św. o 
godz. 8 rano w kościele św. Jana; 2) zawody 
pływackie w porcie zimowym; 3) turniej teni- 
sowy na własnych kortach; 4) zawody bokser- 
skie w Strzelnicy; zawody w piłkę nożną o 
mistrzostwo Polski z K. S. „Czarni“ ze Lwowa, 
na boisku miejskiem przy szosie Chełmińskiej. 

Wieczorem o godz. 20 odbędzie się w loka- 
lu klubowym przy ul. Krółowej Jadwigi 13-15 
pierwsza uroczysta akademia, $ 

W biurze Izby Przemystowo-Handlowej w 
Toruniu — Żeglarska 1 — można przejrzeć: spis 
jarmarków i targów tygodniowych województwa 
Pomorskiego na rok 1928. Prospekt trzeciej 
miedzynarodowej wystawy wynalazków w Lon- 
dynie, mającej odbyć się w październiku br. 

Warunki dostawy ziemiopłodów, jak ziem- 
niaki, groch, fasola itp. dła francuskiej armji 
okupacyjnej w Nadrenii. 

Znowu samobójstwo. Dnia 24 bm. w godzi- 
nach południowych znaleziono na prawym brze- 
gu Wisły trupa mężczyzny, lat około 28, który, 
jak się okazało, popełnił samobójstwo wystrza- 
łem z rewolweru. Jak stwierdzono jest to niej. 
Antoni Sobieszczański, zamieszkały przy ul. 
Mickiewicza 123. Zwłoki denata przewieziono 
do kostnicy miejskiej. Przyczyny samobójstwa 
nie ustalono. 

IM. zawodowa szkoła dokształcające (żeń. 
ska) w Toruńiu przyjmuje zgłoszenia nowych 
uczenic w wieku 14—18 lat, a zatrudnionych w 
handlu, przemyśle i biurach 4 września br, od 
5—7 godz. popoł. w Il. szkole powsz. przy ul. 


Wały i w VI szkole powsz. na Mokrem — Łąc 


kowa 5. 

Oskarżeni o ucieczkę z więzienia Władysław 
Gabryel z zawodu ślusarz, lat 35, Czesław Dy- 
boczewski lat 24 i Wiktor Kuszczyński lat 22, 
uprzykrzyli sobie pobyt w tutej. więzieniu, w 
którem odsiadywali dłuższą karę za różne prze- 
stępstwa i dnia 6 kwietnia br. uciekli przy po- 
mocy dorebionych kluczy, by użyć upragnionej 
swobody. Uciekinierów jednak zaraz schwyta- 
no i osadzono z powrotem za kratkami, Za czyn 
ten stanęli oni w dniach ostatnich przed sądem, 
W toku rozprawy okazało się, że uciekinierzy 
nie uszkodzili zamków więziennych, dla tego 
sąd nie mógł znaleźć powodu do ukarania i 
oskarżonych za samowolne opuszczenie więzie- 
nia uwolnił. 

Nauka w szkołach zawodowych. Pracodaw- 
com i opiekunom przypomina się o obowiązku 
zgłaszania i posyłania do szkół dokształcających 
młodzieży obojga płci w wieku od 14—18 lat, za- 
trudnionych w handlu i przemyśle. Nauka roz- 
poczyna się 1 września; zgłaszać należy się naj- 
później do 14 września i to: chłopców u kiero- 
wnika 1 szkoły dokształcajacej zawodowej w 
budynku szkoły wydziałowej przy placu św. 
tarzyny oraz u kierownika I. szkoły: do» 


kształcającej w budynku I. szkoły powszęchnej 
przy ul. Prostej 4, Dziewczęta zaś u kierowni- 
ka HL szkoły dokształcającej żeńskiej w bu: 
dynku II, szkoły powszechnej przy ul. Wały — 
Za niezgłoszenie, grozi kara do 6 tygodńi are- 
sztu i grzywna od 50—250 zł, i UŁO 

Do jaskini gry w Sopocie i toruńczycy hr 
częszczają. W jednym z ostatnich numerów ty- 
godnika „Kurjer Bałtycki”, wychodzącego w 
Gdyni, ukazała się lista osób Polaków, którzy 
uczęszczają do jaskini gry w Sopocie, Pomiędzy, 
innymi znaleźli sę również i dwaj znani w sze- 
rokich kołach adwokaci z Torunia, p. B. f 
p. E. 

Pomorski Zw, Młodzieży wiejsłciej jedzie na 
dożynki do Spały. Na doroczne święto dożynek, 
które się odbędzie dnia 28 bm. w Spale, wy: 
jeżdża również delegacja Pomorskiego Związku 
Młodzieży Wiejskiej. 

Wpisy w I szkole powszechnej. Kancelarja 
L szkoły powszechnej przy ulicy Prostej 4 za» 
łatwia 27 i 29 bm. od godz, 8-ej dalsze wpisy 
dzieci urodz. 1920 r. Przedłożyć należy dowód 
szczepienia przeciw ospie i metrykę urodzenia 
dziecka. : 


Kradzieże zgłosili: Zabel Anna z Torynia 
zgłosiła kradzież 200 mk, niem, Mazurkiewicz 
Wojciech z Torunia, zgłosił kradzież przez wła- 
manie 1 ubrania, wartości 40 zł. 


Urzędnik prokuratury wykradł kolegom re- 
wołwery, Dnia 12 bm, odbyła się w sądzie ov 
kręgowym w Toruniu rozprawa przeciwko Ja- 
nowi Wisłockiemu, byłemu urzędnikowi proku- 
ratury, oskarżonemu o kradzież kilku rewolwe 
rów z biurek swych kolegów, które mieli w 
przechowaniu jako aserwaty sądowe, Wisłocki, 
który ma lat 24 po wyjściu z wojska był tylka 
miesiąc urzędnikiem sądowym, a w ciągu jedne- 
$o roku popełnił okeło 20 różnych kradzieży, 
Rzeczy skradzione sprzedawał różnym paserom. 
Prócz tego, będąc w wojsku, wyłudzał od swej 
narzeczonej, która była służącą w „Połonii”, ró- 
żne kwoty pod pretekstem ożenku. Sąd skazał 
pomysłowego młodzieńca na 1 i pół roku wię- 
zienia. PTE 


Dsiedliiam się w Toruniu 


jako ' (18465 
lekarz specjalista w chorobach 
ocznych 


Jr. med. Kara Krtppik 


b. asyst. Kliniki oczn Uniwersytetu Poznańsk 


Przyjmuje od 9!/,—121/, przed południem 
i od 4—6 po południu. 


ul. Mostowa nr. 38, I. piętro, 


(blisko ul. Szerokiej), -—— Teleton nr. 355 
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Piwa Myślęcińskie 
odznaczone 

Dyplomem uznania Miasta Bydgoszczy. 


Nie ij innego, dokąd nie spróbujesz. [19713 
Żądaj wszędzie. 


WĄGRÓWIEC. (Sprostowanie). Od adw. 
H. Myszkowskiego otrzymaliśmy nast. spro- 
stowanie: Nieprawdą jest, że kiedy Kron, 
zastępca kantora Kauffmanna zaczął czyta- 
nie talmudu, podszedł do niego inny młody 
żyd Gutgold, ściągnął go z krzesła i wypo- 
liczkowął. Natomiast prawdą jest, że w 
bóżnicy żydowskiej nie było żadnej bójki, 
a. tylko Kron napadł na ulicy i pobił dotkli- 
wie młodego Gutgolda, na skutek czego 
ojeiec tegoż, kupiec Jakób Gutgold wytoczył 
przeciw Kronowi skargę o pobicie, REA KA 


Diaczego nie wygrałeś (19442 | 
dotychczas w loterji państwowej? 


Bo nie kupiłeś losu w kolekturze 


Pawła Billerfa „jzu 


Brzy Rynku Nov. 
Co 2. [os Wygrywa, a można wygrać 650.080 n. 
Losy I. klasy już są do nabycia, Cena 1/, = 
10 zł, !/» =20 zł, 1/, = 40zł. P.K.O. 907 do4 
Poznań, Plan gry wysyłam na żąd. bezpłatnie 


Kio wygrał na lotergi? 


W piętnastym dniu ciągnienia XV pań- 
stwowej loterji klasowej, główniejsze wy- 
grane padły na numery następujące: 

400.000 zł. na nr. 34560, J E 

10.699 zł. na nr. 56409. 

3.080 zł. na nr. 10073. 

2.000 zł. na n-ry: 14311 43507 49196 59918 
84510 94356. 

1.000 zł. na n-ry: 3513 12789 18074 29858 
22300 39569 46468 48692 52874 67475 71872 19601. 

600 zł. na n-ry: 2767 6915 11075 16202 18083 
18152 19948 33533 34054 37267 37428 45938 49546 
50780 58820 69195 69233 73628 84524 85226 36861, 

560 zł. na n-ry: 981 2680 6604 7062 14925 
15708 21612 26492 29400 34305 37535 40006 42194 
50829 55464 57708 59009 70382 73269 75101 75795 
80924 81192 81952 94723 96775. 

400 zł. na n-ry: 1883 1060 3464 4590 7518 
9457 10727 12930 13610 13908 16221 19166 19653 
25189 21247 30110 34433 38558 39058 39734 40931 
42073 43245 44774 45628 45998 46151 46186 47192 
47536 17673 47845 49509 49651 50273 53823 55212 
55802 56174 56986 57254 58441 59490 67832 72189 
72702 12847 73505 75004 78792 78976 81428 85146 
85787 86620 86695 87767 88337 90548 92410 96525 
99218 104959, . 

300 z. na n-ry: 141 668 813 1579 1987 1996 
3496 4715 5574 5904 8164 8367 9173 9427 9640 
9924 10134 11804 11692 12392 12836 13000 13115 
15486 15515 15593 15760 16759 17886 19040 19559 
19790 19937 20157 21249 21464 21519 22380 22690 
23813 24526 26034 30238 30416 30737 30741 31449 
33668 33867 35919 36505 36674 38139 30409 39533 
40182 40186 40464 40875 42614 43219 44360 44775 
44367 45028 45830 46105 46435 46558 48621 50951 
51466 51625 51864 53546 53934 53993 04455 54637 
54650 54893 55859 56340 57951 58252 59695 59756 
60218 60822 61529 61881 61894 62297 62351 62566 
63647 63847 63853 63988 64556 66369 57335 67515 
68270 68585 68791 68931 69120 66232 10951 72356 
73297 14837 74923 15146 76147 76245 18574 19513 
49789 86262 86943 87906 88572 89831 90554 91050 
91133 91599 91727 91848 91995 92119 92428 92694 
94700 95619 95875 96045 96964 99081 99506 
100025 101963. 


1. Padstwowa Loteria Klasowa 


Główna wygrana 650.008 zietych 
oraz dalsze wygrane po (17700 

400.960 zł, 258.089 zł, 100.600 zł I t d. 
Cena losue], kl.: ?/, - 40 zł, 1/, - 20 zł, 1/, - 10 zł, 
Zamówienia listowne załatwia się odwrotnie. 
Dworcowa 17 


M. Rejewska, Digos 


LJ 


Telefon nr. 27 
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Ubrania - płaszcze damskie 

i męskie - ubranka - płaszczyki 

kurtki astrachanowe, pluszo- 
we, barankowe i inne 


Towary bieliźniane i pościelowe 


— Panie redaktorże, co pan miszli 
o panu generał? Jakto o jakim gene- 
rał.. przecie jest tylko jeden, pan ge- 
nerał Zagórski. On doprawdy powi- 
nien sze nazywać Zagórski-Zamorski, 
zato co un jest już za górami i za mo- 
rzami. Ja sze nie spodziewał, że z pa- 
na generał j est taki niewdzięczny 
kreatury. Pan marszałek z nim jak 
ze swoim synem, daje mu kwatery, 
wiktu, kieszonkowy pieniędzy i czą- 
gle sze pita, co z nim jest, a un robi 
mu z przed nosem drapaka. 


Odnajdzenie pana generała z moim 
sukiem zrobił fiasko. Pan wi dlacze- 
go? Bo pan generał poszedł sze zaraz 
wikąpać i stracił antokolowego za- 
pachu, na który ona była tresowana. 
A teraz to pan generał płynie już na- 
wet morzem do Brazylji. Un zabrał 
na droge wszystkie gazety, co sze o 
niego kłóciły, Jak un po ty lektury 
nie dostanie morski choroby, to on 
ma bardzo mocnego organizmu. I 
szkoda, że my stracili takiego zdro- 
"wego człowieka, co un mógł jeszcze 
sto lat.z pożytkiem dla kraju praco- 
wać. On mógłby sobie nawet te lata 
służby podzielić: połowy przy linji na 
aeroplanu a połowy na szledztwie w 
Antokolu. 


Panie redaktorze, ja panu sze co 
przyznam. Ja był dziś z wizytem u te- 
go nowego Teaterdyrektor pana Sło- 
my. Jak sze nazywa... Stomy? Niech 
bedzi Stomy. Ja go prosił, aby un zo- 
stał moim kundmanem. Ja mu dam 
rabatu i krótkoterminowego kredytu. 
A on zaczął mi sze szmiać prosto w 
nosu. Katzendrek (powiada) ja mam 
już inne golarze tu w Bydgoszczy, 
nie takie paskudne żydy, jak ty. Ja 
go pitam: kto taki bedzi panu golić? 
a un mówi: mnie po każdy premie- 
rze ogolą panowie recenzenty. Pass 
auf (powiada) po pierwszy premiery 
to oni mi delikatnie nasmarują z pa- 
chnącem midłem. Na drugi premiery 
beda mi już skrobać brody, a na trze- 
ci to mi flakonem puszczą takiego 
gryzącego tuszu, że mi z pewnością 
gęby spuchni. I oni to zrobią całkiem 
bezinteresownie, To poco ia mam do 
czebi chodzić z moim brodem? 


Widzi pan redaktor, ja jednak do- 
brze powiedział, że un sze nazywa 
Słomy. Bo i jemu panowie recenzen- 
ty zrobią kiedyś taki młocki, że z nie- 
go zostanie samy słomy tylko... 
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„DZIENNIK BYDGOSKI“ niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. 


— Walki zapašnicze w Resursie Kupiec- 
kiej. W dniu wczorajszym walka wolno a- 
merykańska Popławski — Serakhi nie zo- 
stała rozstrzygnięta. Sarakhi technicznie 

cznie przewyższał Popławskiego. W dru. 
glej parze Frenkel-Sam-Sandi zwyciężył 
chwytem z podwójnego nelsona w czasie 14 
minut Frenkel. Nadzwyczaj jnteresującą by- 
ła walka Zaremby z Gabureńką, Świetna or- 
jentacja Zaremby sprawiła, że nietylko wy- 
dostał się z groźnego chwytu przedniego pā- 
sa silnego kozaka, ale nawet zdołał przytem 
przeciągnąć go i położyć na łopatki, po u- 
pływie 4 minut. Zarembę gorąco oklaskiwa- 
no. Ostatnia walka między Banaśkiewi- 
czem a Wyrzykowskim, miejscowym amato. 
rem, zakończyła się szybkiem zwycięstwem 
Banaśkiewicza, po upływie 5 minut. 

Dzisiaj nadzwyczajny okaz walk zapaśni- 
czych. Walczyć będą: Zaremba — Frenkel, 
decydujące spotkanie Rogenbaum — Badurski, 
drugie decydujące spotkanie Gaburenko — 
Popławski i boks anglelski do 10 rund match 
Sarakhi — Banaśkiewicz. Walki poprzedzi 
jeszcze rekordowa sensacja Mortona, który jako 
żywy trup da się zakopać do ziemi na głębo- 

| kości przeszło 1 metra. Morton zamierza prze- 
bywać pod ziemią 50 minut (dotychczasowy re- 
kord 48 minut). Dzisiejszy dzień zatem, jak 
i niedzielny, wypełnione będą całem szeregiet 
niezwykle interesujących walk, 


Z ŻYCIA TOWARZYSTW. 


Baczność, Tow, Powstańców i Wojaków 
„Macierz“! Nadzwyczajne zebranie Tow. 
Powstańców i Wojaków „Macierz“ odbędzie 
się w sobotę, dnia 27 bm. w lokalu p. Patze- 
ra przy ul. Św. Trójcy o godz. 7 wieczorem, 
Jaknajliczniejszy udział wszystkich człon- 
ków pożądany. Zarząd. 

Baeczność, Tow. Powstańców i Wojaków 
„Wilezak - Okele"I Nadzwyczajne zebranie 
Tow. Powstańców i Wojaków Wilczak-Okole 
odbędzie się w sobotę, dnia 27 bm. o godz. 7 
wieczorem w lokalu związkowym „Złoty 
Róg“. Zarząd. 

Baczność, Tow. Powstańców i Wojaków 
„Jachelee'! Nadrwyczajne zebranie Tow. 
Powstańców i Wojaków „Jacheiee" odbe- 
dzie się w sobotę, dnia 27 bm. o godz. 6.30 
wieczorem w naszym lokalu związkowym, 
u Trzebiatowskiego. © jaknajliezniejszy 
udział wszystkich członków prosi Aarząd. 

Członkowie Związku Oficerów  Rererwy 
Koło Bydgoszcz. Wycieczka do Ciechocinka 
wyrusza dnia 28. bm. o godz. 6,20 rano, Gdy- 
by jednak nastąpiło odłożenie wycieczki, to 
wówczas będzie wywieszone w oknie wystawo- 
wym u kol, skarbnika, Pilaczyńskiego, Gdańska 
nr. 163 zawiadomienie, 

Bydgoskie Towarzystwo Wieślarskie. Ple- 
narne zebranie odbędzie się we wtorek, dnia 
30. bm wiecz. o godz. 8 w sali Resursy Kupiec- 
kiej. Uprasza się o punktualne i liczne przyby- 
cie ze względu na ważne sprawy. 

Stow. Młodzieży Polskiej „Welność* Bie. 
lawy. Zebranie informacyjne dziś o godzinie 7 
wieczorem w szkole, 

O. P. N. Sokół V Okole-Wilczak. Zebranie 
informacyjne dziś o godz. 7,30 wiecz., w lokalu 
pod „Aeroplanem', Bardzo ważne sprawy. 
Sympatycy sportu mile widziani. 

K. S. „irea“. Dziś w sobotę, o godz. 7 wiecz. 
schadzka u kolegi Woiciaka. Z powodu wy» 
jazdu do Żnina na zawody komplet obu dru- 
żyn pożądany. Zabrać kostjumy klubowe i 
własne. 

S. M. P. „Promyk“. W niedzielę, 28. bm. 
o godz. 4 po poł. zebranie plenarne oddziału 
młodszego na sali parafjalnej przy kośc. św. 
Trójcy, Na porządku dziennym wykład leka- 
rza, W środę, o godz. 6,30 przechadzka oddzia- 
łu starszych, W piątek o godz. 7 wiecz, ze- 
branie zarządu oddziału starszych. 

K, S. Korona. Dziś w sobotę, o godz. 7-ej 
wieczorem w lokalu p. Mellera plac Piastowski 
odbędzie się zebranie informacyjne w sprawie 
niedzielnych zawodów. Wyjazd do Gdańska I. 
druż. celem rozegrania zawodów. Nowi człon- 
kowie mile widziani. 
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Dzielną, fachową 


większego, przemysłowo- 
handlowego 
Posiadacza przyjmę jako | warszawskie poleca Jagiel 
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„Mrówka do filji Dzien. 
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Tow. Powstańców i Wojaków „Macierz“, 
Bibljoteka otwarta w niedzielę, 28 bm. od godz. 
12—1 w poludnie, i 

Polskie Zjednoczenie drobnych Kupców. 
Walne zebranie w niedzielę, 28 bm, o 5-tej pó- 
południu w lokalu p. Mellera, plac Piastowski 
nr. 2, Liczny udział członków konieczny, 


Zebranie Stow. Kat. Abstynentów na Bie- 
lawkach odbędzie się w niedztelę, o godz. Ż 


popoł, w szkole. * A 
Zebranie Chrz. Z. Z. filii transportowców i 
oddziału kluczników odbędzie się w niedzielę 
dnia 28. bm. po południu o gódz. 3-ciej w „O- 
gnisku” ul. Jegliellońska 71. Na porządku 
sprawy zarobkowe, urlopy i inne. Ref. sekr. 
okr. A. Gołąbek. O liczny udział uprasza 
Zarząd. 


Giełda warszawska 
z dnia 26 sierpnia. 
Waluty: Gotówka. 
Dol. Stan. Zjedn. tr. 8,91 sp. 8,98 kup. 3,89 


Dewizy: ) 
Belgja + » « «tr. 124,52 sp. 134,83 kup. 124,51 
Hołandja . « „ 358,40 „ 9,30 „ 357,0 
Londyn « - + „ 043,49 „ 043,60 „ 043,48 
Nowy Jork - > 008,93 „ 008,95 „ 008,91 
Paryż + « « « „.055,07 „ 055.16 „ 03459 
Praga « « « » „ 026,51 „ 026,57 „ 026,45 
Szwajearja -« « „ 172,48 „ 17291 „ 172,08 
Wiedeń + e » „ 126,05 „ 12687 „ 125,74 
Włochy + + + „ 048,75 „ 04887 „ 048,63 


» 

Papiery państwowe i obligacje: 
pożyczka kolejowa - + + 6000,60 000,00 102,75 
pożyczka kol. konw + + + 000,00 000,00 059,00 
ś-proc. poż. prem. dol. « 000,00 059,00 058,75 


Akeje: w złotych: 


Bank Polski. » « « « ee a » + 136,50C—-138,00 
Bank Dyskontowy >» +» è. —132,58 
Bank Handlowy. s» » s= = -133,09 
Bank Zw. Sp. Zarob, » » + . . 86,00— 85,60 
Siła i Światło. « « « « « » « « $5,00— 96,00 
W. T. F. Cukru. » » « e « © - 05,00— 04,98 
Łazy s tt tee e ra 001 — 00.38 
Wysoka. » « » e + s a 1 2 2» —123,09 
W. T. Węgla « « « « « « » . a 94,00— 93,08 
Nobel. > « «+ + + 1 « or « 50,00— 49,50 
Cegielski « + «+++ a 14, —— 39,5 
Lilpop * * * r ++ + e 6 e > — 29,75 
Modrzejów + « « « + » =. » » 08,05— 09,0 
Ostrowieckie Zakłady + « » » « — 88, 

Pocisk » » « « » 6 « « + 63 + 2,10—— 02,15 
Starachowice + « « « « « « „ 62,50— 68,75 
Ursus « « «i « » : « » i +... « — 17,5 
Zawiercie « + « e 2 1 + 4a 0 1 — 37,58 
Żyrardów » » « „att. 4a.  — 1%, 
Borkowski >» « sea a e + © 08,80— 08,30 


Ceduła Urzędowa Giełdy Pieniężnej 
w Poznaniu, 
POZNAŃ, dnia 26 sierpnia 1927 roku. 


Bank Przemysłowców I—II em + 60 
Bank Związku Spółek Zarob, I-—XI em. 85— 


Hartwig C. I em. 48,— 
Herzfeld Viktorjus I em, 50— 
Dr. Roman May I—V em. 94,50— 85 
Unja (dawniej Ventzki) I—III ex kup., 22,58 


SEE EE REED ARARA IRAE AE RR AA 
Bank Polski płacił dnia 27 sierpnia za: 


dolary amerykańskie 8,88 
funty szterlingów 438,29 
franki szwajcarskie 171,71 
franki francuskie 34,83 
marki niemieckie 211,47 
guldeny gdańskie 172,30 
szylingi austrjackie 125,49 


liry włoskie 


Stan wody w Wiśle dnia 27. sierpnia ra. 
no: Płock 0,95; Toruń 0,97; Fordon 1,15; Chet. 
mno 1,03; Grudziądz 1,28; Korzeniewo 1,69; 
Piekło 1,02; Tczew 0,84; Einlage 2,42; Schi- 
wenhorst 2,66. Na całej Wiśle dalsze opada- 
nie wody. 


— Zwracamy uwagę na dzisiejsze 
ogłoszenie „Bydgoskiego Domu Towaro- 
wego”, który z dniem 1 września br. 
otwiera swoje podwoje w gmachu 
Chudzińskiego i Maciejewskiego. 


DOO ERO JED RE O ES LE a Tenat 


sanja aT 


przyjmuję do szycia i krojn. iw obywatelskim domu 
M. Józwiak, Pomorska 40. 


dla uczni szkolnych. Zgł 


(19870 Dutkiewicz, Chrobrego 18. 

POTY EDITE NOE FALE za 10475 

S 5 Å umeblowane do wynaje- 
Lokalu 


ROZMAITE 


poszukuję. 


dam | lońska 4, 19690 


Poda 


Dworcowa *nr. 2. EE > 
T-10444 telt iż firma Wawel, wy- 
” twórnia obrazów i luster, 
przeniesioną została z 


Placu Piastowskiego 7, na 


do aś! 5z. Klich. 


j Leona Jaworskiego w Bycdgoszczy i 


ję ogłasza 
| wpisy na rok szkolny 1927-28. 


; Program obejmuje naukę gry 
B a) na skrzycach x si 
| B na fortapianie | Kursy: elementarny, wyżeży, 
$ c) na wiotonczeli | "a"Yższy A FU 
R à) ćwiczenia asambiowe I orkiestrowe F 
k e) naukę teorji, harmonji, kontrápunktów % 
5 I historji muzyki. c 


w odbywają się codziennie ;* 


g. 11—1 przed południem 
i od godz. 4—6 po południu $ 


g Lokal szkoły muzycznej znajduje się przy 
Ą ul. PO 13-14, ll 10826 dom R J 


_ Po odebraniu na ea decyzji dose przez 
komornika sądowego majątku ordynackiego Trzeboń 
p. Walentemu Walczakowi oddany został tenże majątek 
nowemu dzierżawcy p. Franciszkowi Siewkowskiemu 
w rzeboniu w myśl zawartego z „nim kontraktu 


dzierżawnego. (19619 

Trzeboń, dnia 25 sierpnia 1927 r. 

Jerzy Małęcz-Kusowski Ulryk baron Offenberg 

ordynat na Trzeboniu. kurator zarządzający 
ordynacją Trzeboń. 


Sprzedaż przymusowa. 


W poniedziałek, dnia 29. 8. br. o godz. 7-mej 
przed poł będę sprzedawał w Rzeźni Miejskiej ulica 
Jagiellońska, najwięcej dającemu za gotówkę: 19728 


4 świnie około 230 kg. 


3cielaąki ` „ ,. 100 ;, 
3skopy.. p- 30 p 
PE am Bamia, ` komornik sądowy’ v w ' Bydgoszczy. 


[Bydgoska Gaz 
; sprzedaje hurtownie i „ky bożej 


Benzol pierwszorzędnej jakości. 
Wysyłka owth w beczkach gazowni. 


Koks rozmaitych sortymentów. 
Ceny przystępna — obniżone. 


p Zgłoszenia pisemne uf. Jagiellońska 38 | 
$ 12982) ,, Pietoniógne 1 nr. MA i esT. i 


Potrzebuje 


300 krzeselek kinowych 
i 000 krzesełek zwykłych 


używanych, w dobrym stanie. Ewentualnie 
w mniejszych partjach. Oferty do Dziennika 
Bydgoskiego pod „Krzesła, (19386 


Kompletnie urządzona 


fabryka mebli i wyroków drzewnych 


z maszynami, silnikami, 
oddzielnym murowanym budynkiem fabrycznym 
oraz dwoma mieszkaniami w Łodzi, zaraz do 


wydzierżawienia luk sprzedania. 


Oferty sub. „Fabryka“ do biura ogłoszeń S, 
Fuchs, Łódź, Piotrkowska 50, p. (19599 


Lolo: i luting dentystyczna 


we wszystkich karatach, jak również wszelkie przy- 
bory w zakres dentystyki wchodzące, stałe na składzie. 
Reperacja maszyn dentystycznych na miejscu. (F-10440 


Skład dentystyczny „DENTOS“ 


Telefon nr. 403 Bydgoszcz ul. Gdańska 164 


PRO EE OPOLE 


Po 


| 
b I 
4 
> 


a] : 
PAVATATATAYAWAVASATAYAWAITAVAYNYAŃ 


przed kupnem mieszkania i atalier p. E. Hayna, za- | 
bez mojej zgody. | | 


tmieszkałego przy ul, Gdańskiej 162, 


18679 Administrator. 


(19740 jA | drażliwość, 
(30 B| nergji, melancholja, cierpienie ż0- 
8 | łądka, serca itp. Przez używanie 


centralnem ogrzewaniem, |6 


U 


„DZIENNIK BYDGOSKI“ niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. 


s 
Wróciłem. 
Dr, med, Giżycki 
lekarz-specjalista w cho- 
robach zębów i ust 


ś | Bydgoszcz, Jagiellońska I, I. 


Telefon nr. 429. 


Słabe BETWYgjeś. Jak ozsenność 
łabość woli, brak e- 


Nervinalu zostają tego rodzaja cier- 
pienia usunięte i nerwy wzmocnio- 


ji a Żądajcie bezpłatnie szczegóło- 


wy prospekt nr. 1. Dr. Małowan 


j | í Ska., Gdańsk, oddz. 52. (19388 


Niesuzńse 
Księgowości, Kore- 
spondencji, steno- 
grafji i pisania na 
maszynie udziela 


G. Uorreau, z 


rewizor ksiąg 
ul. Jagiellońska 14 


Karhowanie 
plisowanie 


czyszczenie, farbowa: 
nie i dekatyzowanie 

w deseniach najnowszych 
wykonuje szybko i po ce- 
nach najniższych, Pliso- 
wnia sukien damskich, 

Bydgoszcz, ul. Gdańska 58 
F-a Wakarecy, ul. Dwor- 
cowa 95a, Poznańska 5, 
skład kapeluszy, Firma 
Barwin, ul. Dworcowa 17, 
Nakło, ul. Ks. Skargi 391. 


tma | Materjał może być poca 
A | przesłany. 


19659 


Baczność! Baczność! 


ebie prawie za darmo! 


Teście, teściowei nowo- 
źeńcy kupują całkowite 
urządzenia mieszkaniowe na raiy 
u B. Szymańskiego 


a|przy ul. Jezuickiej nr. 18. 
19528 


m Pomań i 


*Butelska $$ 


Salom 
duży mahoniowy (Empire) 
z lustrem 2X3t/⁄ metr. z 
brązowemi ozdo ami, u- 
żywany, korzystnie na 
sprzedaż. (19709 


J. Zborowski, 


fabryka mebli i urządzeń 
biurowych Bydgoszcz, 
ulica Św. Trójcy nr. 14. 


A kupuje si 


z wolonym...._„, ` (F10424 


BRABIADBA 


ODBIORNIKI ||? 


LAKCEJORIJA | 


poleca (16573 
po korzystnych cenach 


Radio i elektrotechnika 


Aiejzy Głyda i S-ka, 
Bydgoszczy 

ul. Gdańska nr. 158. 

Tel. = 


"wo 


DWIE 


najtańsze i najtrwalsze 
tylko n gusle- 
wisza. e idź na Po- 
morską 58 i przekonaj się 
a będziesz zawsze zado- 
(F 10424 


Mieshanie 


komfortowe, 3—5 poko. 
z kuchnią, dobrze ży 
możliwie z foriepjanem 
i telefonem poszukuję. 
Oferty do filji Dz. Bydg. 
pod „Komfortowe”. (10377 


2 pokoje 
eleg. umebl. z osobnem 
wejściem, razem albo od- 
dzielnie zaraz do kor 
Gdańska 4258, p. (10415 


VAL 


Łóżka 


Nr. 196 


Żelazne I wyściełane 


Serwisy do mycia ~ uinie -— Wiadra 


toaletowe -- Przybory do oświellenia. 


A. Hensel, dyigoszn, 


Z dniem 1. 9. 27. 


przyjmuje się zapisy na ; 


LIS) alt 


zawodowych oraz amatorów, 


torskie zł. 200. 


pu t. j. z przekładnią ku- 
lisową, kulowa oraz Ford 
Szybkie przy gotowanie do 
egzaminu posiadających 
praktykę warsztatową u- 
stawą przewidzianą, Pisz- 
cie lub dzwońcie telefon 
nr. 1485 po prospekty, 
które zostaną natychmiast 
przesłane. (18105 


Rasy kierowców samochodów 
z.Kochańskiego 
Bydgoszcz, „tl 200, Maja 14a 


telefon i 


Polecam się (10347 


do wiązania swetrów 


kamizelek, pulloverów, bielizny itd. 
Przerabiam swetry. Wszelkie re- 
peracje również fabrykatów Bley- 
lego i Kttblera. Maszynowa pra- 
cownia swetrów S, Bauer, Byd- 
goszez, ulica Bocianowo ur. 17 


su| ANIĘ] skór: 


G. Draugelattes, 
ul, Niedźwiedzia nr. 4. 


Specjalny interes dla sio- 
diarzy i obuwników. 


Skóry meblowe 


w wielkim wyborze. 


$kóry pantoflarskie. 


Poszukuję dla poważ- 
nych reflektantów dyspo- 
nujących natychmiastową | gg 
gotówką od 5—900 tysięcy, | 2 


„aJąkÓW ziemskich 


od i do 5 tysięcy mórg 
oraz realności miejskich, 
domów handlowych, ober- 
ży, tartaków, młynów w 
każdej wielkości. Oferty 
z dokładnym opisem pro- 
szę nadesłać do Biura 
Pośredniczego 18308 
Feliks p powaki 
wiecie n. W. (Pomorze) 
ul. Sądowa 16, tel. 132. 


Tow. Akc. SPÓŁKA STOLARSKA w Poznaniu 


poszukuje 


św. Marcin 26. 


X 


Reflektanci doświadczeni, 


po cenach bardzo tanich — poleca 


Handel żelaza B. STO©BIECKI 


Bydgoszcz, Długa 22. Tel. 346. 


Przyjmuje zamówienia na leżanki, fotele, kanapy i 
tychże w solidnem wykonaniu. 


uzdolnieni kupcy ij organizatorzy, 
możliwie z branży móblowej, zechcą zgłosić się piśmiennie 
do p. Witolda Hedlngera, prezesa rady nadzorczej, Poznań, 


- Maferace ||: 


(19738 


i reperacje 


19714 


Kursy zawodowe (3 mie-| 
sięczne) zł. 250, kursy ama- ; 


Jazda odbywa się na : 
samochodach różnego ty-jĘ 


a 


l Matuszewsk 


EBLT 


(1, ul. Dworcowa y 


i Lefnisko | kąpielowe Brzoza 
stacja Chmielniki. (19707 
W niedzielę dnia 28 bm. 


Koncert- e Dancing 


pierwszorzędnego Jazzbandu. 
Komunikacja do stacji Chmielniki dogodna. 


i <= EN 1 PARE Hi SNA 
Kawiarnia, cukiernia i restauracja 


„GRAND CAFE“ 


Jagiellońska 12 obok teatru miejsk. Telefon 370. 
poleca: 
Warszawską kuchnię pod facho- 
wem kierownictwem, dobrze pie- 
lęgnowane wina, wódki i piwa. 


Codziennie artystyczny koncert od godz.6 wierz. 


W każdy czwartek nadzwyczajny koncert | 
podług specjalnego programu. S 


Bimari E 
ETE ET E E E 
ZLOTY MEDAL 


otrzymałem na Pierwszej Polsk. Wyst. Woiln. w Bydgoszczy 5 


Najmodniejsze 
z przedwojennych materjał. budowane 


E 


UROKU NANMATUNONECEHWOLAWHECHNIAWOWELELNI 


Mmmm 


Eubuje się daskori Stałej 
CENTRALI PIANIN 
ul. Pomorska 10, telefon 1738 


naprzeciw Straży Pożar. (19710 
PE, W: również na "SE Nea 


mę 


ga również wszelkie przybory 
poleca firma (19708 


„Stanisław Niewczyk 


E 
SEEBBEGZEEÓSEGGEGDZEDECOGSEBĆ 


dla pp. semina- 
rzystów po ce- 
nach bardzo. 
przystępnych 


"Zegarek męski 7.95 | 


Pod hasłem minimalny zysk a sę o wy- K 
syłamy męski zegarek kieszonkowy szwaj- W 
carski z dobrym chodem tylko za 7 zł 96 gr. g~ 
W lepszym gatunku B, 10 zł 50 gr. Gatunek C. § 
13 zł 25 gr. Zegarek znanej marki OSER“ $ 
na kamieniach 18 zł 50 gr. Gat L. 20 zł 50 gr. 
Męski i damski — ręczny — 12 zł 95 gr. w lep- Ą 
szym gatunku 14 zł 50 gr. PARE R okrągły | 
niklowy 12 zł 50 gr. i 14 zł 50 gr. “Z dwoma 
dzwonkami znanej firmy „BEKER“ 15 zł 75 gr. W 


; UWAGA! Do każdego Żegarka dodajemy łańcuszek lub jed- § 
dj RAA) pasepzek darmo. — Zadatku nie potrzeba. — Płaci się H 
HER 


iorze. — Za opakowanie i przesyłkę płaci kupujący. 
(19641 


Bez ryzyka! Bez ryzyka! 


; W razie nie spodobania się zwracamy pieniądze. ć 
penaa KONKURENCJA" Warszawa Nalewki 23-25 § 


. Bacznośé sanoak i Czytelnicy 111 ; 
| Z dniem dzisiejszym zwijamy agenturę | 
à ać 20] shan « w księgarni ARS, ; 


ydgoski“ | 


zamawiać można nadal u p. 


sa 


iego | 


) 


Nr.> 196. à „DZIENNIK BYDGOSKI“, niedziela, 'dnia 28 sierpnia 1927 r. 


Tow. $. P. Ch. Kupców w Inowrocławiu. 


Szkoła posiada prawo publiczności. Uczniowie otrzymują 

zniżki kolejowe, a urzędn'kom i funkcjonarjnszom pań- 

stwowym przysługuje prawo do zwrotu zapłaconego 
szkolnego. Do Szkoły Handlowej 


Oddział Rolniczo - Handlowy 


RE. zę Filja w Bydgoszczy, mi. Gdańska 165 - Telef. 310 i 1629 
Przyjmuje sie uczniow a ER t Edo 


z ukończoną 6—7 kl. szkoły powszechnej, 3 kl. wydzia- 
lowa, gimnazjum względnie równorzędnych zakładów. 
naukowych. Uczniowie, nieposiadający wymaganych 
studjów, mogą być przyjęci na kurs przygotowawczy. 
Opłata szkolna wynosić będzie miesięcznie 25 zł (przez 
10 miesięcy), wpisowe jednorazowo 20 złotych. Książki 


$ w pierwszorzędnem $ 
wykonaniu poleca pof 
h cenach przystępnych Ą 
H na. odpłatę dò (12000) 

18 miesięcy. i 


l prayapry „szkolne bezpłatnie. Młodież bardzo 7 wę A 

oga, a pilnie ucząca się, może po miesiącu nauki A s s a 

uzyskać zniżkę szkolnego. — Zgłoszenia orayina Ę 3 oryginalne 1 odsiewy. i i Sommeriel, 
sekretarjat Szkoły Handlowej od godziny 9—12 SIĄ Fabryka pianin 


przed poł. ul. Toruńska 24, Il. ptr. (15418 


e e © nag b , 
RB a M m z A i Bydgoszcz; m 

y t EU Fa i R | ul. Śniadeckich nr. 56. § 

i Ga. SĘ 9 A "Tel. 883 i 918. j 


Fiijas Grudziądz, 


hez 2 r f £ A 
g=] SA) suche i w roztworze. | ul. Groblowa 4, tel. 229 § 
3.3 AA, a U JE BE" rok założ. 1905. 

3 2| Biuro Radiotechniczne E 
|24] inż. R. i T. Jankowscy |È 3 []_ że 
= ol © GE u_ > "w |) v 
2s] BYDGOSZCZ |; OTEA aa Taniej niż wszędzie, przekonaj się! sa 
Esl Śmieacdecicicihe 2 |F OMD E Kapelusze damskie i dziecięce, słomkowe i jedwabne 
3 = T WADE JA 224 BA ŻA Ubrania i sukienki do przyjęcia — Kostjumy i płaszcze 
ES Z ; | damskie tanio z wlasnej pracowni — Bielizna damska, 


Telefon NOY. 
E - męska i dziecięca, tanio z własnej pracowni — Fartuchy, 
czapki męskie i chłopięce, pończochy, skarpetki, bluzki 


oraz wszelkie towary krótkie polecam jaknajtaniej. — 


3 Kolełarzom udzielam kredytu. 11097 
Leon DorożyńSski (firma chrześcijańska) Bydgoszcz 
ul. Długa 49, narożnik Jezuickiej. 
„f (bukowe) (dęb. i jesion.) i pawie 
taksamo MBZWWABRIZA giese do powozów 
we wszelkich grubościach, pierwszorzędny i suchy towar, 
18681) dostarcza w każdej ilości ź 
S. TIEFEMBRUNN, Kępno. Tel. 36. orar 0. 
narzędzia 
Fabryka pomp remes taa 
e o p 
i budowa studzien 
Fa. JUL, MUSOLFF 
„72 ©, p. 


Gdańska 6. 


SPORZE 


Tel. 26. | 


4 


EM 


eryk LIN 


Bydgoszcz 


Telefon 249, ul. Sobieskiego 6 
Rok założenia 1882 


Specjalność: 

$tudnie wiercene do ka- 
źżdej giebokości. Wielki 
skład części zapasowych rur 
6raz pomp wszelk. rodzaju 


Reparacja szybka, monterzy stale do dyspozycji 


asfurckie Sole Poiasowe 


posiadają do 42% czystego potasu 


i mogą być zaraz dostarczane. 


j Bliższe bezpłatne informacje udziela: (19299 ie 
' Redakcja Landwirtschaftiiches Zentralwochenblatt für Polen ; 
Poznań, Zwierzyniecka 13 II. Telefon 66-12. Jiitocarnie walcowe 
AH 9 8 s » r 6 system „„Gruse 
mawe M mamio użyc rycie = = 2 : JM żocarnie stepowe 
(na składzie stale około 40 wozów) € Æ ES SB al £ GE ei BBRETEEŚ system „OrUse 4 "8 
nie ioterja nie podział Piiłocarnie szerokobDijące | 


poleca po ceńach bardzo przystępnych am gg E miepożądano w: dzisi ojęzym 

[A m =» czasie kamgarny na ubrania i kostjamy 

B Ki Z-A- N O-P-N damskie, bieliznę damską i pościelową, go- 

E A B-L- -N aL» U) towo ubrania Meskie i damskie, kołdry wa- 

E towe, płótno na bieliznę i inne wartościowe 

£ Hamdel powozów wsp- N-0-W-1i przedmioty, możecie u nas otrzymać znupeł- 
Grandi ziadi z, Piicksie wicze 24 nie bezpłatnie. 

Niema żadnego ryzyka. Niepowodzenie wykluczone. Prosimy nadesłać nam 

prawidłowe rozwiązanie obok umieszczonego zadania, litery należy ułożyć w szerz 


oryginalne „Jaehne*, „Vistula“ 
i „Europa“ 

PRiocarnie koleomwe 
rẹczno-maneżowe 

Plocarnmie motorowe 
»Jaehne“ i „Woli“ 


Lokomo Hile motorowe 


w wielkim wyborze na składzie 


Bracia Ramme, Kydgoszez | 
wic NI RZE 


Ej zi i łskie, Wraz z zadanier si w liście |] Á e 
ę kr śBkiadhz. wh "Staż a RÓ Tiad pocztowy na Papi SLA W. P.|Ę Fiaeneże Í e A 
szczegółowy prospekt i niespodziankę. © wszelkich wielkości na 1—8 koni 
Posiadamy dużo listów dziękczynnych. 18929 |] Siecztarnie 
LA < 4 p s p 
wagonowo i w mniejszych partjach. Łódzki Eksport Włókienniczy, Łódź nr. £|| Srutowniki 


RZE "TE ZEK 


Fabryka Marmelady 


R. K. Huebner i S-ka 


Təlefon 22. fordon Telefon 22. 


f 
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Agr bi 
À 
* e 
M: | „DZIENNIK BYDGOSKI". niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. Nr. 196. 
Palenie tytuniu rujnuje zdrowie 
> + pochłania pieniądze. wiek 
Wszystkim, którzy uczestniczyli w oddaniu ostatniej posługi ś. p. mężowi Bezpłatnie wysyłamy ciekawą broszurkę, jak odzwyczaić się od 


i ojcu naszemu 


Bawłowi Rubenauowi 


przysłali wieńce i okazali nam tyle nzczerego współczucia a w szczegółnośći W. Panu 
Węglowi, Naczeln kowi Wydziału Kuratorjum Szkolnego. Wizytatorowi szkół p. Kukuckiemu, 
licznie przybyłym Kolegom Zmarłego, Magistratowi i Radzie miasta Bydgoszczy na czele 
z p. wiceprezydentem Dr. Chmielarskim i przewodniczącym Rady p. Beyerem, ks. Dyrek- 
torowi Filipiakowi, Nauczycielstwa szkół miejscowych, Przewielebnemu Duchowieństwu na 
czele z ks. Radcą Stepczyńskim, ks. Skonlecznemu za wygłoszenie p'ęknej mowy, poświę- 
conej ś. p. Zmarłemu. Sodalicji Marjańskiej Mężczyzn, Delezacjom licznie reprezentowany: 
Towarzystw, Przyjaciołom i Znajomym, Dziatwia szkolnej i ich Rodzicom i wszystkim nie- 
wymienionym, którzy uczestniczyli w tym smutnym obrzędzia, składam na tej drodze 


majserdeczniejsze podziękowanie 


Bydgoszcz, dnia 26 sierpnia 1927. 


Pomniki -- Nagrobk 


w różnych stylach i gatunkach po cenach najniższych 
oraz długoletnią gwarancją — Wyroby cementowe, 
posadzki, stopnie, płyty do umywalek poleca 13079 


Nalstarsza Polska Fabryka Pomników i Nagrobków 


Teofil Strehlau - Bydgoszcz, Błonia 17. 


Dnia 1 września 1927 r. otworzona zostania 


piorwszoszędna pracownia sukien, okryć I haffn 
pod firmą „AWRUBRYMA* 


Wykonanie podług paryskich i wiedeńskich żurnali. 
Ceny konkurencyjne! 


Myzdłsgoszez, ul. Gdańska 114, I. ptr. 


(Tramwajem do rogu Chodkiewicza). (F-10300 } 
Zeíarg. 


Powiatowy Zarząd Drogowy w Włocławku ogłasza 
przetarg na dostawę około 


60 fesfmofrów drzewa okrągłego, SogneWeg, 
które jest przeznaczone na budowę 2 iiit. 


Szczegółowe ogłoszenie o przetargu z wykazem drze 
wa umieszczono w „Expresie Kujawskim" z dn. 25. 


sierpnia br., jeden egzemplarz którego znajduje się w| 


adm nistracji Dziennika Bydgoskiego. (19547 
Termin składania ofert upływa 5 września 0 godz. 11. 


Kierownik Powiatowego Zarządu Drogowego| 


w Włocławku 
M. Panek. 


Nadleśnictwo Państwowe Osie 
p. Osie pow Świecie n/W. sprzeda w dniu 9, 9. 1927 r. 
o godzinie 1i-tej około (19685 


826,00 m? budulcu sosnowego 


z wyrębu drzewostanów uszkodzonych przez sówkę 
chojnówkę a pochodzących z roku gosp. 1925/26. 


APARATY 
i CZĘŚCI 


na korzystnych warunkach spłaty poleca 


„Elektrotechnika“ 


Sp. sąd. zap. (15157 
Właśc. inż. M. Brukarzewicz i R. Hrycz-fekowski 


Bydgoszcz, Tormńska 181, telef. 14-50 


Wykonujemy także instalacje elek- 
tryczne dla siły, Światła, telefonów itp. 


h e 2 e 

| Sprzedaż nieruchomości | 

i Z powodu zwinięcia spółki jest natychmiast § 

j na sprzedaż nieruchomość położona przy ulicy K 

ij Jagiellońskiej 76, narożnik ulicy Magazynowej | 
z ewentl. wolnem nowoczesnem 6 pokojowem f 

| mieszkaniem. (19608 i 


M '  Reflektanci zechcą się zgłosić pod adresem; Ę 
M Wilheim Ehlert, Hamburg 8, Zollenbriicke nr. 3. Ę 


Otr 


zymałem 


wielkitransport 


krajowej 4 zagranicznej w wielkim wyborze, pończo- 

chowej, naszynowej, zefirowej. włóczkę w kłębkach 
we wszystkich kolorach na robótki, (18388 
Polecam po cenach konkurencyjnych 


jj Proszę nie przeoczyt | Okazja najtaŭszego zakupu szkolnegoj | 


a księgarnia | skład papieru, ol. Boga mr. f, skład narożny. 


Na ra 


Rubenauowa z synami. 
(19634 


PRAKTYCZNE KURSY HANDLOWE 


Chrobrego 7. BYDGOSZCZ Chrobrego 7. 
przyjmują 


zapisy na półroczny kurs 

od i-go września 1927 r. w godz. 5—7 po poł. 
19543 Dyrekcja 
J. Hennes, b. dyr. i prof. Państw Społ. i Miejskich Szkół Handl. 


Hallo! Hallo! Telefon 1434! | 
i Wszelkie artykuły szkolne jak: 
M książki szkolne, kajety, bruljony, bloki rysun- f 
M kowe, farby, kredki, tablice, artykuły do oprawy 
S książek, torby i teki szkolne, itd. 


poleca po cenach bezkonkurencyjnych 
Stanisław Jankowski 


Proszę sobie obejrzeć ceny w oknie wystawowem. 


| Dla biur wszelkich przedsiębiorstw specjalne niskie cony, dla R 
Ę odsprzediwców najwyższy hurtowy rabat. 19600 B 


LN 


Fabryka rowerów „TORNEDO” 


Bydgoszcz, Bworcowa 18d 
Hurt Detal. 


5 lat gwarancji na wytrzymałość 
-— Dogodne warunki spłaty — 


Artykuły do sportu = Trzewiki sport. 


pustaki do weibunków, dreny,piasek 
młatki do murowania tynkowania i piasek 
formiarski do odlewni stale wagonowo i fur- 
markami dosrarcza: (19640 
Józef $tranz, Cegielnia parowa 
Telefon 14-86 Nakielska 64. 


+ > 
Z 


w najlepszych. gatunkach 
i wielkim wyborze po 
cenach  najprzystępniej- 
szych poleca (14454 
M. Błaszkiewicz, 
Plac Piastowski. 
Proszę się przekonać, 


Wydzierżawię zaraz 


duży lokal przy rynku 
w bardzo dobrem poło- 
żeniu, na skład żelaza, 
obuwia, mebli lub towa- 
rów krótkich. „Bazar”, 
Fr. Kaszewski, Gniezno, 
Rynek 19, tel. 232. (19404 


"Wydzierżawię 


natychmiast skład kolon 

jana z restauracją w naj- 

epszem położeniu. Do o- 

bjecia towaru potrzeba 7 do 

8 tys. zL Kramkowski, 

Howe, Rynek 31. (Pom) 
19581 


Loka! 


nadający się do każdego interesu 

położony przy rynku w pow, mie- 
$ scie w Starogardzie gdeie gim- 
nazjum, sąd pów. i okr. i garni- 
zon jest zaraz do wydzierżawienia. 
Zgł. przyjmuje Bank Ludowy 
w OW n 


Do sklepu hurtownego po- 
szukuje się doświadczonej 


stenotynistki 


a ać się li tylko na 
siłę pierwszorzedną nie- 
. miecko - polską.  Zgłosz. 
nod Y. Ź.nr.265” do Dz 

' Brdg. 1040 


makiety tenisowe 

Torebki damskie 
i podróżne 

Walizki = Zabawi 


Bla odzprzedających specjalny rabat I dogodna warunki 
ajkorzystniej kupuje 
T. Bytomski, 


i Proszę się przekonać! | 
ROMAN WISNIEWSKI, 

lh Dworcowa 13a. 
Bydgoszcz, DwGrcowa 31a, tel. 18-10.' Gdańska nr. 21. 


zakup i zma'niana wein. owczej 


Dzielna sprzedawarzki 


i UM z wkunAKCE: 
,«mraz lub pozniej potrz 
i bne. Centrala Fotoyrefezns 
ul. Gdańska 19. (10386 


4 | poszukiwany zaraz. — Piśmienne oferty 


zi wwo 


"am 


ant 02 w Poznaniu. — Oferty z odoisami 


tego szkodliwego nałogu za pomocą naszego opatentow. środka. 


ky” „ SBa”. apcztepwwcz 392 
HERMES Tons. D Ae Brdy zły (19585 


z PREET SEA =, wm 
by I R 


E 


Oddział w Bydgoszczy > 
ul. Śniadeckich nr. 13-14, I piętro, telefony nr. 1-85 i 12-82. jj 


Własna służba gospodarcza dla banków, instytucyj finansowych, 
miejskich i powiatowych kas oszczędności 


podaje notowania dewizowe i walutowe giełd 
pieniężnych i zagranicznych. 

Dia młynów, domów zbożowych itp. notowania 

giełd zbożowych w Poznaniu, Warszawie, Berlinie, Gdańskuitd, 


Wszystkie notowania w pół godziny po zamknięciu giełd. 


Własne wydawnictwa: „Codzienne Wiadomości Ekonomiczne”, 

„Gazeta Handlowa“, „Wiadomości Finansowe‘. — Informacyj 

i wyjaśnień co do warunków abonamentu udziela się pisemnie . p 
i telefonicznie. 


mammann Zakup i s prze daż 
Najwyższa nagroda 
Pierwszej Polskiej Wystawy Wodnej w Bydgoszczy 


ZŁOTY MEDAL 


przyznany przez izbę Przemysł. - Handl. 


za najlepsze wyroby win krajowych 
otrzymała wytwórnia 


I. K. RUERNER i S-ka, Fordon. 


Jej wyroby do nabycia w pierwszorz. 
składach win i restauracjach. 


srebr 


oraz wszelkich artyku- 
tów w 
3492] 


Henryk Kaszuhowski í 


zakład zegarm. - złotniczy 
Druga mr. 29. 


ten zakres 
wchodzących. 


ae e a nii © 
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Ra 


18569: 
| SEC N E E EN 


sierowmiiic 
do fabrykacji obuwia „AGO“ 

pod 
„S34aś do biura ogłoszeń RUDOLF MOSSE, 
Bydgoszcz, Królowej Jadwigi 7 a. (19648 


do szczotek wszelkiego 

rodzaju i każdej ilości 
„s poleca 

Tow. Przem. DOrzewnegóc. 

„sHanamoćći, Bydgoszcz” 

Wojewódzka 6.  (F-8729 


BBAAAŚGARBAA 


Plany 


nieprzemakalne 
i płachty żniwne 
w każdej wielkości stale 
na składzie, (14426 

Hurtownia Tow. Włóka, 

R. Stoblecki, Bydgoszcz, 


Stary Rynek mr. 29. 


WWWWIWWWW 


Snglelsko-amerykański pełnokrwisty 


kiusak 


nadzwyczajny biegacz n4 
długie dystanse t.zw. „zja- 
dacz kilometrów” oraz 


dokart 


była własność niemieckie- 
go następcy tronu, noszą: 
ey jego herb,sprzeda tanio 


Straszewski, 
Dr. Em. Warmińskiego 
nr. 14. Tel. 750. 


DOCK 


Dzielna sprzedawaczka | 


tylko z dobremi świadectwami, władająca języ- 
kiem polskim i niemieck., zaraz poszukiwana. 


Dom Futer i Galanterji, St. Rynek 5-6. 3 


A EAR 


Z dniem 1. września 1927 r, poszukuję 


1 mhoid ekspedjenfów 


do oddziału bławatów i konfekcji. Tylko pierwszorzę- 

dne siły. pewne w ekspedycji, raczą swe oferty nadesłać. 

Fotografja, referencje i odpisy świadectw pożądane. 
DOM TOWAROWY (19591 


Franciszek Wędiikowski, Kościerzyna, Pomorze. 


m 00 e e e 


hamienio 


maszynista, zdolny. i samodzielny pracownik 
może się zgłosić do poważnych zakładów 


3 

100 m? 
szetów ei 

23 mm, 19435 

60 m? 
Baarns i ov eks 
poszukują zaraz za na» 
tychmiastową zapłatą 


Bracia Schlieper 
Telefon 306. Telefon 861, 


Basiralisen 
a muszki i śliwki 


wiadectw do „Par Poznań, Al. Marcinkow- 


skiego 11 pod „Nr. 3498". (19539 


Poszukuję od 1 września lub później młodszego 
dzielnego 


* 
asped|enta 
eksped|en 
do oddziału bławatów i konfekcji męskiej. Zgłoszeni:: 
z odpisami świadectw z dołączeniem fotografji nad- 


syłać proszę do firmy: (10241 
St. Bączkówski, magazyn bławalów, Chojnice, Pom. 


Rutynowana 


stenotypist: 


dsząca biegle na maszynie znająca stonografję nić: 
liwie polską i niemiecką poszukiwana zaraz lub 
vóźniəj przez poważniejsze przedsiębiorstwo prze- | 
"tysłowe. Posada dobra i stała, zgłoszenia z życ o- 
rysem i świadectwami nadesłać do 'ziennika Byd- 
goskiego pod „Rutynowana 380%, (15580 


z 


kupuje bieżąco 
Fabryka marmelacy 
„KA MAc 


uł. Zduny «r. 33, 
(15455 


zza 


« 


i 


Chiromantka. 


Baczność! 


tylkożdni! wes” Tylka Jdnii 


zatrzymam się w Bydgoszczy. 
Jagiellońska 45, II p.1. 


POLECENIA 
Krawcowa 
wykonuje prace poza do- 
mem. Of. do filji Dzien. 
Bydg., Dworcowa 2, pod 
y (F-10397 


„W. G. 


Koszule męskie 
rakowe, sportowe z koł- 
nierzami szyje Pracownia 
Warszawska, Ossolińskich 
nr. 8. (F-10395 


- Panowie! 
Najbardziej zniszczoną 
garderobę czyści, reperu- 
je, nicuje starannie, naj- 
taniej „Ekonomja”, Dr. 
Emila Warmińskiego 15. 

F-10439 


Tylko 1 zł. fotografia 
do legitymacji, „Wiol”, 
Sienkiewicza 44, (F-10442 


Fytra 
przerabiam i reperuję ta- 
nio. Lenz, Cieszkowskie- 
go 17, I p. (F-10462 


Plisowanie 
ï karbowanie cje 
w jednym dniu W. Błasz- 
kiewicz, ul. Śniadeckich 28 
skład obuwia. 19660 


Nadal 
przyjmuję zamówienia na 
ubrania męskie i damskie 
po cenach przystępnych. 

dzikowski, Gdańska 130, 
(19684 


I piętro. 


Garbarnia 
i Białoskórnia Bydgoszcz- 
OK Jasna 17, garbuje, 
iarbtije i kupuje wszel- 
kiego rodzaju skóry na 
obuwie, szory i futra. 
Zamienia surowe na go- 
towe i poprawia źle gar- 
bowane, (F-10401 


„Materace 
leżanki, klubowe garnitu- 
ry kupisz dobrze, tanio, 
na raty. Jagiellońska 4, 
drugie podwórze. 


(19689 


SPRZEDAŻE 
ospodarsiwo 
31 Thare dobrej ziemi, w 
tem 6 łąki, zabudowania 
masywne kompl. Cena 11 
tys., 16 mórg przy Byd- 
goszczy 10.000, 16 mórg 
przy Bydgoszczy 6000, 70 
mórg dobrej ziemi 24.000 


i wiele innych poleca 
Kurnatowski, Ogrodowa 2 
(19682 
Majątki 


kamienice, młyny, gospo- 

darstwa, domy, wile, pie- 

karnie, składy kolonjalne 

i inne branże poleca Rusz- 

kowski, Warmińskiego 12. 
(19712 


Niebywałeł! 
Gospodarstwo, 236 mórg, 
z budyńkami 30.000. Domy 
z interesami od 20.000. 
Piękiie wile 25.000 i wiele 
innych poleca pośrednictwo 
Sochacki, Batorego 5, lptr. 

(19725 


Wilka 
zajmująca 5 pokoi, z 0- 
dem owocowym, w mieście 
kuracyjnym, zaraz na sprze- 
daż. Cena 17.000 zł., wpłata 
podług ugody. Inowrocław, 
Słare Miasto 59. (19745 


Baczność! 
H-piętrowy dom, z wol- 
nym interesem i tówarem 
cena 25.000 zł, Dom w ro- 
dzaju wili, 4 pokoje wol- 
ne cena 18.000 zł. i inne 
objekta sprzeda i przyj- 
muje Sokołowski, Plac 
Wolności 2. (F-10473 


Sklepik 
z urządzeniem do odstą- 
pienia. Cena 400 zł. Wiad. 
w filji Dz. Bydg. Dwor- 
cowa 2. (F-10467 


Piekarnia 
z powodu wyjazdu tanio 
na sprzedaż, Sokołowski, 


. Plac Wolności 2. (F-10263 


Napisowy wiersz tłusty 20 groszy, każde 
dalsze słowo 10 groszy. 5 cyfr == 1 słowo — 
w, z, A == każde stanowi słowo. 


z 


Eiektryczną 
maszynkę do gotowania 
sprzedam. Wiadomość 
Jezuicka 17, skład. (19683 


Na Inowrocławskiej nr. 14 
(Szwederowo) sprzedaje się 
natychmiast realność skła- 
dającą się z małego domku 
o 2 izbach, 41/, morgi roli, 
szopy i 39 drzew owoco- 
wych. Bez długu. Cena 
5000 zł. Zgłoszenia Piotra 
Skargi 7 I. piętro lewo. 


Aparat 
mały do palenia kawy na 
gaz sprzedam zaraz. Wia- 
domość w Kaw. Zacisze, 


(19708 Śniadeckich 2. (19700 
Dom Okazyjnie 
nowoczesny, w centrum, | ną sprzedaż: sypialka ja- 


dochód miesięczny 1.200 zł 
Korzystnie na sprzedaż. 
„Stela* Dworcowa 64. 
F-10452 


Majątki 
415 mórg pszennej ziemi. 
budynki masywne, dom, 6 
pokoi, przynależności z ży- 
wym i martwym inwenta- 
rzem 120 tys, wpłaty 100 
tys., 140 mórg pszenno bu- 
raczanej ziemi, zabudowa- 
nia gospodarcze, duże ma- 
sywne, inwentarz żywy t 
martwy nadkompletny, 55 
tys, 28 mórg dobrej sre- 


snodębowa, 2 saloniki, (0- 

rzech. i czeczotka,) biurko 

mahon., wielkie lustro sa- 

lonowe, różne antyki. Dom 

Komisowy Pomorska 6. 
F10446 


Naitaniej 
zakupuje się meble, lustra, 
zegary, maszyny do szycia, 
kasy „National“, dywany, 
odzież, obuwie w Domu 
Komisowym, Pomorska 6. 

F-10445 


"777 Sprzedam 


dniej 10 tys., 34 mórg do-| płaszcz gumowy, męski. 

brej średniej, 10 tys. Gdańska 18 Il. (F'10448 
Oberża 

140 mórg pszenno-buracza” ynkowa 


wanna do kąpieli tanio 

na sprzedaż. Flakowski, 

Okole, Grunwaldzka 127. 
(18702 


Maszyny 
rzeżnickie i jatka w hali 
tamio na sprzedaż. Bora- 
kiewicz, Chołoniewskiego 
nr. 50a. - (19695 


nej ziemi, karczma, budyn- 
ki masywne, wełbowane, 
pierwszej klasy, z żywym 
i martwym  inwentarzem, 
nadkompletnym, światło 
elektryczne, stodołę obsłu- 
guje się siłą elektryczną, 
w bogatej okolicy, dużej 
wsi 32 tys. 


Las 
500 hektarów lasu na Wo- 
łyniu, budulcowego, 75 pro- 
cent dębiny korzystnie do 


Rower 
męski za 65 zł sprzedam. 
Pomorska 58, warsztat ślu- 


kupna 250 tys. i - 
Sk sarski. (F-10471 

nowoczesny, trzypiętrowy, Magiel 

w centrum, komfort, 450 „Zobla* mało używana, 


komornego, 50 tys., wpłaty 
35 tys, 2 domy z intere- 
sem, w dobrym punkcie 
16 tys. Wiele innych do- 
mów małych i dużych 
karczm, młynów, tartaków, 
majątków ziemskich od 
trzech do 15 tys. hektarów 
poleca i przyjmuje nowe 
zlecenią -Biuro „Merkur“ 
Szkodlarski, Dworcowa 58. 
„19664 


Kamienicę 
3-piętrową sprzedam z in- 
teresem cena 22 tys. zł, 


okazyjnie na sprzedaż. 
Zgł. bufet restauracji pod 
Orłem. (F-10469 


2 szafy 
kuchenne, szafka nocna, 
krzesło bujane i inne rze- 
czy na sprzedaż. Ustronie 
nr. 6. 10348 


K KUPNA 9 


Dom w Bydgoszczy 


wpłaty 14 tys. Gordon, |Przy wpłacie 12—15 tys. 
Gdańsku 60. ` F-10464|7-, kupią natychmiast. 
Zgł. pod „Kupię dom w 

Jadłodajnia Bydgoszczy* do eksped. 


w dobrem położeniu. z mie- 
szkaniem 3 pokoj. i kuchni. 

dzienny dochód 250—300 zł 
za 13.000 zł sprzeda Małecki, 
Poznań, Rybaki 20a. (19739 


Dzien. Bydg. (14922 
: Dom 

i 8 morgi ziemi kupię. 
Gordon, Gdańska nr. 60. 


Samochód F-10465 
„| Szevrolet, dobrze utrzyma- 
ny, zaraz do jazdy za 3500 Kamienice 


w Bydgoszczy lub w po- 
wiatowem mieście w ryn- 
ku lub na głównej ulicy 
kupię wprost od właści- 
ciela. Zgł. z podaniem ce- 
ny do Dz. Bydg. pod „Ka- 
mienica 656“, (19656 


zł sprzeda Małecki, Poznań, 
Rybaki 20a. (19740 


4 ptr. młyn 
motorowy w bogatej o- 
kolicy z powodu choroby 
za 35.000 złotych, wpłaty 
25.000 zł na sprzedaż. So- 
kołowski, Plac Wolności 
nr. 2. (F-10474 


Dom 
przy ulicy Gdańskiej lub 
Dworcowej z wielkiemi 
salami, większy objekt, 
poszukuje się celem kupna. 
Łask. oferty pod „Kupno“ 
do Dzien. Bydg. (19688 


Prze 

motorowy „Traktor“ 45 
P. 5, śrutak wałcowy 5 
ctr. na godzinę, I'/» tony 
samochód, piła tarczowa 
70 em., Injektor 2 cylin- 
derbloki i wał kurbowy 
do pługa  motorowego 
Stock, dyafragma pompy, 
2 windy stojące, korzys- 
tnie na sprzedaż. Szcze- 


Kupi 
3—4  tokarnie drzewne, 
1 bandówkę, 1 automat to- 
karski lub też kompletny 
warsztat tokarski. Podania 
z ceną do Dz. Bydg. pod 


pański, Bydgoszcz, Szeze- k 

cińska 7. 19680 | „Praca - Cey 
Sprzedam 7 

korzystnie z powodu wy- LEKCJE 

jazdu 2 parcele pod wille | a 

ca 6400 m? w pomorskim Korepetycji 


mieście, ogród, godzinę 
do Gdyni. Wiadomość ul. 
Zamoyskiego 22, II. lewo, 
lub w Grudziądzu, Lipo- 
wa 96, II. lewo. 19787 


Samochód 
starszego typu z elektr. 
światłem ża 2500 zł na'sprze- 
daż. Marcinkowskiego 1l 
w podwórzu, (19720 


Maszyna 
do pisania tania na sprze- 
daż. Fr. Matuszewski, Mo- 
stowa 5. (19716 


Jabłka i gruszki 
duże niżej cen targowych 
sprzedaje gospodarz. Byd- 
goszcz, Promenada 11. 

F-10378 


Kanapa 
plusz czerwony, z obu- 
Gowaniem,. (orzech.) na 
sprzedaż, Pomorska 67, 
parter. (7-10422 


uczniom gimnazjalnym 
szóstej siódmej i óstnej kl. 
udziela osoba z ukończo- 
nem celująco wyższem wy- 
kształceniem. Specjalność : 
matematyka, polski, fizyka, 
Włostowski, Gdańska 43, 

F-10385 ` 


Kurs 
robót ręcznych, haftu i 
kroju, rozpoczynam dnia 
1 września. Przyjmę także 
na naukę bezpłatną 2 nie- 
zamożne panienki. Łokiet- 
ka 5, II p. p. (10434 


Zakład frebiowski 
Jagiellońska nr. 54, dłu- 
goletniej kierowniczki za- 
kładów wychowawczych, 
oraz zakładów ireblow- 
skich Marji Boruniowej 
rozpoczął zy dzieci 
od lat 3—7, Od godz, 4—6. 

19655 


"A 


Posady 
stałej po wyuczeniu się 
fotografji udziela „Wiol”, 
Sienkiewicza 44. (F-10441 


Potrzebni 
natychmiast wykwalifiko- 
wani układacze terrakoty 
glazury, posadzek dębo- 
wych, ecyklinowanie. Zgł. 
firma Wollmann, Warsza- 
wa, Aleje d erozolimskie 20 

=~ o (19735 


Książkowy 
młodszy, obeznany dobrze 
w książkowości amerykań- 
skiej, może się natychm. 
zgłosić. Oferty z dołącze- 
niem świadectw do Dzien. 
Bydg. pod „Książkowy 726* 

(19726 


WOLNE 


Palacze 
wykwaliiikowani potrzebni 
na okres zimowy 1927/1928 r 
do centralnego ogrzewania 
Oficerskiej Szkoły dla Pod- 
oficerów ul. Gdańska 76 b. 
Zgłoszenia u gospodarza 
Ofic. Szkoły I. piętro do 
l. września 1927r. Karwik, 
Kapitan Gospodarz Szkoły. 

(19721 


Model 
do fryzerowania potrzebny 
Dworcowa 31 a, p. prawo, 
19686 


Potrzebna 
zaraz dzielna marszantka, 
która i w ekspedycji jest 
obznajomiona. Of. pod 
„B. 5458“ do biura ogło- 
szeń Wallis, Toruń. (19736 


cukiernik 
do fabrykacji czekolad. 
zarazem dzielne obciągaczki 
poszukuje F-ma „Wanda*, 
fabryka czekolady, Długa 66 
(19711 


Mechanik 
młodsza siła, obeznany w 
toczeniu, na stałe zatru- 


„jdnienie zardz może się 
zgłosić w firmie N, Tar": 


czyński i Ska, Łokietka 29. 
F-10363 


Potrzebny 
R czelista. Sieraut, 
Hotel Centralny, Sępólno. 
(10468 


Kucharka, 
pierwszorzędna, dobrze 
wypieka i zaprawia po: 
szukuje posady od 1. IX. 
Oferty do filji Dz. Bydg. 
Dworcowa 2, pod „Ku- 
charka”, (L-10881 


Służąca 
z dobremi świadectwami, 
umie dobrze gotować, rze- 
telna, pracowita, do wszel- 
kiej pracy domowej po- 
trzebna od 1. 9. Zgłosz. 
Gdańska 27. Wiśniewski, 

(10891) 


Dziewczę 
otrzebne do posługi. Ba- 
bia Wieś 3a, II ptr. pr. 
(10405) 


Potrzebna 
służąca znająca kuchnię 
warszawską, Świadectwa 
Konieczne. Śniadeckich 
nr. 56, II piętro lewo. 

F-10384 


Służąca 
samodzielna, z  dobremi 
świadectwami potrzebna do 
całego gospodarstwa. Ulica 
Nakielska 118. (19694 


Młodsza 
uczciwa dziewczyna z do- 
bremi świadectwami, któ- 
ra dobrze gotuje potrze- 
bna od 1-go. Magazyn 
obuwia, Gdańska nr. 5. 

F-10447 


Potrzebna 
panienka do podawania do 
stołu. Tylko siły fachowe 
mogą się zgłosić ze świa- 
dectwami — Kaw. Zacisze, 
Smiadeckich 2. (19699 


Chłopiec 
15 lat, pracował przez lato 
w ogrodnictwie, pragnie się 
u dziełńego mistrza dalej 
uczyć. Of. pod „Ogrodnik 
695“ do Dz. Bydg. (19697 


Potrzebna 
kucharka li tylko siła fa- 
chowa, która pracowała w 
restauracjach, może się zgło- 
sić zaraz. Kawiarnia Zacisze 
Śniadeckich 2 (19698 


„DZIENNIK BYDGOSKI". niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. 


DROBNE OGŁOSZENIA | 


Ogłoszenia większe pod niniejszą xubryką oblicza się na mm a 10607, drożej. : 


Praczka 


Mieszkanie 


do restaurtacji Hotelu pód| w Kcyni 2 pokoje z ku- 


Orłem potrzebna. (10470 


Służąca |. 
z wioski potrzebna do 
pracy domowej od f. 9. 
27 r+ Dworcowa 31 a, p. 
prawo. (19687 


Poszukuję 
uczenice do szycia zaraz. 
Czerwińska, Zduny nr. 2, 
II p. (F-10454 


X POSADY X 
|_| POSZUKUJA 

Bona 
2 kl., 'z lepszej: rodziny, 
inteligentna, zaufana po- 
szukuje pósady. Zgłosz. 
do fiłji Dz. Bydg., Dwor- 
cowa nr. 2. pod „Bona”. 
F-10402 


Posady ekspedjentki 
poszukuje od 15. 9. 1927 
wzgl. od 1. 10. 1927 uczciwa 
panienka, lat 25, z lepszej 
rodziny, opuszczająca dom 
rodzinny ze względu na sto- 
sunki familijne. Branża obo- 
jętna. Wyspecjalizowana 
w branży żelaznej. (Dotych- 
czasowa kierowniczka skła- 
du żelaza w domu). Łask. 
oferty skierować proszę pod 
„Posada 743“ do Dziennika 
Bydgoskiego. (19743 


1000—1500 zł. 
kaucji stawia pomocnik 
handlowy 25 lat, dobrze 
kwalifikowany jako bufe- 
towy, kierownik filji, la- 
gierzysta, podróżujący in- 
kasent od 5. 9. lub 1. 10. 
1927 r. Łask. zgłosz. pod 
„1000“ do filii Dz. Bydg. 
Grudziądz. (19734 


Dobrze 
polecony szofer—stangret 
poszukuje od 15. 9. 1927 r. 
lub 1. 10. 27. posady. Zgł. 
pod „ll2“ do Dzien. Bydg. 

(19733 


Fryzjerka a 
i manikurzystka poszukuje 
posady. Oferty pod „F. B.* 
do filji Dzien. Bydg. Dwor- 
cowa 2. F10455 


Poznanianka 
polsk. niem. która umie się 
obejść z ciężko chorym, 
przyjęłaby posadę do War- 
szawy. Bydgoszcz, Garbary 
nr. 10, III ptr. lewo, H-C. 

(19704 


Technik dentystyczny 

w pracach kauczukowych 

i złotych jak również w 

operatywie dobrze obezna- 

ny, poszukuje posady. Of. 

pod „Technik* do Dz. Bydg. 
(19717 


Miodsza 
gospodyni poszukuje 
posady u samot- 
nego pana lub też u sa- 
motnego państwa. Łaskawe 
oferty pod „Młodsza 666* 
do Dz. Bydg. (19666 


Duet 
trio lub kwartet, jazzband, 
wolny od 1 września 27. 
Oferty do Dz. Bydg. pod 
„H. C. N. 725*, (19727 


Peszukuję 
posady bufetowej, najchęt- 
niej do baru. Zgłosz. do 
Dz. Bydg. pod „Bufetowa 
667“. (19667 


(D 


Do wynajęcia 
miejsce na 1—2 samocho- 
BM lub do innego użytku, 

iad. Szczecińska 11, u 
właściciela domu. 
F-10379 


,  Ubikacje 
na biuro i pracownie śred- 
nie zaraz potrzebne. Zgło- 
szenia z wymaganiem do 
Dz. Bydg. pod „Zaraz 729*. 
(19729 


Pers 


MIESZKANIA $ 
Mieszkanie 
1—4 pokoje lub próżnych 
pokoi w okolicy Dworco- 
wej EE wę Of. upr. 
się pod „S. K. 101” do Dz. 
Bydg. 19681 


Mieszkanie 
3 pokoj. etz, „NOL- 
ma”, Gdańska 24, (F-10449 


chnią i przynależnościami 

zaraz do wynajęcia. Wa- 

runek: dzierżawa rok na- 

przód. Zgł. dó eksp. Dzien. 

Bydg. pod „Keynia 742 
(19742 


Mieszkania 
poleca „Norma”, Gdańska 
nr. 24. (F-10451 


(Em) 


Stancja 
dla uczni szkolnych, for- 
tepjan, warunki przystęp- 
ne, Gdańska 63, III ptr. 
wchód Chocimska 1. (10400 


Stancja 
dla uczni u bezdzietnego 
małżeństwa. Pomorska 
nr. 36, II p. prawo. 
(F-10460 


Przyjmę 
na stancję uczni lub ucze- 
nice. Petersona 6, I p. 
prawo. (F-10466 

Uczenice 
przyjmę na stancję. Dobre 
odżywienie, troskliwa opie- 
ka, fortepian. — Jaworowi- 
czowa, Świętojańska 18. 

19722 


j Stancja 

dla uczni zdrowe poży- 
wienie, EAH słoneczne 
opieka troskliwa zapew- 
niona, Lipowa 8, II. p. 
prawo. 19718 


Stancja 
dla gimnazjastów, dobre 
odżywienie Pomorska 39, 


IL p. lewo. 19718 
Stancja 

dla uczni Hetmańska 23, 

u. piętro lewo. (19696 
Stancja 

dla 2 uczni szkolnych, 

troskliwa opieka, Kaszub- 

-į ska 34, II p. pr. (10406 


j j pad je wa 

przyjmuje na stancję wdo- 

wa po au. Nadzór 

w naukach, dobre odży- 

wienie. Petersona 11, I. 
F-10435 


Pokó] 
dla dwóch lub jednego, 
z utrzymaniem lub bez. 
Ul. Dworcowa 66, II ptr. 
lewo. (F-10437 


Pokój 
z niekrępującem wejściem 
umebl., z utrzymaniem dla 
solidnego pana do wyna- 
jęcia. Pening 13, I p. 
(F-10430 


Pokój 
z utrzymaniemna dwieosoby 
i stancja dla uczni, Dworco- 
wa 49, Ilp. (10394 


Pokoik 
umebl. z osobnem wej- 
ciem do wynajęcia. UL. 
Kościuszki 11, parter. 
F-10453 


2 pokoje 
ładnie umeblowane razem 
do wynajęcia, Śniadeckich 
41, IIL lewo. (F-10459 


Pokój 
umeblowany do wynajęcia. 
Pomorska 62. (F10383 


1—2 pokoje 
dobrze umebl. do wyna- 
jęcia. 3 Maja 9, I p. le- 
wo. (F-10472 


Ha wspólny pokój 
wspólny pokój z moją 
córeczką a klasy gimn.) 
przyjmę chętnie gimna- 

astkę (3 do 5 kl. gimn.) 

oskliwa opieka, dobre 

ie ŚR fortepjan, wa- 

runki dogodne. L. Cyl- 

kowska, Gdańska 52, I p. 
F-10396 


Pokój 
umebl. wynajmę od 1-go. 


jj Słowackiego 1, I piętro 
J | prawo. 


(F-10382 


Pokój 
anotaan z osobnem 
wejściem do wynajęcia. — 
Hetmańska 12, I ptr. lewo. 

(19705 


Pokój 
umeblowany dia lepszego, 
solidnego pana lub pani, 
do wynajęcia. Krasińskiego 
Br. 8, I pir, lewo, (19639 


Dia poszukujących posady 20%, zniżki, — . 
Drobne ogłoszenia przyjmuje się do godziny9 g- 
przed południem. 


Pokoik i 
umeblowany, telefon, ' 
światło elektryczne, ła- 
zienka, z całem utrzyma: 
niem lub bez zaraz da 
wynajęcia. Gdańska 52, 
I ptr. prawo. (F-10398 


Pokój 


umebl. z całkowitem utrzy- 


maniem dla 2 uczennic 


Semin. Szkół. Handl. Plac 
Poznański 14, H. (19673 
| t. Pokój - 
umebl. z kuchnią zaraz 
do oddania. Oferty pod 
„Pokój 732“ do Dz. Bydg. 
(19732 
Inteligentny 


pan szuka umeblowanego, 
spokojnego, niekrępującego, 
pokoju z oddzielnem wej- 


| ścięm, bez pościeli, blisko 


śródmieścia. Zgł, pod „Ins 
teligentny" do eksp. Dzien. 
Bydgoskiego. (F-10429 


Pokoju 
umeblowanego. poszukują 
2 braci od 1 września rb. 
Pościele i kielna a 
Oferty do Dz. Bydg. po 
„A. 40%, (19723 


Pokoju 
na biuro poszukuję naj- 
chętniej przy ul. Dworco- 
wej. Oferty do Dz. Bydg. 
pod „2544. 


(19724 


Panna 
lat 25, z porządnej rodzi- 
ny, z skromną wyprawą, 
wyjdzie zamąż za ua 
nika lub rzemieślnika. Of. 
do filji Dzien. Bydg. pod 

cd (10436 


pls U, AE 


w kę r 
matrymonjalnych poleca 
panie i panów Józefa Kło» 
pocka, Bydgoszcz, Gdań- 
ska 41, Długoletnia prak- 
tyka. (F-10425 


"Wdowiec 
łat 48, rzemieślnik na do- 
brem stanowisku, poszu- 
kuje pannę łub wdowę 
celem ożenku. Zgłoszenia 
z podaniem stosunków fa- 
milijnych uprasza się na- 
desłać do agentury Dzien. 
Bydg., Tczew, Dworcowa 
26/27 pod „A. B: (19781 


Poszukuję 
wspólnika czynnego (kawa* 
ler) do składu bławatnego, 
dobrze prosperującego, z 


kapitałem 3—5 tys. zł (wieś , 


kościelna). Egzystencja za- 


pewniona. Oferty piśmien= » 


ne składać pod „G. N“ 

do filji Dzien. Bydg. Dwor- 

cowa 2. (10387 
50% 

osadę i mieszkanie da» 

mg za ulokowany kapi- 

tat w naszem przedsię- 


biorstwie. Zgłosz. listo- 
wnie pod „Mrówka* do 
filji Dzien. Bydg. Dwor- 
cowa 2. (F-10443 


Pożyczki 
do 1.000 zł poszukuję pod 
zastaw za dobrem pro» 
centem. Of.pod „M.B.396* 
do filji Dz. Bydg., Dwor- 
cowa 2, (F-10404 


Osobie 
wypożyczającej 6000 zł do~ 
starczę mieszkanie 4—6 
pokojowe. Zgłosz. uprasza 
się pod „111” do Dz. Bydg, 

(19701 


500 złołych 
za 4-krotną gwarancją i 
wysokim procentem na 
krótki czas poszukuje. Of. 


pod „Pożyczka 644”. dó 
Dzien. Bydg. 19652 
Wsp ólnika 


(z udziałem w pracy poszu- 
kuję do kupna samochodu 
dla sprzedaży towaru na 
prowincję. Oferty do eksp. 
Dzien. Bydg. pod „Z. T.698*, 

(19706 4 


Potyczki 
2 tys. zł poszukuję pod 
pewną gwarancją. , Zgłosz. 
„Norma“ Gdańska 24, 
10450 


Gbefge 
którą wyrządziłem panu 
Antoniemu Wierzbowskie- 
mu z Chełmna ul. Podgór- 
na 3, niniejszem odwołuję, 
Jan Sowiński Chełmno, ul. 
Kilińskiego 16, (19685 
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m m M u R w m 0 z ZZ zn a 


| Str 18. „DZIENNIK BYDGOSKI”, niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. Nr. 196. į 
M à $ b 
b z Okazja Dobra Uczennice Lokal Pokój Poszukuję — 
| ronca dla kowala lub stolarza. {pompa do wody tanio na| poszukuję zaraz lub od|6-pokojowy w Toruniu,|dla 1—2 panów od 1. 9.jod 1 wrześhia 2 skromnie 


na interes do wynajęcia.|jdo wynajęcia. Długosza 6, 
Może być i 3-pokojowej Part. lewo. 
mieszkanie. Wiadomość u 


Gdzie wskaże 


15. 9. Pismienne zgłosze- 
19646 


nia z życiorysem Jan Ro- 
miński, bławaty, konfekcja 


umeblowane pokoiki, 
s630|ewent. jeden  dwuosobo- i 
wy. Okolica obojętna. Pła- l 


Sprzedam dom piętrowy 
w śródmieściu Chełmna 
ruchliwa ulica, wjazd, po- 


sprzedaż. 
Dzien. Bydg. 4 


- prywatny 


' R dwórze, skład z wystawą, Zegar towary krótkie, Wyrzysk.|właściciela domu Sucha-| . ., „Pokój > cę za kwartał z góry. Of, 
: RSA arbowę | kuźnia i wolne mieszka- | stojący 14 dniowy i lor- 19615 tówko pod Toruniem w|umebl. do wynajęcia. Ul.|y' podaniem ZZ pod a 
` umowy najmu podatki | pie Dochód rocz. 1.500 zł.| > netka na sprzedaż. domu poczty, Bielicki. | Ossolińskich 8, I p. lewa.| Spokój 570% do Dz. Bydg. 
Gciaganie należ! P> »| Cena 14.000 z}, wpłata 11] Wiatrakowa 4, partór pr. , Uczeń ` F-10416 - 19572 
sai ję ch SPO | tya, zł. Zgł. Kociniewski | Od 5 do 8, (19620 | kelnerski może się natych- 
3 see 23 ie wnioski kiosk, Chełmno, „Dla miast zgłosić. Hotel Wildta, wile Pokój Poszukuję 
udziela porady prawnej właściciela“. (19598 Boxer Świecie n./W. (19202]y ogrodem w Nakle taniolfrontowy.  Słowackiego|umebl, pokoju w pobliżu 


(F-10408]dworca w lepszym domu. 
Oferty do Dz. Bydg. pod 
„Samotny 6437, (19643 


nr. 2, I ptr. 


pierwszorzędny, rasowy, 
tresowany nader ostry i 
czujny pies pokojowy, Coś 


wynajmę. Zgłosz. do Dz. 


< J. Wo 
A jelechowski Bydg. pod „lbe? (19417 


Sprzedam dziewczyna poszukujė za- 


2 pokoje 


f 


vars 575. ii Oraz Świ E BRE : > szeg do wyna- = e 1 
; ług umowy. Zgł. | Varsztat. (9515 | pensji oraz świadectw i| września 1927 do Pracow-|jeP>Z9%0 Więc 24 |eowej Gdańskiej. Żgłosz.|sperującej fabryki maszyn 

i gy wawa a RTEA dolsezeniem řotografji do| ni Rybackiej Pañstwowe || E nR 34b, I. paf adres Artoteeh Gru-|rolniczych z kapitałem do 
= Bydgożzcz, Nakielska 16, Ideal Jan Romiński, Wyrzysk, | go Naukowego Instytutu A dziądz, 19579 |45 tysięcy. Zigłosz, do Dz. 
Aoypart 19647 | maszynę do pisania sprze- ;bławaty, konfekcja i to-| Rolniczego — Bydgoszeż,|"—1— — Bydg. pod „Fabryka 478 
WEI, dam tanio, 5w. Trójcy 80, į wary krótkie. 19614] Zacisze 8. (19668 Duży $ Ubikacji (19478 

ŁA Sprzedam skład. (19571 —— ipokój frontowy z osobnem|z jednego lub 2 dwóch m 

f 4  Maszymistki » Jatka wejściem, umeblowany lubj|pokoi poszukuję na pra- 8-—10 tysięcy zł 


| Bydgoszcz. Diesrtewa 33, I pir 
a (24944 


2 domy o 74 ubikacjach 
zdużym sadem owocowym 
dochodu 900 zł miesięcz- 


luksusowego tylko w do- 
bre ręce okolicznościowo 


raz posady z praniem i 
gotowaniem, bardzo ko- 


Wolnego 


składu z mieszkaniem od 


z kuchnią umeblowane od- 
stąpię. Wiad. Gdańska 148, 


S EEEE ie, wol 4-pok tanio do oddania. Zgłosz. chająca dzieci. Oferty do spodarz t -[obiady. (F-10390 * ndk N 

pozna Maas. total | bz Bywa ai „sj | Da Baa pod, D, F. 28 | Boppedien wprost posan- 6 3 

, E ieat ai mañski, ul..3-go Maja 36, |561“ (19570 (19607 na. Of. pod „R. H. 6457 pokój ii i ag: 
? | Futra Grudziądz. 19361 | gry p nij Służąca do Dz. Bydg. (19644 w "ip A lepszej RR kę Je orki z S- 
y 9e dells wykonuję, prze- PTER 20 KUPNA 5 umiejąca gotować, z do- Poszukuj do sia ęcia. Dworeo-|my ogólno-sezonowe, na 
rabiam, reperują elegan- 7 A PRTAWRONZY bremi świadectwami po-|spzrądu kol 2 wa 56, III p. (F-10417|plaszcze i kostjumy, ka- 
cko i tanio. Gdafiska 48. 5 wł RY o Z Ea Kamienicę trzebna zaraz. Pomorska a lestem: se AB d ; pelusze, zeszyty miesięcz- 
19613 iętrowy, 5 pok wolnych | kupie w Bydgoszczy |nr.49-50,II ptr. pr. (19608|micszkaniom © kuchni Pokój ne oraz żurnale męskie 
p n APOE YC |wprost od gospodarza ze | mimm %| do wynajęcia, 3 Maja 16.|poleca Księgarnia Bydgo- 


B 
'. parterowy, 


MEBLE? 


4 morgi ogrodńi 14.000 zł. 
oraz wiele innych sprze- 


składem i większem mie- 
szkaniem w dobrym punk= 


Służąca 
potrzebna od 1. 9. 1927 r. 


Of. pod „K. 560% do Dz. 
Bydg. (19576 


Sommer. 


(F-16411|5ka N. Gieryna, PI. Tea- 
tralny 


k RARE da „Pośrednietwo”, Het-| -; À 2: ž 
Jadalnie, sypialnie, poko- p e 2 cie, stosowne na konfek- | do wszelkich prac. Boruń, lemp z Pokój front 
je męskie i różne meble E E (19628 cję damską. Zgłosz. pod j Gdańska 65. (F-10888 ESF MIESZKANIA naiebów 7 A d EN Uwaga! 
w wielkim wyborze, od Sklad „Kamienica 656” do Dzien. A i |Zgłosz. od 2—4 po poł. W lasku za V. śluzą, w nie- | 
najwykwintniejszych do Bydg. 19657 Sflużąca _ «| Paderewskiego 33, wyso- dzielę poraz ostatni huś- i 


pojedyńczych. Ceny i wa- 


Waniiziań 


z wielkim pokojem, oraz 
osobne 2 pokojowe miesz- 


Dz. Bydg. pod „Z. P. 571“ 
19569 


ruchliwej ulicy, dom mu- 


do prac domowych bez 


na mały folwark pod 


3 pokojowe 


same, ewentualnie wynaj- 


ki parter. 


parter. 


(F-10431 tawka i wielka strzelanina. 


ninów samodz., kupców, 


rowany z dużem podwó- s i mie wprost od gospoda- sokich urzędników 
Torebki damskie rzem i wjazdem. Pośred- yz AA i eeri rza, Adres wskaże Dzien. Pokój eM wych Tet kapita- 
ostatnia nowość, nos- Samochód nicy wykluczeni. Wpłata | Zołosz, z podaniem wa- Bydg. 19612|słoneczny dla 2—3 uczni łistów, niechaj się zwró- 


sesery, manioury, teki 
do akt, teki szkolne, port- 
fele, portmonetki, plecaki, 
parasole, laski, zawsze w 


5-osob. po świeżym remon- 
cie tanio na sprzedaż lub 
zamienię na inne przedsię- 
biorstwo z dopłatą jak 


do 25 tys. zł. Oferty pod 
„Dom 605“ do Dz. Bydg. 
19616 


runków uprasza Laskow= 
ska, Fordonek, Bydgoszcz, 
Fordońska 32. (F-10318 


Mieszkania 
3 —4—5—6 pokojowe odda 
„Pośrednictwo“, Hetmań- 


lub panów z utrzymaniem |jcą same lub ich krewn. 


do wynajęcia. Garbary 17,|» całem 


II p. prawo. 


zaufaniem do 


(19610| Piotra Mrówki, Bydgoszcz 


ul. Gdańska 24. Tel. 446, 


wielkim wyborze po ni- | kupno domu lub dzierżawę S ZSZ ska 25. 19627 Pokój _ Ścisła dyskrecja zape- 
skich cenach poleca (dla | restauracji z kolonjalką w / POSADY % umebl. do wynajęcia. To-|wniona — na życzenie 
iedsprzedających wysoki] mieście lub na wiosce zi W binaire h _POSZUKUJA Poszukuje ruńska 18, II ptr. (19604|przybywam _ dyskretnie 
rabat) specjalny magazyn | rolą. Zgł. Kowalewski Ino- Lekcji zaraz lub później 4—5 w dom, 16715 


wyrobów skórzano-galan- 


teryjnych (11627 gry na fortepjanie udzie- | zaprowadzony, branży ko-| Płacę roczny czynsz z gó-|pokój frontowy, osobne Bwaj brac 

Zygmunt Musiał, A GEE AB lonjałnej, może zaraz za-|ry i przyjmuję na własny|wejście, do „SĄ cia.|z dobrej GAZA bardzo 

Bydgoszcz Samochód Mora y F-10407 brać dobry artykuł najkoszt renowację. Zgłosz.| Toruńska 18, I pr. (19623 przystojni, wysocy, blon- 

3 © Protos 6 osob. bardzo | PZTYST lewo. = wysokąprowizję. Wytwor-|pod „Zaraz 51“ do Dzien. dyni, starszy lat 27, posiad. 

Bługa 52. Tel. 1133.| dobrze utrzymany sprze- nia ekstraktów i soków; Bydg- (19351 Pokój 150 mórg w wysok. wart. 

dam tanio, byle zaraz i Pp BZ Dy Bolesław Neyman, Poznań umeblowany dla dwóch buraez.-pszenne gospodar- 

_ Ksiażki szkotne — |jedną chłodnicę nową do A sA g Ratajczaka 12. 1958 ' Poszukuję panów do wynajęcia. jętwo i ukończoną szkołą 

kupuje, sprzedaje 1 zamie- | samochodu Benza. Oferty | GŁ Qomamsanantzewić 4a 3—4 pokoi. Ozynsz płacę | Grodzka 17, narożnik Mo- rolniczą. Młodszy, kwalifik, 
nia „„Antykwarnia , Het- pod „500“ do Dz. Bydg. Podróżującego Poszukuję za 2 lata z góry. Oferty|stowej III ptr., schodami nauczyciel szk. powszezhn. 7 j 
mańska 25, 19626 19618 zaraz lub później posady|.Remont 6835” do Dz. Byd.|na-prawo, 19622] lat 24, szukają na tej dro- = | 
Na | | 


PIELE 


w każdej cania wprost 
z własnego warsztatu 
w solidnem wykonaniu na 
dogodnych werunkach jak: 
sypialni, kuchni, jadalni, 
pokoi męskich, modeli po- 
jedyńczych i wyściełanych 
poleca (4198 


H. Schmidtke 
ul. Szpitalna nr. 6. Założ, 1874 


_ Zamówienia według po- 
dania i rysunków wyko- 


nuje się jak najprędzej. 


wrocław, ul. Łucjana 2. 
19584 


ŻE ZE AE 
Ślusarnię 
dobrze prosperującą od 
lat kilkunastu, z powodu 
starości na sprzedaż lub 
zamienię na domek. Oferty 
od „Slusarnia56” do Dz. 
ydg. (19629 


Restauracja 

jekarnia, handel kolon- 
Alby, najlepsze położenie 
centrum dużej wsi koś- 
cielnej, 5 minut do kolei, 
sprzedam za 25 tys., wpł. 
20 tys. zł. Stanisław For- 
tuna, Sliwiee. (Pomorze) 

(19618 
md a- 

Skład 
próżny — 800 zł., kolon- 


na Pomorze i Poznańskie 
z jakiejkolwiej branży, 
któryby obok swej czyn- 
ności przyjął sprzedaż wy- 
robów ceramicznych, po- 
szukuje od zaraz Józef 
Stranz, Cegielnia parowa, 
Nakielska 64, telef. 1486. 
19638 


Zarobić może 
każdy w swem miejscu 
zamieszkania pokaźną su- 
mę, bez żadnego ryzyka, 
sprzedając pokupny arty- 
kuł nie rozpowszechniony. 
Portorja dołączyć, Of, do 
Dzien. Bydg. pod „Wymo- 
wny 563“, (19567 


Biuralistka 
pisząca biegle na maszy- 


Podróżujący 


jako stróż nocny z dobre- 
mi świadectwami. Ignacy 
Stankiewicz Długimost, p. 
Radoszki, pow. Brodnica. 
Pomorze. (19590 


inteligentna 
panienka poszukuje po- 
sady do dzieci w Byd- 
goszczy od 1.9. jako nau- 
czycielka. Ofert; pod 
„Nauczyciełka” do filji 
Dz. Bydg., Dworcowa 2. 
F-10392 


Poszukuje 
osady jako gospodyni, 
ucharka do dzieci lub 
jakiejkolwiek pracy. Zgł. 
do fiji Dzien. Bydg. pod 
„Praca”. (F-10389 


pokoj owego mieszkania, 


2.pokojowe 
mieszkanie zamienię na 
2—3 pokojowe przy ulicy 
Gdańskiej. Zapytać w Dz. 
Bydg. pod „S. S$. 22% li- 
stownie. (19624 


Mieszkanie 
kupię z meblami 3—4 pok. 
Oferty do filji Dz. Bydg. 
pod „Delfin 85”. (F-10413 


Mieszkania 
8—5—6—7 pokojowe wska- 
że „Renoma”, Pomorska 1. 

F-10432 


Umebłowany 


Pokój 
elegancko umebl. dla so- 
lidnego, inteligentnego 
pana do getin Św. 
rójcy 22 b, Grabowska. 

19621 


` Pokój 
umeblowany do wynaję- 
cia. Siemiradzkiego 4, 
II ptr. (19608 


2 pokoje 
umebl. dla solidnego pana 
od września do wynajęcia. 
Jackowskiego 14, II p. L 

(19302 


Pokój 


$]|z osobnem wejściem od 


dze znajomości odpowied- 
nieh pań w celu matry- 
monjalnym. Panle stosow- 
ne pod względem urody, 
wykształcenia i majątku, 
a reflektnją na wzorowych. 
mężów, raczą złożyć z ca- 
łem zaufaniem swe oferty 
z dołącz. fotogratji, którą 
się zwraca do wyd. pod 
„Cel 5935, Gospodarz 
mógłby w celu powiększe- 
nia gospod. wżenić się z 
kapit. 40—50 tys. zł w do- 
bre przedsiębiorstwo lub 
większe gospodarstwo. 
Rzecz traktuje się bardzo 
poważnie, (19598 


Panna 
lat 24, przystojna, zgrabna, 


kaiia zie jalne od 350 zł. piekarnie |nie potrzebna zaraz. Zgł "Stancja 1. 9. do wynajęcia dla pa |wykształeona, muzykalna, 

- „Osada od 2000 zł. sprzeda „Po- iz Podadieh, żądanej pen- H Panienka dla 2 annis uczniów |22 lub pani. ikiona szatynka, pos. mieszkanie 
poleca kupna dzierżawy | średnietwo", Hetmańska | sji pod nr. „216°. która ukończyła . Szkołę gimnazjałnych w eentrum|?"* 39, II p. pr.  (19653]umeblowane i wyprawę z 
majątków, wybór, również | Nr. 25. — (19625 F-10418 Gospodarstwa Domowego] mia ta. Cieszkowskiego 15 ; powodu braku znajomości 
ospodarstwa, gościńce - i zna kuchnię warszaw-jy p. p. 10360 Pokój pragnie zapoznać odpowie- 
Sorp i ś Kolonfafka Technik ską poszukuje posady ja- À dla jednego pana z utrzy-ļdniego pana. Cel matry- 


hotele, domy. Nowe zle- 
cenia przyjmuje, Fachowe 
pośrednictwo. Król, Jad- 
wigi 13. 19637 


! Bom 

przynoszący rocznie 22000 
zł w centrum Bydgoszczy 
ma życzenie wolne miesz- 
kanie, za 100.000 przy za- 
liezce 60.000, sprzeda właś- 
ciciel. Of. pod „Dom 22000” 
do Dz. Bydg. 19636 


Gm 

4 lokatorów, 

wolne mieszkanie, za ce- 

'nę 6.500 zł, na sprzedaż. 

Gdzie wskaże Dz. Bydg. 
(19645 


Sprzedam 
dwa domy z dwoma in- 
teresami w rynku, lub 


- zamienię na gospodarstwo 


50—100- morg. Oferty do 
Dzien. Bydg. pod „Dwa 
domy”. (19318 


Dom 
"H-piętr., 2 sklepy, w Mro- 
czy, mieszkanie wolne, 


dom z ogrodem 0woco- 
wym w poblizu dworca, 
bez długów. Cena 15.000. 


Adres wskaże Dz. Bydg. 
wi? 19654 


y 


| sprzedam. 


z towarem, mieszkaniem 

z powodu zmiany w ro- 

dzinie tanio na sprzedaż. 

Wiadom. w Dzien. Bydg. 
19606 


Skład rzeźmicki 
w dobrym punkcie tanio 
sprzeda „Renoma”. Po- 
morska i. (F-10433 


Maszynę 
ręczną, garderobę damską 
Gdańska 148, 
podwórze. (F-10393 

<xarny 
surdut jedn. rzęd. z ka- 
mizelką na _ sprzedaż. 
Gdańska ię. I ptr. lewo. 

T z 


SYG) 


Forłepjian 
tanio na sprzedaż. Oferty 
pod „E. 575% do Dz. Bydg. 
19561 


Szafy 
trzydziałowe, kompletne 
sypialki dobrze wykonane 
na sprzedąż. Szubińska 13, 


Rower 


z wolnym. biegiem sprze- l; 
orupki 30. | szukujeniy. E 
i B: 644 do Dz. Bydg. 19650 


dam. Ul. Ks. S 
A 19564 


zaraz potrzebny. 


dentysta, biegły w wszelk. 
w zakres wchodz. prac, 
który może zarazem za- 
stępować operatora zaraz 
poszukiwary. Bernard 
Raczkowski, dentysta, 
Mrocza, (19574 


Poszukuje 
czeladnika szewckiego 
dobrego na robotę dam- 
ską, męska, chłopięcą i 
dziecięcą.  Grunwałdzka 
nr. 125. 19560 


Poszukujemy 
zaraz lub od 1. 9. br. dziel- 
nego ekspedjenta do kon- 
fekcji meskiej. Oferty do 
Dzien. Bydg. pod „H. K. 
6237. 19631 


czelzinik 
krawiecki na duze kawały 
P. Bu- 
row, Nowe (Pomorze), uł. 
Grudziądzka 11. (19382 


Ezspedjentxa 
potrzebna zaraz lub od 
15.9. Zgłosz. z podaniem 


ze znajomością stenógrafji 
i jezyka niemieckiego po- 
Ot. pod „F. 


A 


ko wyręczycielka pani do- 
mu Inb do restauracji za- 
raz lub od 1-go. Łaska- 
we zgł. proszę Hetmań- 
ska 34, I ptr. {F-10426 


książkowy 
przyjmić pracę w godzi- 
nach popołaudn. Wymaga- 
nia skromne. Zgłosz. do 
filji Dzien. Bydg. pod 
„Książkowy”. (10272 


Panna 
w Średnim wieku, kraw- 
cowa, posiadająca dobre 
świadectwa, poszukuje po- 
sady do dzieci. Łask. zgło- 
szenia kierować do Dzien. 
Bydg. pod „Do dzieci 221” 

(19611 


Sad ` 
w gospodarstwie rybnem 
na Wilczaku wydzierża- 
wia się najwięeej dające- 
mu. Oferty pisemne skła- 
dać należy do dnia 5-g5 


zamknięta w Targownicy 
Miejskiej do odstąpienia, 
Adres w filji Dz. Bydg. 
Dworcowa 2, (F-10419 


Ka stancję 
do dobrze umeblowanego 
pokoju przyjmie siędwóch 
uczni lub kawalera, UL 
Błonia 19, I p. lewo. (19594 


2 uczni 
lub nezennice przyjmę na 
staneję z eałodziennem u- 
trzymaniem od 1. 9. b. r. 
Troskliwa opieka, dom 
obywatelski. Pomorska 
nr. 22/23, I p. l. _ (10327 


Stancja 
la uczni z pełnem utrzy- 
maniem i troskliwą opie- 
ką. Kwiatowa i, II ke 
tro. $ (F-10409 


Stancje 
dla uczenić lub uczni z do- 
brem utrzymaniem i tro- 
skliwą opieką odda Wileń- 
ska 6, lI ptr. prawo. 
(19213 


Frontowy 
pokój, duży, z elektrycz. 
światłem 1 łazienką dla 


na biuro przy Abożowym 


Kujawska 127, I p. lewo. 
19560 


|Rtiav" do wynajęcie. UL 


maniem od 1. 9. do wy- 
najęcia. Sw. Trójcy 1a, IJ 
ptr. lewo. (13638 


Pok 
umóblowany dia inteli- 
gentnego ping do wyna- 
jęcia. ÜL 3 Maja Grodztwo 


monjalny. Of. pod „2640“ 
do Dzien. Bydg. 119568 


Rozwiedziony 
kupiec, lat 32, przystojny 
szuka na tej drodze żony. 
Dyskrecja, rzecz honoro- 
wa. Zgł. z fotografją do 


nr.16, II p. prawo. (19828|Dz. Bydg. pod „Zaufanie 
0 R enaa 68”. 


1—2 pokoje 
umeblowane do wynajecia. 
A. Muszyńska, 
cy 32. 


Pokój 
umebłowany do 
Gdańska 66, 

(F-10380 


ładnie 
wynajęcia. 
II p. prawo. 


Pokój 
umeblowany, stosowny 
także dla uczni gimna- 
zjalnych do. wynajęcia. 
Chopina 5, (19526 


Poszukuje sig 
na biuro i lub 2 pokoje 
nmeblowane parter albo 
I piętro, z osobnem wej- 
ciem w okolicy ul. Dwor- 


ċownie. Łask. zgł. do 

Dz. Bydg. Dworcowa 2, 

pod „Pracownia”, 
F-10423 


- 


(19568 


Kawaler 


Św. Trój- |tat 35, kupiec samodziel- 
19437 iny, zdrowy, wykształcony, 


przystojny, pragnie po- 
znać panią z odpowiednim 
majątkiem, miłego oha- 
rakteru, dó lat 35 w celu 
matrymonjalnym. Oferty 

od „B. 1428“ do filji Dz, 

ydg. Dworcowa 2. (19658 


WIZ p O w z Z 


Pożyczki 1 
5—6 tysięcy zł poszukuję 
na rentującą się realność 
na I. hipotekę. Zgł. pod 
nd. Cz. 27” do Dz. Bydg, 
(19429 


Poscukuje 
wspólnika do dobrze pro- 


oszukuje na I. hipotekę. 
warancja pewna. Oferty 
do Dzien. Bydg. pod „Hi- 
poteka 3”. (19314 


runki  najkorzystniejsze. | oo: © Szalówki, desek ania, do po południa| "ieszkanie i kuchnia z Nagrody: serwisy, mando- 
Dobrzyński, Długa r SE Be. używanych około 1200 m? d godziny A na. Ul RA Pda do DDA 4—2 pokoi liny, zegary i wiele innych 
(18635 koje) od 1 IX do oddania. PARC Józet Stranz, | Śniadeckich 11, II ptr.| 4771% (19275 aze iuz dobrze umeblowane z pia-| wartościowych przedmio- 
Droese, Gdańska 6 „| Cegielnia parowa, telefon | lewo. (F-10427 ninem dla inteligentnego|tów. (19601 
Ha > 3. (19562 | 1486, Nakielska 64. (19639 | pół ymi pana do wynajęcia. Ul. 
> żki kie 1 Saa R. SĘK KGW 0 dh ' k . z s z p i 
ela ŚW nam óGzNWAzy „_„ Skład papieru Kupię z EEN EEN Staruszek (Sdz NE 80. pjewo. które pragną. wE za- 
haft Toledo” wykonuje j|Swietnie pròsperujący, | dom w Bydgoszczy wprost | znająca się na gotowaniuļ 2i jeden pokój z kuchnią j mąż za panów přzystoj- 
„Alicja”, Wesoła 11, tele. | ZA0patrzony na rok szkol-| od gospodarza ze Skła-| qq 1. 9 potrzebna. Dwor- słoneczny na I piętrze, ; s nych na dobrych stano- 
fon 1679 '(19586 ny Poznańskie miasto po-| dem i wolnem mieszka-| owa 95 I p. (F-1.412 płatne podług ustawy 6 zł Pekó wiskach, jak: lekarzy 
; ; wiatowe, wyższe szkoły, |niem 4 do5 pok. i kuchnią EA 7 *|miesięcznie na dwa lub| umeblowany do oynap adwokatów, inżynierów, | 
na sprzedaż. Oferty do|w dobrym punkcie przy poaa 3 mniejsze pok. lub takiej 01a. o przemysłowców, ziemia- 


Nr. 198. 


TE 


Obrońca prywatny 


załatwia wszelkie, choćby 
najtrudniejsze sprawy s3- 
dowe, karne, procesowe, 

spadkowe, hipoteczne, 
waloryzacyjne, kontrakto- 
we, spółkowe, najmu, ad- 
ministracyjne, podatkowe, 
ściąganie należności itd. 


St. Banaszak, 


pl. Cieszkowskiego 2. Tel. 1304 
Długoletnia praktyka, 
| POLECENIA | 
Wróciłam 
akuszerka Gryfkowska, 
prywatna klinika dla po- 
łoznic. Przyjmuję pry- 
watnie i z Kasy Chorych. 
Długa nr. 5, telefon 1678. 


F-10075 


Polecam 
się jako doświadczona 
pielęgniarka  ehoryeh i 
wyjadę choć do dalszych 
miejscowości. Łask. oferty 
proszę do Dz. Bydg. pod 
„Pielęgniarka 491”, (19491 


Plisownła 
karbuje i plisuje suknie 
od 2—6 zł, również baty- 
kuje i maluje suknie, chu- 
sty i szale; modne wzory, 
piękne desenie. W. Scheffs, 
ul, Batorego 5, II p„ wej- 
ście z ul. Zaułek. (18919 


EBEE 


Najtañsze źródło zakupu 
w wielkim wyborze kom- 
pletnych pod gwarancją 
dęb.: jadalni, sypialni, 
pokoi męskich, kuchni 
oraz mebli pojedyńczych, 
także wyściełane solidne- 
go wykonania na dogo- 
dnych warunkach poleca 
Ignacy Grajnert, 

Bydgoszcz, (9574 

Dworcowa 8. Tel, 1921. 


j 


6 fotografji 
"na pocztówkach 3 zł po- 
lecą „Wiol”, Sienkiewi- 
r „cza nr. 44. (10242 


> pie 


Przy dogodnych 
warunkach polecam: 
kompl. jadalnie, sypialnie, 
kuchnie jako też pojedyn- 
cze meble, szafy, stoły, 
łóżka, krzesła, kanapy, fo- 
tale, biurka, lustra, sypialka 
mahon. it inne przedmioty, 
Piechowiak, Długa nr. 8, 
tel. 1651, (18573 


Sam siebie szkodzi 
kto do mnie nie chodzi, 
Mój zakład gwarantuje 
higjeniezną i pierwszorzę- 
dna obsługę, golenie 0,30, 
strzyżenie 0,90, ondulacja 
1,50, masaż 1,00, manicu- 
re 1,50. Salon de Coiffure 
Plac Teatralny 3, naprze- 
| ciw Klarysek. (13782 


IE 


Przyjmuję 

do garbowania skóry cie- 
lęce, baranie, lisie, by- 
dlęce na surowiec i wszel- 
kie inne. Mam również 
większą ilość skór bara- 
nich na kożuchy. Siko- 
rzyński, parowa garbarnia 

akość, (19534 


Reperuję 
maszyny do szycia, gra- 
mofony, rowery, centry- 
fugi poa gwarancją. d. 
Świtalski, Poznańska 6. 

19431 


| 


Rowery 
rake fabrykatów! — 
„Wanderer”, „Brennabor” 
i innych mark RORY po 
niskich cenach Ernst Jahr, 
Dworcowa 18b. (6873 


Tami Bazar 


Stary Rynek 14, obok ap- 
teki poleca swój skład pa- 
pieru, wielki wybór pocz- 
tówek, przybory szkolne, 
duży wybór książek do 

nabożeństwa, pamiątek, 
krzyży, medalików, rożań- 
cy, łańcuszków, obrazków 
figur itd. (18359 


Portepjany 
pianina stroję, naprawiam 
i odnawiam po niskich 
cenach. Stawiam także 
orkiestry na zabawy do- 
mowe i towarzyskie. Pa- 
wel Wicherek, stroiciel 
itortepjanów ul. Grodzka 
nr. 16, róg ul. Mostowej 
tel, 273,, (18414 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, 


Katalog nr. 16 
wydawnictwa „Pomoc 
Szkolna“ wyszedł z druku. 
Treść: Podręczniki do 
nauki bez korepetytora; 
Wyborowa beletrystyka- 
Wiedza praktyczna W u- 
kładzie przystępnym; Ję- 
zyki obce; Muzyka i ma. 
larstwo dła amatorów itp 
Katalog na żądanie wysyła 
bezpłatnie Księgarnia „Po- 
moc Szkolna“ Wajnera, 
Warszawa, Bielańska 5/83 
(18829 


Książek szkolnych 
zamiana, zamiana, zamia- 
na, sprzedaż, sprzedaż, 
sprzedaż i kupno w Książ» 
nięy Samokształcenia — 
Kordeckiego la, pierwsze 
piętro. Adres zachować! 
x (18810 


Wanny 
cebry, beczki do kapusty 
poleca po cenach najtań- 
szych. Fabryka beczek, 
Pomrenke, Dworcowa 14, 
Tel, 918. Warsztat repa- 
racyjny, 19817 


Sami Pazar 
Stary Rynek 14, obok ap- 
teki polecą duży wybór 
galanterji skórzanej to- 
rebki, teki, walizki, od- 
dział perfumerji, mydła 

toaletowe, grzebienie 
szczotki, lusterka, biżu- 
terja sztuczna itp. (18638 


Emm. 


M. A. D. Polonia 
poleca majątki ziemskie na 
następujących warunkach: 


mórg dolar, wpł. w dol. 
5.300 300.000 150.000 
4.000 250.000 100.000 
3.200 150.000 80.000 
2.500 130.000 70.000 
2.100 100.000 70.000 
1.800 100.000 60.000 
1.400 120.000 60.000 
1.000 60.000 40.000 
830 50.000 35.000 
725 50.000 30.000 
750 45.000 30.000 
640 50.000 35.000 
520 20.000 15.000 
400 16.000 10.000 
380 19.000 8.000 
„300 25.000 20.00! 
265 15.000 12.000 
220 12,000 10.000 
190 6.000 4.000 
180 12.000 8.000 
oprócz tego młyny wodne 
i parowe. — Przyjazd ko- 


nieczny. Westfalewski, ul. 
Dworcowa 17. Telefon 698. 
(19463 


Kto chce 
kupić dobre majątki to 
proszę. 110 mórg pszen- 
no-buraczanej ziemi z bo- 
gatym inwentarzem, zbio- 
rem, prywatne, czyste, bez 
długu 50.000, wpłata do 
umowy, okolica chełmiń- 
skie. 56 mórg pszennej 
ziemi, dobre budynki, zę 
zbiorami, kompletnym in- 
wentarzem, 10 minut od 
miasta powiatowego 25000 
zł. i wiele innych poleca 
biuro Pogoń, Dworcowa80. 


500 merg. majątek 
pszennej ziemi, z kompl. 
inwentarzem i zbiorami, 
przytem młyn wodny, 
przemiał 120 etr, dom 18 
pok., kanalizacja, światło 
elektr, dobra komunika- 
cja 280 tys. zł, wpłaty 
100 tys. zł. Jak również 
wiele innych majątków, 
młynów, gościńców, ka- 
mienic, wil poleca biuro 
Pogoń, ul. Dworcowa 80, 
tel. 18—15. 


Maijątki 
ziemskie, gospodarstwa i 
młyny poleca „Polonja” 
Bydgoszcz, Dworcowa 17, 
tel. 698, Nowe zlecenia 
pożądane. (17443 


` Goespodarstwe 
113 mórg dobrej ziemi z 
kompl. inwentarzem ży- 
wym i martwym z powo- 
du choroby żony naze: 
dam natychmiast. in- 
centy Zientarski, Myśląt- 
kowo, poczta Orchowo, 
pow. Mogilno. 19496 


> 


| Malatki 
korzystnie na sprzedaż: 
4 tys. mórg, 1 tys. mórg, 
800 mórg, 550 mórg z wo- 
dnym młynem, 600 mórg 
z młynem (40Q ctr, dzien- 
nie) i z tartakiem, gorzeł- 
nią. Większa ilość od 50do 
300 mórg. Małek Bydgoszcz 
Dworcowa 2, tel. 699, 
- 18855 


| Bydg. pod o noi 


dnia 28 sierpnia 1927 r. 


4 domy 
ze sklepami, 2 domy z o- 
grodem korzystnie na 
sprzedaż, piekarnia z cał- 
kowitem urządzeniem ce- 
na 15 tys. 4 młyny por 
cząwszy od 35 do 70 tys. 
Małek Bydgoszcz, Dwor- 


Salon 
złocony Louis XIV, ka- 
napa 1 stil Bidermayera 
(mahoń), otomana perska 
z fotelami, kilimy, obra- 
zy okazyjne. „Lamus”, uł. 
Gdańska 151. (10254 


Sprzedam 
natychmiast mój 2-piętro- 
wy dom. Piekarnia paro- 
wa i rzeźnictwo, do tego 
8 mórg dobrej ziemi i 
2 morgi łąki, w wielkiej 
kościelnej wiosce, kolej i 
poczta w miejscu. Wpła- 


cowa 2, tel. 699. (18856 |ty 15 tys. zł. Jaroch, Łęg Baczność! 
pow. Chojnice, Pomorze. | Sprzedam 2 łóżka z ma- 
Wita 19287 teracami, szafę i dwa 
nocne stoliki, Wiado- 


D pokoi, ogród, 70 drzew, mość: Gdańska 147, Ka- 


na Bielawkach 22.000 zł. Bilard fr. (19166) 0 mia „Nowość? 
wpłaty 12.000, Ogrodnie- | zupełnie jak nowy naj WiATnia * 10324. . 
two 5 mórg, dom 7 pokoji, Eroa Zgł. do zien, ń 

PE E b ET 
w śródmieściu 35,000 zł. | Bydgoskiego pod „Bilard, Fortepian 


wpłaty 20.000. Dom 3-pię- 
trowy, dwa składy, w cen- 
trum 65.000. Dom, dzie- 
sięć interesów, 135.000 zł. 
Duży wybór majątków. 
Nowe zlecenia pożądane. 
Szarek, Dworcowa nr. 90, 
tel. 1909. (F-10367 


Powózki 
wszelkiego rodzaju po 
niskich cenach na sprze- 
daż. Zap. Hetmańska 35. 

F-10381 


ECHO 


Administracjai redakcja ` 
GDAŃSK 
Stadtgraben nr. 6. 


krótki, w dobrym stanie. 
Cena 900 zł. Majewski, ul. 
Pomorska 65. (10276 


2 wozy 
robocze, lekkie i 1 wóz 
kupiecki tanio na sprze- 
daż. Okole, Grunwaldzka 
nr. 98. 19260 


indian chief 
2 cylindrowy z przyczep- 
ką krytą, mało używany 
bardzo korzystnie do od- 
dania, Zgł. Autogaraż Sta- 
chowiak, Inowrocław, 
Podzamcze. (19483 


AŃSKA 
GDAŃSKIE 


Wychodzi codziennie 
rano z wyjąttkiem dni 


poś wiątecznych. 


Trak (Gafter) 
transportowy na żelaznym 
wozie, komin, 3 wozy ga- 
trowę it, d. używane, na 
sprzedaż. Tartak bukowiny 
od stacji Smętowo 17 km. 
przy szosie. Sprzedający W. 
Schoenberg Gdańsk, Elisa- 
bethwall 9. ~ (19577 


Jedyny organ na wybrzeżu polskiem, oddany szczerze 
: sprawom i zagądnieniom morskim. 


obszerny dział handlowy, przemysłowy 


Zawiera 
i gospodarczy. 

Podaje systematycznie wyczerpujacą statystykę eks- 
portu i importu przez porty gdański, gdyński» 
i tczewski. 


informuje ściśle o ruchu żeglugi statków i okrętów 
pasażerskich i towarowych w portach. 

Omawia szeroko kwestje i bolączki ludu kaszubskiego, 

Oświetla i rozwiązuje problematy polskiej polityki 
morskiej. 

Wskazuje na potrzeby, braki i cele związane z przy- 
szłością Polski nad morzem. 

Broni praw Polaków-(łdańszczan na terenie Wolnego 
Miasta Gdańska. 

Poświęca miejsce każdej dobrej słusznej sprawie, 
polskiej myśli narodowej i katolickiej. 

Gbfituje w pierwszorzędne i wiarogodne wiadomości 
z pobrzeża polskiego i Gdańska. 

Opiekuje się ziemią pomorską, oddając swe łamy 
pod sprawy Pomorza. : 
jedyny dziennik dla władz, kupiectwa, przemysłu 
i obywateli Rzeczypospolitej, którzy współpracą, 
interesami, bądź myślą związani są ze stosun- 

kami nad polskiem morzem. 


DPrenumeraia 
wraz z dodatkami tygodniowemi „Gościa z nad Bałtyku" 
i „Sportu Pomorskiego wynosi miesięcznie na pocztach 
w Polsce 3.11 zł, w Gdańsku w ekspedycji 2.50 gid. przez 
listowego 2.98 gid. 


Stenografji 
wynczą listownie, najdo- 
skonalej Instytut Stenograr 
ficzay Warszawa, Krucza 26 
Ządajcie prospektów. (18156 


Poszukuje 


Koedukacyjne Kursy Do- 
kształcające. Chwytowo 12 
Zapisy Cieszkowskiego 20, 


dolarów , oprocentowaną | Il ptr. lewo. (18744 A ala AAE a ot 
po 8%/,, istniejącą na 300| — wania i arowadzanii |e - 
morgach pszenno - bura- Angielskiego szej kuchni, od 1 śrizóshia. 


czanej ziemi. Spieszne zgło» 
szenia pod „Kamienica 70” 
do Dz. Bydg. 19214 


lekcji, korepetycji, kon- 
wersacji udziela rutyno- 
wana nauczycielka, UL 
Wileńska 13, II ptr. pr., 
od 5-—7. (F-10063 


CEED). 
; WOLNE 


Zgłosz. z podaniem świaą- 
dectw i referenoji przyj- 
muje Restauracja dworco- 
wa, Wejherowo. (19410 


czeladnik 
blacharski na budowle i 
instalacje może się zaraz 
zgłosić. Warsztat blach.- 
instal. A. Ciesiółka, Choj- 


Kupię 
małe gospodarstwo 5 mg. 
lub więcej, blisko kolei. 
Spieszne zgłosz. z poda- 
niem ceny przyjmuje Fr. 
Popielski, Bydgoszcz, ul. 


E 
Ruska 5. (19651 poż p tb go oł Mloż, ++ Osłushowóko A) 
Złoto fachowe korespondencyj- : (19488 

i srebro kupują Br. Ko-| ne profesora Sekułowicza Dziewczyna 


ehańscy i Kiinzl, Gdań-| Warszawa, Żórawia 42.|z dobrymi świadectwami 


ska 139. (1982 | Kursa wyuczają listownie: | umiejąca dobrze gotować 

buchalterji, rachunkowoś- | potrzebna zaraz do re- 

Kupię Gi kupieckiej, korespon- | stauraeji, Artura Grott- 

warsztat stolarski oraz | dencji handlowej, steno- | gera i, (19504 
narzędzia. Majewski, Po- | grafji, nauki handlu, pra- a 

morska 65, (10271 | wa, kaligrafji, pisania na Panny 

maszynach. Po ukończe-| do dzieci w wieku 4—10 

i Dywan _ 19519|niu Świadectwo. Ządajcie | lat, posznknie się od 1. 

w soba stanie kupię. | prospektów. (14767 | września rb. Znajomość ję- 

Długa 17, handel komis. zyka polskiego i niemiec- 

czeladnik kiego i cośkolwiek szycia 

Kupię piekarski, który samo-| garderoby dla dzieci po- 

salonik stylowy znajdu- | dzielnie pracuje, może się | trzebna. Jan Gregor, po- 

jący się w bardzo dobrym | zgłosić zaraz, B. Nowak, | siedziciel ziemski, W. Do- 

stanie, Oferty do Dzien. parowa piekarnia, nimierz, poczta Szemud, 


Chełmża, ul. Ohełmińskie 


pow. Wejherowo, Pomorze. 
„przedmieście, (19488, (194393 


domowa, ewangieliczka, z 
pozwoleństwem państwo- 
wem na udziełanie lekcji, 
potrzebna do 11 
dziewczyny na wieś. Zgł. 


zaraz nawskroś uczciwej 
2-giej pokojowej, umieją- 
cej prasować i naprawiać 
bieliznę. Oferty wraz Zz 
odpisem świadectw i po- 
daniem pretensji do Dom. 
Dobiesławice pow. 
wrocław. 19495 


restaurator przyjmie po- 
sadę kierownika lub o- 
bejmie bufet na rachunek 


Nauczycieika 


11-letniej 


od „P. Y. 601“ do Dzien. 
ydg. (19423 


| Poszukuję 


Ino- 


” POSAD Y 
POSZUKUJĄ SA 


Cukiernik 


Miejscowość obojetna. 
Kaucję mogę złożyć. Of. 
pod „Restaurator** do filji 
Dzien. Bydg. Dworcowa 2. 

F-10343 


Syn 
posiedziciela ziemskiego, 
lat 20, z zacnej rodziny, 
z ukończonym I. kursem 
szkoły rolniczej poszukuje 
posady jako 'elew gospo- 
darczy na majątku. Łask, 
zgłosz. do Dz. Bydg. pod 
»J. C. 488,” 19489 


p 

Książkowa 
kasjerka, również pisząca 
na maszynie poszukuje 
posady od 1. 9. lub 1. 10. 
br. Zgł. do Dz. Bydęg. 
pod „Kasjerka 460”, (19458 


Zarządczyni 
domn, siła pierwszorzędna 
energiczna poszukuje za- 
raz samodzielnej posady 
najchętniej u samotnego 

ana. Praktyka w wiel- 

ich majątkach, chlubne 

referencje. Oferty pod 

„Zarządczyni” do Dz. B. 
19408 


Korespondetka 
tłomaczka polsko-niemiec- 
ka, stenotypistka, samo- 
dzielna, wykwalifikowana 
siła poszukuje posady od 
1. IX. lub później. Zgł. 
do Dziennika Bydg. pod 
W. W,.13”. 


Piekarz (19445 
starszy, który samodziel- 
nie pracuje, dobry facho- 
wiec poszukuje pracy. 
Of. pod Schreiber, Sado- 
wo, poczta Grudziądz. 


Osoba 
z lepszej rodziny, lat 27, 
poszukuje posady od 1-go 


jako gospodyni, zarząd- 
ezyni, zna dobrą kuch- 
nię, chów drobiu oraz 


prasowanie sztywnej bie- 
lizny. Zmieniam posadę 
z powodu sprzedaży ma- 
jątku, gdzie pracowałam 
w majątku ziemskim 7 lat 
Oferty do filji Dz. Bydg. 
Dworcowa 2, pod „208*. 


-10299 

Majątek 

od ea. 600—1200 mórg, 
dobra ziemia i budynki 
oraz z kompl.inwentarzem 
najchętniej wprost od 
właściciela, poszukuję za- 
raz lub później do wy- 
dzięrżawienia. Of. z bliż- 
szem podaniem, ewentl. 
przewidziany czas dzier- 
zawy, należytość za mórg 
spis inwentarza i potrze- 
bną gotówką do objęcia, 
upraszam do Dz. Bydg. 


5° 


pod „Majątek 497*. (1949 


Piekarni 
oszuknje cukiernik ce- 
Ba dzierżawy.  Miejsco- 
wość obojętna. Of. pog 
„Piekarnia 22“ do filji 
Dzien. Bydg. Dworcowa 2. 

F-10344 


JE 


4 DZIERŻAWY ) 


Poszukuję 
dzierżawy restauracji z 
kolonjalką w większej wsi. 
Zgł. pod „Restauracja 494” 
do Dz. Bydg. (19494 


Poszukuję 
dzierzawy składu kolon- 
jalnego, restauracji lub 
obejmę większy bufet na 
własny rachunek, P. Both, 
Jabłonowo, Pomorze, 

19492 


Mloda biurowa 
z ukończoną szkołą han- 
dlową poszukuję odpo- 
wiedniej posady. Łaska- 
we zgłoszenia pod „C. B.” 
do Dzien. Bydg. 


Biuro obrony prywatni 


Nowy Rynek 6, Il. ptr 
załatwia wszelkie sprawy 
sądowe, hipoteczne, karne, 
kontrakty spółkowe, admi- 
nistracyjne, reguluje bipo- 
teki, załatwia wszelką ko- 
respondencję i przeprowa- 
dza ciche akordy. (60119 


dla uczni, dobre utrzymanie, 
opieka przy rodzinie, wolna © 
od 1. IX, Wileńska 3, II. 
lewo. 


(19300: 


(192001 b 


An” . "w * KT o s? 5 r mer) 
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Karola Scthrödela, - 


R POKOJE A $ 


Stancja t 


(10286 
Profesor 


przyjmie ueznia na stancję. 


Zgłoszenia Sw. Trójcy 22a, 
Czajkowska. (F-10353 


Przyjmę 


na stancję z utrzymaniem, 
fortepjan, Toruńska 184, | 


(19506 


II piętro lewo. 


Stancja 
dla uczni, dobre odżywia+ 
nie, pomoc w nauce. UL 
Śniadeckich 18, II p. pr. 

10154 


Stancja 
dla uezni, blisko szkoły 
rolniczej i gimnazjum hu-' 
manistycznego. Mam mą- 
turę gimnazjalną, fran- | 
cuska konwersacja, tros- 
kliwa opieka. Konopna 18. 
18967 


2 uczni 
gimn. przyjmę na stancję 
z całodziennem utrzyma- 
niem od 1.9. br. Sienkie- 
wiczowa, ulica Pomorska 
nr. 22/23 II. piętro prawo. 
(9071 


Przyjmę 
dwuch uczni gimnazjal- 
nych na stancję z całko» 
witem utrzymaniem. Po- 
kój zdrowy i słoneczny. 
Pomoc w nauce zapewnio* 
na przez ucznia klasy 
VIII. Zgłoszenia Byc 
goszcz, Babia Wieś 3 c. 
II p. prawo. (16820 


Stancja 
dla uezni lub uczennie, 
doskonałe odżywianie tro- 
skliwa opieka, pomoc w 
naukach. Świętojańska 22, 
I ptr. lewo, 19514 


Pokój 
umeblowany zaraz do wy- 
najęcia. Jagiellońska 12. 
II ptr. prawo. (F-10359 


Pokój 7 
do wynajęcia dlą dwóch 
uczni z pełnem utrzyma- 
niem i żopieką domową. 
Wiadom, Gdańska 47, III p. 
oficyna od 9—12. (19544 


Pamięątajy S 
że przyszłe powodzenie 
twoje zależy przedewszy- 
stkim od dabrego ożenie- 
nią się lub zamążpójścia, 
Jeżeli nie masz odpo- ` 
wiednich znajomości, udaj 
się z całem zaufaniem do 
największego w Polscebiu+ 
ra pośrednictwamałżeństw 
„Matrymonjum* w War- 
szawie ul. Nowogrodzka 36 
Na każde listowne zgło- 
szenie natychmiast wysy= 
ła się kilkadziesiąt sto- 
sownych ofert, szezegóło- 
we informacje i fotogra- 
tję pragnących wyjść za- 
mąż lub ożenić się osób. 
Posiadamy setki listów 
dziękczynnych za usku- 

tecznione małżeństwa. 
Warunki przystępne, Sci- 
sła dyskrecja zagwaranto- o 
wana. (18175 
Pani 19527 
kat. wdowa z majątkiem, 
życzy sobie znajomości 
lepszego urzędnika, star- 
szy nauczyciel ma pierw- 
'szeństwo, wdowiec nie- 
wykluczony w celu ma- 
lg i 23 Oferty pod 
„G. D. 523” do Dz. Bydg. 


., „szukam 
wspólniczki dla interesów 
zbożowego i kolonialnego 
celem późniejszego mał- 
żeństwa. Oferty pod 
„Samotny 25% do Dzien. 
Bydgoskiego. (19505 


Uniewaźniam 
zgubioną legitymację u- 
rzędniezą nr. 1635 na na- 
zwisko Stanislaw Frae- 
kowiak, Bełkowska, Gar- 

ary 18. 019511 


" == 
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O 


W OAN BALAA c EENE E 
3 a 


Str. 20. 


Firany 


Polecamy się łaskawym względom i pozostajemy 


4 


Grupa Grudziadz 


a | 


urządza 
w dniach 8, 9, 70 i 13 września r. b. 


Wielka Wystawę 


w salach Tivoli przy ul. Łipowej. 


= Wystawiane będą: rośliny doniczkowe i kwiaty k, 
cięte, bukieciarstwo i roboty kwiatowe, owoce i wa- |$% 
(18370 | $ 


rzywa, szkółkarstwo, pszczelarstwo i t. p. 
Komiteł Wysławowy: 
L. Makowski, prezes. 


=- Po przyłeździe z Persji prowadzę ostatnie 


lekcje wyrobu dywanów orygin. perskich ||; 
ręcznej roboty, na które zostanie przyjęta zbiorowa ||; 
ilość pań i panów. Z powodu mego wyjazdu w dniu j[Ę 
15. IX. 1927 r. ostatnie wpisy kończą się już 2. EX,|Ę 
by dać możność każdemu wzięcia udziału w tak szla- | $ 
chetnych i pięknych pracach, których w Polsce prze- | jj 
mysł rodzimy. Całość lekcji 14-dniowej tylko 10 zł. | g 
Wpisy oraz informacje przedwczesne w lotnej filjijĘĘ 
Wytwórni dywanów, Bydgoszcz, Gdańska 40, I p.| 


] Nowoczesne 
MOZA NZAZEA 


LULUN 


Za 


przy natychmiastowej gotówce 
F. ZIOŁKOWSKI, BYDGOSZCZ 
Kościelna 11. 


szer. 76mm. Drobne ogłoszenia słowo tytułowe 20 


MMMMMMMMMMMMMMMMMMMMMmmmmmhmmmhmmmm 


Naszem staraniem będzie wielkim wyborem  pierwszorzędnych towarów, przy cenach bardzo korzystnych, 
Szanownych naszych Odbiorców pod każdym względem zadowolić. | 


| eo APERTURA E N EA 
E 


Ogrośnitzą 


T. French. J. Rosiński, sekretarz. K 


oraz wszelką inną Giziczyzmę na eksport 3 


kupuje po najwyższych cenach dziennych |Ę 
(18942 | 
Tel. 1095 i pryw. 224. 
SNA TERE aoa aen as e PKENERZ TEE TEEN IE AEEA ETIRI > OREW PRE = = p REEERE = = E EAREN = = sai nem t = 3 ck -< Te ei iz i 4 ` R 7 
Cena ogłoszeń: 20 groszy za wiersz szer. 38 mm. Za reklamy na stronie przed ogłoszeniami 50 gr., w tekście na drugiej i trzeciej stronie 90 gr., na dalzych stronach 75 gr. za wiersz 
Przy konkursach i dochodzeniach sądowych wszelkie zniżki upadają. — Ogłoszenią zagraniczne 26 0/, dopłaty. — Ogłoszenia skomplikowane oraz 


i i ie i przepisane miejsce administracja nie odpowiada. — Miejsce płatności: bydgoszcz. — Konta bankowe: Bank Związku Spółek Zarobkowych, Bank 
4 Ławki sro N de iż , Bank R e EA NASO, Bank M. Stadthagen. — Konto czekowe: P. K. O. 203718 Poznań. * 


Wydawca, nakładem i czcionkami: Drukarnia Bydgoska Sp, Ake. w Bydgoszczy, — Redaktor odpowiedzialny: Henryk Ryszowski w Bydgoszczy, -~ 


„DZIENNIK BYDGOSKI" niedziela, dnia 28 sierpnia 1927 r. | | 


. Niniejszem -podajemy Szanownej Publiczności miasta Byd- 
goszczy i okolicy do łąskawej wiadomości, że 


z dniem 1 września br. 


eramy magazyn 


atno -koniekcyjny 


Chudziński i Maciejewski 
przy ulicy Gdańskiej (róg Dworcowej). 


Artykuły męskie 


Konfekcja Bielizna damska 
damska i meska Galanteria 
Tryketaże Obuwie 


Z poważaniem 19592 


ii 


MMM) 


DETER 
6 |Ą Kilka minut wystarczy, ażeby się powrzepić, najeść | 


y =] 


ZOE LNB EE 


i napić rzeczywiście tanim kosztem u 


„Probusa“ 


restauracja, kawiarnia 
Własne wyroby mięsne 


i|| Bydgoszcz, Stary Rynek nr. 16-17. | 
318 BĘ” Lokal otwarty od 8 rano. "ZE, i 


nadszedł transport w wielkim wyborze. 


Polecam Szanownej Klienteli mój wykwint 


myk ida COREAN 


Prowadzę wyroby, znane jako najlepsze! 


Płaszcze męskie | Sportowe fuira gpazerowe 


w najrozmaitszych kolor. i fasonach najprzedniejszego rodzaju 


65.-, 78.-. 95., 8.2, 108.-, 16B.- 175.-, | 450.-, 575.-, 700.- 650.-, 975.- zł. 
DÓ.-, 250.- zł. prima 1300,- do 1700,- zł. 


Ubrania męskie | Kurfki sportowe 


różnych jakości materjałów 
wyrobu najlepszej jakości 


M Kto, A E | gg m. 6. Mów 


AÓ.-, 285, 250.- 1. : 
Ubranka chłopięce | Kuriki sportowe 


w najnowszych fasonach 
BB. 35.-, 48- S.-, 62 Zł. 


J.-, 42.-, 55.-, 68.-, 62.-, 98.-, 125.- Zł, | 
Płaszcze chłonięce | Spodnie męskie 
każdego rodzaju 


w pięknych kołorach 
i w rozmaitych fasonach 


M.-, 40.-, 52.-, 68.-, 5.-. 92.-, 120.- Zł. 


Największy specjalny magazyn w miejscu 


eom JMaomieczkRa 


Gdańska 26 EBugclii$e>eSszcCZ Gdańska 26 B 
19662) a SE KE SRA A a RSA ARE PAWŁA dy PAC EEE l: 


. CZ 


A . 


Nowa miejscowość wycieczkowa!. 


Na piwo z Butli vos) 


Wodnej 
zaprasza na Górkę Dębową w Myślęcinku 


Bolesław Zastępowski, gospodarz. 


(jj | anim 


SEZON JESIENNY w RABCE 


jest najpogsćniejszy i najtańszy ! 


W jesiennym sezonie niema tłoku 
w łazienkach i jedynem w Polsce 
nowocześnie urządz. inhalatorjum. 

w jesiennym sezonie kwitnie ży- 
cie towarzyskie w Kasynie. 

W jesiennym sezonie w każdej 
chwili można otrzymać pokoje w ho- 
telu zakład. i licznych pensjonatach. 


B Doskonała komunikacja kolejowa Ì autobusowa. 5 


informacje pewne tylko w Komisji Zdrojowej 
I Zarządzie Zakładu Kąpielowego w Rabce fi 
(18330 


czytajcie Dziennik Bydgoski! 


gr. każde dalsze 10 gr.; dla poszukujących pracy oraz na nekrologi 209/, zniżki. Przy BO Za ogłoszeń REY się rabatu. 
zastrzeżeniem miejsca o 20 oi. 


uüdowy 


i ; Śniadalnia, (bufet warszawski), probiernia i 


| a 


